
C z ło n k o w ie  d e le g a c ji S to w a ­
rz y s z e n ia  „ O d ra  —  N y s a ”  
w ś ró d  w y c h o w a n k ó w  D o m u  
D z ie c k a  w  Z d ro ja c h . W id o c z ­
n y  n a  z d ję c iu  sa m ochód to  
p o d a ru n e k  od f ra n c u s k ic h  
p rz y ja c ió ł.

Na niedzie lną grę fu m  usz specjalny 
na główną wygraną

99& S lV g = /1««
wynosi już około

^OÓ.OOO w.i
Losowanie 428 g ry  odbędzie się w  Koszalin ie.

W  bieżącym m iesiącu o tw a rto  now y P u nkt dyżurny 
n r  18 mieszczący się p rzy zakładzie fo tog ra ficznym  
„ G ry f ”  A l. W ojska Polskiego 46. 2554-K

Starcia zbrojne w Sudanie

Murzyńscy powstańcy
utworzyć

państwo

N A  Z D J Ę C IU :  N a g a s a k i —  n a z a ju t r z  po  w y b u c h u  b o m b y  a t o ­
m o w e j.  R a n n i c z e k a ją  n a  p o m o c — żad n e g o  le k a r z a  i  n ic  do  p i­
c ia * C A F

pragną

własne
K A IR  PAP. W  ciągu ostatnich godzin sytuacja w  polud- i utw orzen ia  niepodległego pań 

niowej części Sudanu uległa poważnemu zaostrzeniu w  zwią«- stwa m urzyńskiego, 
ku z incydentami zbrojnymi, do jakich doszło w  trzech pro- Agencja prasowa M EN  dono- 
wincjach Ekwatoria, Górny N il i Bahr el Ghazal. Rząd cen- si, iż  osta tn io  zaw arte zostało 
tra lny wysłał z Chartumu na południe znaczne posiłki w o j- porozum ienie m iędzy dow ódz-
skowe.

W  C Z W A R TE K  wieczorem  
i-adio O m durm an ogłosiło apel 

. tymczasowego prem iera Abde- 
la  N U G D A L L I w zyw ający lu d ­
ność cyw ilną  trzech po łudn io ­
w ych  p ro w in c ji do opuszczenia 
!rejonów, w  k tó rych  w o jsko i 
p o lic ja  prowadzą działania prze ny te w y k o rz y s
c iw ko  powstańcom  i  udawania — K— : -----
się do specjalnych obozów o r­
ganizowanych d la  uchodźców.

lw em  powstańców a rządem  
p o b y tu . J a k  w ia d o m o , p rz e d  k i l k u -  . CZOMBEGO. 
n a s tu  d n ia m i r z ą d  c h a r tu m s k i z a a - '  
p e lo w a l do  M u rz y n ó w  o s k ła d a n ie  
b ro n i,  je d n a k ż e  w e z w a n ie  to  p o zo ­
s ta ło  b e z  ec h a .

J a k  d o noszą a g e n c je  p ra s o w e , n a  
p o łu d n ie  k r a ju  p rz e w o ż o n e  są d o ­
d a tk o w e  je d n o s tk i w o js k a  i  p o l i ­
c j i .  P o  o d w o ła n iu  c y w iln y c h  lo ­
tó w  s a m o lo tó w  p a s a ż e rs k ic h , m a s zy

u je  się d la  t ra n s -

W  czw artek doszło 
P rz y p u s z c z a  się je d n a k , że tylko w ych  starć zb ro jnych

do no-
- ___ __  między

« 3 » '  tVpo- sudańskirn a powstań
z o s ta n ie  w  s w y c h  s ta ły c h  m ie js c a c h  cam i m urzyń sk im i. Szczegóły 

tych  w a lk  nie są dokładnie 
znane, ale przypuszcza się, iż 
zginęło w  n ich po obu stronach 
k ilkanaście osób.

P rem ie r Sudanu ośw iadczył 
dziennikarzom , że ostatn ie za­
burzenia w  3 po łudn iow ych pro 
w inc ja ch  są w yn ik ie m  ingeren­
c j i  obcych państw  i podżegania 
M urzynów  przez im pe ria lis tów  
i m isjonarzy.

W  N a iro b i przyw ódcy dwóch 
m urzyńskich  ugrupow ań pow­
stańczych ośw iadczyli, iż  ug ru ­
pow ania te łączą się w  jedną 
organizację pod nazwą „F ro n t 
W yzwolenia A za n ii” . O rgan i­
zacja ta zamierza doprowadzić 
do ca łko w ite j secesji trzech pcłu 
dn iow ych p ro w in c ji sudańskich

Groźny tajfun
nad Japonią

T O K IO  P A P . N a d  p o łu d n io w a  czę 
śc ią  W y s p  J a p o ń s k ic h  p rze s ze d ł w  
p ią te k  ra n o  g ro ź n y  t a j f u n  „ J e a n ”  
s ie ją c  ś m ie rć  i  zn is z c z e n ie . D o ty c h  
czas o f ia r ą  h u ra g a n u  p a d ło  19 o -  
sób, a  25 o d n io s ło  p o w a ż n e  o b ra ­
ż e n ia .

Plonie japońsk i 
tankow iec

K A IR  P A P . W  p ią te k  ra n o  a g e n ­
c je  p ra s o w e  p o d a ły , iż  w  Z a to c e  
P e r s k ie j  p lo n ie  ja p o ń s k i ta n k o w ie c .  
W  w y n ik u  t e j  k a t a s tr o f y  z g in ę ło  do 
ty c h c z a s  5 osób , a  40 o d n io s ło  r a n y .  
D o ty c h c za s  n ie  z d o ła n o  o p a n o w a ć  
o g n is k a  p ło m ie n i.

Walki byków
coraz popularniejsze
P A R Y Ż  P A P . W a lk i  b y k ó w  s ta ją  

s ię  w  H is z p a n ii c o ra z  b a rd z ie j po ­
p u la r n e .  F rz e d  t r a d y c y jn y m  ś w ię ­
t e m  San F e rm in  w  P a m p e lu m ie  po ­

s t a n o w io n o  p o w ię k s z y ć  m ie js c o w y  
's ta d io n , n a k t ó r y m  o d b y w a  się z w y  
k l e  c o r r id a . B ę d z ie  o n  m ia ł 17 500 
m ie js c , t j .  o 3,5 ty s . w ię c e j n iż  
d o ty c h c za s .

Hobby starszej pani
1 N O W Y  J O R K . Z a  n a js ta rs z ą  I n ­
d ia n k ę  S ta n ó w  Z je d n o c z o n y c h  u zn a  
n a  zo sta ła  n ie ja k a  p a n i T a tz u m b ie  
P e a , k tó ra  w  ty c h  d n ia c h  u k o ń ­
c z y ła  116 la t .  T a  w ie k o w a  n ie w ia ­
s ta  m a o s o b liw e  h o b b y : c a ły  d z ie ń  
s ie d z i p rze d  s w o im  d o m e m  i  l  c zy  
s a m o c h o d y . W y s tę p o w a ła  ona ró w ­
n ie ż  w  h o lly w c d z k ic h  f i lm a c h  z 
„ d z ik ie g o  z a c h o d u ” .

Delegacja
francuskiego Stowarzyszenia
„Odra - Nysa“

na Ziemi Szczecińskiej
W  SZCZECIN IE 

gacja francuskiego
baw i tdele- 
S to w a rzy -

wiciele Stowarzyszenia systema­
tycznie odwiedzają szczecińską pla 

. . cówkę oświatową, interesują się
szema na rzecz obrony g ra n ic y  pracą wychowawczą wśród dzieci, 
na Odrze i Nysie.

W skład delegacji wchiodzą P ięknym  gestem dla Domu 
członkow ie Rady K ra jo w e jj Sto Dziecka ze s trony  francuskich 
warzyszenia „O dra  — N ysa ”  — p rzy ja c ió ł by ło  ufundow anie 
Jakub RO ZENBERG  i  O m e r samochodu osobowego, zaku- 
D R IG N Y  z m ałżonką. pionego ze składek członków

Goście francuscy odwiedzili już Stowarzyszenia.
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p rz y jm o w a n i są p rz e z  P a ń s tw o w y  U r o c z y s t e  p r z e k a z a n i e  p o -
D o m  D z ie c k a  im . A . M ic k ie w ic z a  
w  Z d ro ja c h .

S to w a rz y s z e n ie  „ O d ra  — N y s a ” , 
k tó r e  ja k  w ie m y  b y ło  in ic ja to r e m  
p o w s ta n ia  i fu n d a to re m  b u d o w 'y  
te j  p la c ó w k i,  u t r z y m u je  z D o m e m  
D z ie c k a  ż y w y  k o n ta k t .  P r z e d s t a -

—  O Boże, cośmy zrobili! — popromiennej, ale w  między- 
brzmiały ponoć pierwsze słowa czasie wyrosło całe nowe po- 
załogi amerykańskiego bom- kolenie, dla którego istnienie 
bowca „Enola Gay”, gdy nad jądrowyeh i termo nuklearnych 
japońskim miastem Hiroszima broni masowej zagłady jest 
w ykw it! 6 sierpnia 1945 roku rzeczywistością —  jak telewi- 
o godzinie 8.15 pierwszy atomo zja, antybiotyki, materiały pła­
wy grzyb. Kilkadziesiąt tysięcy styczne czy podróże kosmiczne, 
zabitych, drugie tyle rannych Ale fakt, że jeden samolot czy 
— taki był bilans operacji, któ- pocisk zdalnie sterowany może 
ra nie tyle stanowiła uwień- dziś przenieść nie — jak  w  
czenie drugiej wojny świato- 1945 roku — równowartość 
wej, co pierwszą salwę w roz- 20.000 ton dynamitu, lecz rów- 
grywce o powojenne oblicze nowartość dziesiątków milionów  
świata. ton materiałów wybuchowych,

Od tej chwili minęło la t dwa nie pozwala przejść do porząd- 
dzieścia. W  samej Hiroszimie ku dziennego nad nieustającym  
każdy dzień przynosi nowe w y- zwiększaniem arsenału bron! 
padki zgonu wskutek choroby masowej zagłady, zmusza dó 

szukania rozwiązań, które by 
uwolniły ludzkość od atomo­
wego strachu.

Dwa lata temu, w  przeddzień 
rocznicy zagłady Hiroszimy, 
podpisany został w  Moskwie 
układ o częściowym zakazie 
prób atomowych —  pierwszy, 
choć daleko niewystarczający 
krok w tym kierunku. Przy­
czynił się on walnie do oczy­
szczenia atmosfery —  zarówno 
od pyłu radioaktywnego jak  i 
od strachu i podejrzliwości. 
Niestety, za mało było dalszych 
kroków w  tym samym kierun­
ku, a amerykańska agresja w  
Wietnamie i zachodnioniemiec- 
kie wyciąganie łapy po broń 
masowej zagłady stawiają dziś 
pod znakiem zapytania prak­
tyczną wartość nawet tęgą 
skromnego zwycięstwa m iłu ją­
cej pokój ludzkości nad nie­
bezpieczeństwem nowej wojny.

Obradujący w  dwudziestą 
rocznicę Hiroszimy Komitet 
Rozbrojeniowy 18 państw w, 
Genewie radzi —  by użyć sfor­
mułowania delegata radzieckie- 

Carapkina —  „w sytuacji 
gdy świat zalewa fala agresji 
imperialistycznej, brutalnego 
gwałtu oraz ingerencji w  spra­
w y wewnętrzne innych 
państw”. Nie trzeba wyjaśniać, 
jak  niebezpieczny w tych w a­
runkach jest brak — po dwu­
dziestu latach! —  skutecznego 
mechanizmu, chroniącego ludz­
kość przed rozpętaniem nowej 
wojny, przed użyciem straszli­
wych broni termo nuklearnych. 
Przed tym niebezpieczeństwem 
ostrzega Hiroszima — miasto, 
które jedna, prymitywna jesz­
cze bomba atomowa, prawie 
starła z powierzchni ziemi.

(t.s.)

darku. Na spotkanie z dziećmi 
i wychowaw cam i p rzyb y li człon 
kcw ie  delegacji fran cusk ie j o- 
raz inspekto r O św ia ty PMRN 
— Z ygm unt SZYD ŁO W SK I.

P r z e k a z u ją c  w  im ie n iu  S to w a ­
rz y s z e n ia  „ O d ra  — N y s a ”  u fu n d o ­
w a n y  p o d a re k , p rz e w o d n ic z ą c y  de  
le g a c ji f r a n c u s k ie j J . R O Z E N ­
B E R G  p o w ie d z ia ł, że  je s t  on s y m ­
b o le m  w ię z ó w  łą c z ą c y c h  lu d z i d o ­
b r e j w o l i  F r a n c j i  i  P o ls k i p ra g n ą ­
cy c h  p o k o ju  i  p r z y ja ź n i.

Z a  p rz e k a z a n y  d a r  p o d z ię k o w a l i  
f ra n c u s k im  p rz y ja c io ło m  k ie r o w ­
n ik  D o m u  D z ie c k a  —  T a d e u s z  N O ­
S Z C Z Y K  i  in s p e k to r  o ś w ia ty  —  
Z y g m u n t  S Z Y D Ł O W S K I.

R o zm o w ę  z  c z ło n k a m i d e le g a c ji  
S to w a rz y s z e n ia  „ O d r a — N y s a ”  za  
m ie s z c z a m y  n a  s tr . 8.

Hiroszima
ostrzega

u ner

—
RO K ZA Ł O Ż E N IA  — 1 9 «  

W YD . AB

Cena 50 gr N r 182 (6529)
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K
Ogólnopolski

konkurs
recytatorski
W A R S Z A W A  P A P . O g ło s zo n y  * o  

• t a l  X I I  O g ó ln o p o ls k i K o n k u rs  R e ­
c y ta to rs k i,  k t ó r y  t r w a ć  b ę d z ie  od  
15 w rz e ś n ia  b r .  do  15 m a ja  1966 r .  
D o  31 g ru d n ia  p rz e p ro w a d z o n e  z o ­
s ta n ą  w s tę p n e  t u r n ie je  ś ro d o w is k o ­
w e , w  s ty c z n iu  i  lu t y m  —  t u r n ie je  
p o w ia to w e , w  m a rc u  i  d o  p o ło w y  
k w ie t n ia  w o je w ó d z k ie , im p re z ę  z a ­
k o ń c z y  t u r n ie j  c e n tr a ln y  w  d n ia c h  
8— 15 m a ja .

1000 miejsc w szpitalach 
przybyło w tym roku
W AR SZA W A PAP. Na  

rok bież. zaplanowano od­
dać do użytku blisko 5 
tys. miejsc szpitalnych. 
Wybudowanych ma być 30 
nowych szpitali i pawilo­
nów oraz ok. 100 ośrod­
ków zdrowia na wsi.

Tragiczne skutki kradzieży 
spirytusu metylowego

5 osób zmarło 
-10 przebywa w szpitalu

K O M E N D A  M O  i  p r o k u r a tu r a  
'd z ie ln ic y  P ra g a -P ó łn o c  w  W a rs z a ­
w ie  p ro w a d z ą  e n e rg ic z n e  ś le d z tw o  
w  s p ra w ie  k r a d z ie ż y  s p iry tu s u  m e ­
ty lo w e g o  p rz e z  p ra c o w n ik ó w  sp ó ł­
d z ie ln i  „ N o w a  T e c h n ik a ”  w  Z a k ła ­
d a c h  T a rc h o m iń s k ic h , 15 osób b io  
•ą c y c h  u d z ia ł w ' l ib a c j i  p rz e w ie z io ­
n o  d o  s z p ita la , z  czego  5 z m a r ło .

P ie rw s z y m  a la r m e m  w  te j  s p ra -  
‘w ie  b y ło  z g ło s ze n ie  s ię  w  p o n ie ­
d z ia łe k ,  2 b m . do  s z p ita la  S y lw e -  
e t r a  T ru c iń s k ie g o . D e k a rz e  s k ie r  o w a  
l i  g o  n a  le c z e n ie . W e  w t o r e k .  3 
tom. d o  le k a rz a  Z a k ła d ó w  T a rc h o ­
m iń s k ic h  z g ło s ił s ię  p ra c o w n ik  z  
„ N o w e j T e c h n ik i” , p ro szą c  o u d z ie -  
le n ie  m u  p o m o cy , g d y ż  g ro z i m u  
u t r a t a  w z ro k u . P a c je n t  p o w ie d z ia ł  
■ lekarzow i, że  w  s o b o tę  p i ł  w  z a -

W M B M i
S T A T K I  N A  W E J Ś C IU :

S/S „ B R Y G A D A  M A K O W ­
S K IE G O ”  —  z e  S z w e c ji po d  b a ­
la s te m .

S T A T K I  N A  W Y J Ś C IU :

S /5  „ K O P A L N IA  Z A B R Z E ”  —  
d o  M u rm a ń s k a .

S /s  „ A N D R Z E J  B O R O W Y ”  —  
do  F in la n d i i  z d ro b n ic ą .

S /s  „ E L B L Ą G ”  —  d o  A n tw e r ­
p i i  z  d T o bn icą .

S/s „ W R Ó Ż K A ”  —  d o  A n g l i i  
z a c h . z  d ro b n ic ą .

S /s  „ B R Y G A D A  M A K O W ­
S K IE G O ”  —  do  D a n i i  z  w ę ­
g le m .

D W A  D A L S Z E  S T A T K I  P Ż M  
O T R Z Y M A Ł Y  T Y T U Ł  B P S

S /s  „ P o z n a ń  I I ”  —  e k s p lo a ­
to w a n y  w  t ra m p in g u  b lis k ie g o  
i  ś re d n ie g o  zas ię g u  z d o b y ł t y ­
t u ł  Z a ło g i P r a c y  S o c ja lis ty c z -

w  p i
U ro c z y s te  w rę c z e n ie  p ro p o rc a  

i  13 o d z n a k  w y ró ż n ia ją c y m  się  
c z ło n k o m  z a ło g i o d b ę d z ie  się 
d z is ia j w  G d y n i .  S ta tk ie m  
d o w o d z i k p t .  ż . w .  Z y g m u n t  
K o ś  c i o le c k i.

N a s tę p n y m  25 s ta tk ie m  —  
k t ó r y  z d o b y ł te n  za s z c z y tn y  
t y t u ł  w  b a rd z o  t ru d n y c h  w a ­
ru n k a c h  w  c za s ie  p o d ró ż y  d o  
p o r tó w  A f r y k i  Z a c h o d n ie j je s t  
S /s  „ H u ta  B ę d z in ” .

W rę c z e n ie  p ro p o rc a  i  17 o d ­
z n a k  ( w  t y m  je d n e j z ło t e j )  o d ­
b ę d z ie  s ię  w  S z c z e c in ie  11 s ie r ­
p n ia  p * z y  n a b rz e ż u  E w a . S ta t ­
k ie m  d o w o d z i k p t .  ż .  w . S ta n i­
s ła w  W ie c z o re k .

k ła d z ie  w r a z  z k o le g a m i s k a ż o n y  
a lk o h o l.

D y r e k c ja  Z a k ła d ó w  T a rc h o m iń ­
s k ic h  n a ty c h m ia s t  z a w ia d o m iła  m i­
l ic ję .  B y ła  to  g o d z . 9.3«. N a  m ie js c e  
s k ie ro w a n o  s p e c ja ln ą  g r u p ę  ś le d ­
czą . W  d n iu  t y m  d o  p ra c y  n ie  zg ło  
s i ło  się o k  7 p ra c o w n ik ó w  b ry g a d y  
re m o n to w e j.  D o  g o d z . 21.30 m il ic ja  
u s ta l i ła ,  ż e  a lk o h o l m e ty lo w y  p i ły  
22 o so b y . C zęść n ie o b e c n y c h  p ra o o w  
n ik ó w  m ie s z k a ła  n a  p r o w in c j i .  N a ­
ty c h m ia s t  z a w ia d o m io n o  m il ic ję ,  a -  
b y  s k ie ro w a n o  ic h  d o  s z p ita la .

W e  w to r e k  p rz e b y w a ło  w  s zp i­
ta lu  k i lk a n a ś c ie  osób. T e g o ż  d n ia  
z m a r l i :  T a d e u s z  S o b ie ra js k i,  T a ­
d eu s z  J e tm io ie k  i  J a n  P ią te k . C z w a r  
tą  o f ia r ę  t ra g ic z n e j w  s k u tk a c h  l i ­
b a c j i ,  M a r ia n a  K u ź n ic k ie g o  z n a le ­
z io n o  le żą c e g o  p rz y  u l .  O k o p o w e j. 
B y ł on  ju ż  m a r tw y .  P ią ta  o f ia r a ,  
W ła d y s ła w  Ś w ią te k  z m a r ł  w  M iń ­
s k u  M a z o w ie c k im .

W  to k u  ś le d z tw a  u s ta lo n o , ż e  S o -  
b ie T a js k i i J e m io le k  w y n ie ś li  w  so  
b o tę  z z a k ła d ó w  b u te lk i  z m e ty lo ­
w y m  s p iry tu s e m , noża ty m  p i l i  n a  
m ie js c u . W  n ie d z ie lę  r e m o n to w a li  
je d n o  z m ie s z k a ń  p ry w a tn y c h , g d z ie  
p o c z ę s to w a li a lk o h o le m  w ła ś c ic ie ­
la  m ie s z k a n ia  J a n a  Z im n e g o  i  S y l­
w e s tra  T ru c iń s k ie g o , k tć  r z y  'ob ec­
n ie  p r z e b y w a ją  w  s z p ita lu .

D o d a ć  ró w n ie ż  n a le ż y , że  k i lk u  
ro b o tn ik ó w  po  w y jś c iu  z  z a k ła d ó w  
u d a ło  s ię  n a  p iw o  d o  p o b lis k ie g o  
k io s k u  w  T a rc h o m im e . P r z y  k io ­
s k u  z d ą ż y li  p o czę sto w ać  s p i r y tu ­
sem  m e ty lo w y m  je szc ze  k i lk a  o -  
sób, p iją c y c h  p iw o .

W s zy s c y  p rz e s łu c h iw a n i a m a to ­
r z y  t r u c iz n y  b e z m y ś ln ie  k ie r u ją c  
się  fa łs z y w ą  s o l id a rn o ś c ią  n ie  p rz y  
z n a w a li  s ię  d o  b ra n ia  u d z ia łu  w  
l ib a c j i .  D o p ie ro  p odczas k o n f ro n ­
ta c j i ,  g d y  ic h  u p rz e d z a n o , ż e  ju ż  
są w y p a d k i  ś m ie rc i,  p rz y z n a w a li  
się  k o le jn o . C zęść z a t r u ty c h  s k ie ro  
w a n a  do  s z p ita la  —  u p rz e d z a n a  
p rz e z  le k a r z y ,  ż e  g ro ż ą  im  p o w a ż n e  
k o m p l ik a c je  —  sz ła  d o  d o m ó w , b y  
po  k i lk u n a s t u  g o d z in a c h  w ró c ić  
z  p o w ro te m  d o  s z p ita la .

D a ls z e  ś le d z tw o  u s ta l i, w  j a k i  
sposób s k ra d z io n o  s p iry tu s  m o ty lo  
w y  z Z a k ła d ó w . Ś le d z tw o  t rw a .

NOW E szp ita le  o trzym a ją  w 
ty m  roku  m .in. m ieszkańcy 
Łom ży, Buska, Opoczna, S k ie r­
n iew ic, O s tro łę k i, Jasła, H ru ­
bieszowa.

Jednakże rea lizac ja  tegorocz­
nych, ta k  szeroko zakro jonych 
zam ierzeń, przebiega b. n ie ­
rów nom iern ie , a n iek tó re  opóź­
n ien ia  są znaczne. W  pierwszej 
po łow ie  roku  przekazano do 
uży tku  szereg zakładów szpita l 
nych łącznie na ok. 1000 m iejsc, 
m . in . szpitale pow ia tow e w  
O św ięcim iu , . Zam brow ie  i  w  
Słubicach.

W  p o ró w n a n iu  z  p o p rz e d n im i l a ­
t a m i —  je s t  to  lic z b a  n ie z w y k le  
p o k a ź n a  je ś l i  z w a ż y ć , że  p rz e c ię t ­
n ie  o d d a w a liś m y  ro c z n ię  n ie w ie le  
w ię c e j p o n a d  2 ty s . m ie js c . Jest 
to  je d n a k  z a le d w ie  p ią ta  część t e ­
g o ro c z n y c h  z a d a ń .

O g ó łe m  t r w a  o b e c n ie  b u d o w a  ok. 
100 w ię k s z y c h  z a k ła d ó w  s z p ita ln y c h  
n a  p o n a d  11 ty s . m ie js c . W  t y m  r o  
k a  ro z p o c z y n a m y  b u d o w ę  8 n o ­
w y c h  s z p ita li ,  m . in .  w  K o ln ie  
( w o j.  b ia ło s to c k ie ) , C h e łm ie  (w o j.  
lu b e ls k ie ) ,  w  G ło g o w ie  ( w o j.  z ie ­
lo n o g ó rs k ie )  o ra z  2 s z p ita li w  w o j.  
k r a k o w s k im  —  w  O lk u s zu  i  J a ­
w o rz n ie .

— -- --- - - - — - S T R O M A  2

Pozostanie na zawsze 
w nasze] pamięci

Uroczystości
w Dąbrowie Górniczej

K A T O W IC E  PAP. W  D ąbro­
w ie  G órn iczej — rodzinnym  
mieście A leksandra  Z A W A D Z ­
K IE G O  — odb y ły  się w  czw ar­
tek  uroczystości, związane z 
pierwszą rocznicą jego śm ierci.
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S o p o t

Dziś „dzień polski
SO PO T PAP. W  czwartek wieczorem otwarto sopockie spot­

kanie piosenkarzy z całego świata. V  Międzynarodowy Festi­
w al Piosenki w  Sopocie wzbudził równie w ielkie zaintereso­
wanie, co poprzednie imprezy. W idownia Opery Leśnej z tru ­
dem pomieściła zaledwie część chętnych bezpośredniego śle­
dzenia czterodniowego turnieju piosenkarek i piosenkarzy. Pod 
nowym plastikowym dachem znalazło się ok. 4 tys. widzów, 
nie licząc setek osób, które zdecydowały się na miejsca 
stojące.
■ 'g o d n ie  z  p ro g ra m e m  fe s tiw a lu  P a ra d ę  p io s e n k a rz y  z a m y k a  J o e l 

p ie rw s z y  d z ie ń  je s t  „ d n ie m  m ię o z y  H O L M E S  z  F r a n c j i .  K o n c e r t  k o ń -  
n a ro d o w y m ” . In a u g u r u je  go  w y -  c z y  się  p rze d  p ó łn o cą , 
stę p  s y m p a ty c z n e j A n g ie lk i  P a ts y  Piątek 6 bm. będzie „dniem  
A n n  N O B L E . K o le jn o  n a  e s tra d z ie  „ „ l c b i m ”  Y -i o r a n i« * /n i  n io s e n -  
p o ja w ia ją  s ię  re p r e z e n ta n c i N R F ,  ,P ° IS k im  * Zagraniczni piosen 
H o la n d ii ,  A u s t r i i ,  B e lg i i ,  w io c h , karze wykonają piosenki na- 
F in la n d i i ,  D a n i i ,  S z w a jc a r i i ,  C z e - szych kompozytorów. W  trze- 

KA r i ', ;o.Z '''‘VJ' n Ra- <*» dnia impresy n a s i l i  oglo- 
szenie wyników, koncert lau- 

P o  p r z e r w ie  ja k o  p ie rw s z a  w y -  reatów oraz tradycyjna już nie 
s tę p u je  o b d a rz o n a  e g z o ty c z n ą  u r o -  rozłącznie związana z sopockim 
d ą  M e k s y k a n  k a  I r  m a  C A R L O N . N a  .V *  p , / ) _
s tę p n ie  ś p ie w a ją  p rz e d s ta w ic ie le  festiwalem, impreza „PI 
L u k s e m b u rg a , W ę g ie r ,  K u b y , S z w e  SE N K A  N IE  Z N A  G R A N IC  . 
c j i ,  Iz r a e la ,  n r d , B u łg a r i i ,  L ic h te n  \ \  niedzielę, na zakończenie 

' « ‘ ¡walu, piosenkarz, reprezen 
w a n a  ze z ro z u m ia ły m  z a in te re s o w a  tiljący szereg znanych w ytw or­
n i e m  Ł u c ja  P R U S , k t ó r a  p re z e n tu -  nj pjy t wezmą udział w  kon- 
je  p io s e n k ę  A n d rz e ja  M u n d k o w s k ie  K .  P i v T & f < H  r a i . F -
go i  W is ła w y  S z y m b o rs k ie j:  „ N IC  c e r c i® „ N A  Ł 1  l A t H  L A Ł Ł  
D W A  R A Z Y  S IĘ  N IE  Z D A R Z A ” .  GO Ś W IA T A ”.

W  ostatniej drodze Alek  
sandra Zawadzkiego, przed 
rokiem, towarzyszyli mu 
szczególnie licznie przedsta 
wicaele Dąbrowy Górniczej
—  miasta rodzinnego, gór­
nicy kopalni jego imienia, 
delegacje woj. katowickie­
go. Zegnali w Warszawie
—  w raz z całą Polską —  
swego najdroższego przy­
jaciela, żarliwego działaeza 
*  najtrudniejszych dni« Slą 
ska w  pierwszych powojen 
nych miesiącach i latach, 
działacza, który swoje pier 
wsze doświadczenia spo­
łeczne i polityczne zdoby­
w ał właśnie tu, na Śląsku, 
w latach międzywojen­
nych, pracując w śląskich 
fabrykach, kopalniach i 
dworach obszamiczych, 
działając w  ZM K , a póź­
niej w  Komunistycznej 
P artii Polski, wśród mło­
dzieży Zagłębia Dąbrows­
kiego i górniczego Śląska, 
robotniczej Łodzi, proleta­
riackie j Warszawy i W il­
na.

.Członek Binra Politycz­
nego KC PPR i PZPR, 
przewodniczący CRZZ, w i­
cepremier Rządu PRL, a 
od 1952 r. Przewodniczący 
Rady Państwa — taka by­
ła  dalsza droga Aleksan­
dra Zawadzkiego w jego 
żarliw ej służbie partii i 
narodowi.

Pozostał na trwale w  na 
szej pamięci jako zasłużo­
ny komunista i w ielki syn 
narodu polskiego.

G o s p o d a rk a
województwa szczecińskiego

w  I półroczu br.
Komunikat Wojewódzkiego Urzędu 

Statystycznego w Szczecinie
(omówienie)

Nowa ustawa

m ają tko w ej 
pracowników handlu

W A R S Z A W A  P A P . D o  la s k i  m a r ­
s z a łk o w s k ie j w p ły n ą ł  p r o je k t -u s ta  
w y  o z m ia n ie  u s ta w y  „ O  w s p ó ło d ­
p o w ie d z ia ln o ś c i m a ją t k o w e j  p ra c o  w  
n ik ó w  za n ie d o b o ry  w  p rz e d s ię ­
b io rs tw a c h  o b ro tu  to w a ro w e g o ” .

O b e c n ie  o b o w ią z u je  w s p ó ln a  od ­
p o w ie d z ia ln o ś ć  m a ją tk o w a  n ie k tó ­
ry c h  p ra c o w n ik ó w  za  n ie d o b o ry  w  
p rz e d s ię b io rs tw a c h  o b ro tu  to w a ro ­
w e g o . J a k  w y k a z a ła  p r a k t y k a ,  z a ­
s ięg  o d p o w ie d z ia ln o ś c i je s t  je d n a k  
n ie d o s ta te c z n y . D la  le psze go  za g w a  
ra u to w a n ia  b e z p ie c z e ń s tw a  m ie n ia  
sp o łe czn e g o  k o n ie c z n e  je s t  s to so w a­
n ie  zas a d y  w s p ó ln e j o d p o w ie d z ia l­
n o ś c i w ię k s z e j lic z b y  p ra c o w n ik ó w  
w  p o szc zeg ó ln y ch  p la c ó w k a c h  i 
ro z s z e rz e n ie  ty c h  zas ad  n a  n o w e  
r o d z a je  p rz e d s ię b io rs tw  (z a k ła d y  
g a r m a ż e r y jn e , p ie k a rs k ie  i  u s ług o ­
w e ).

Z m ia n y  id ą c e  w  t y m  k ie r u n k u  
z a k ła d a  zg ło s zo n y  o b e c n ie  p r o je k t  
n o w e l usta  w ił .

d łu g  in f o r m a c j i  P a ń s tw o w e j In s p e k  a  w ię c  o  2,4 p ro c . w ię c e j n iż  p rz e d  
c j i  P lo n ó w  z a p o w ia d a ją  s ię  p o m y ś l r o k ie m ,  
n ie .

N a s tą p ił  ró w n ie ż  w z ro s t  p o g ło w ia  H A N D E L  W E W N Ę T R Z N Y
z w ie r z ą t  g o s p o d a rs k ic h  z  w y ją t -
k ie m  k o n i.  S ta n  b y d ła  z w ię k s z y ł S p rze d a /, d e ta l ic z n a  to w a ró w  w  
s ię  o 8,8 p ro c ., t r z o d y  c h le w n e j u s p o łe c z n io n y m  h a n d lu , z a k ła d a c h
0  4 p ro c . a o w ie c  o ,8,4 p ro c . g a s tro n o m ic z n y c h , s to łó w k a c h  i  bu

S k u p  4 zb ó ż  b y ł  w  ro k u  1964-1965 fe ta c h  p ra c o w n ic z y c h  w y n io s ła  w
w y ż s z y  o  7,8 p ro c ., w  p o ró w n a n iu  I  p ó łro c z u  b r .  4 481.4 m in  z ł  i  b y -  
z  ilo ś c ią  s k u p io n e g o  zb o ża w  1963 ła  w y żs za  od p o z io m u  p o d obne go  
r e k u .  Ż y w c a  rze źn e g o  s k u p io n o  w  o k re s u  u b . r .  o I0,r> p ro c . W  p o ró w
1 p ó łro c zu  o 16.7 p ro c . w ię c e j od  n a n iu  z  I  p ó łro c ze m  u b . r .  n a s tą p ił
a n a lo g ic z n e g o  o k re s u  u b . r .  S k u p  w z ro s t s p rz e d a ż y  a r ty k u łó w  z y w -  
m le k a  b y ł w y ż s z y  o 18,1 p ro c ., a n o śc io w y ch  o 7,2 p ro c . i  m e ż y w n o -  
j a j  o  5,2 p ro c . śc io w y c h  o 14,1 p ro c .

IN W E S T Y C J E  I  B U D O W N IC T W O  L U D N O Ś Ć , Z A T R U D N IE N IE
I  Ś W IA D C Z E N IA  S P O Ł E C Z N E

N a k ła d y  in w e s ty c y jn e  w  go sp o - , . . . .
d a rc e  u s p o łe c zn io n e j w  I  p ó łro c zu  O g ó ln a  lic z b a  lu d n o ś c i w o je w ó d ż -  
b r .  »w ykonano w  w y s o k o ś c i 1,2 m ld  tw a  w y n o s iła ,  w e d łu g  d a n y c h  s z a -
z i  c o  o zn a c za  w y k o n a n ie  p la n u  cu n k o w y-ch , 30 c z e rw c a  b r .  864 ty s .
ro c zn e g o  w  34 p ro c . osób, w  t y m  w  m ia s ta c h  i  o s ie -

I ) o  e k s p lo a ta c ji p rz e k a z a n o  w  I  d la e h  —  540 ty s ., a n a w s i —  306 
p ó łro c z u  b r .  4 463 iz b y  z tego  w  b u  ty s . W z ro s t lic z b y  lu d n o ś c i w y n ió s ł

Wojewódzki Urząd Statystyczny ogłosił komunikat ¿ ^ r J A y 3 pMC-
0  ro z w o ju  gospodark i w o je w ó d z tw a  szczecińskiego W  d z ie łe z y m  — 645 iz b . L ic z b a  z a tru d n io n y c h  w  gospo-
¥  - i  ł  ¥ •  l  .  z „  ,  W a rto ś ć  p ro d u k c ji  p o d s ta w o w e j d a rc e  u sp o łe c zn io n e j ( łą c z n ie  z  ucz
1  pÓirOCZU Dr. L i c z b y  Z3W 3rtC  W  k o m u n ik a c ie  o b razu — u sp o łe c zn io n y c h  p rz e d s ię b io rs tw  b u  n ia m i)  w y n o s iła  w  k o ń c u  I  p ó łro -  

ją  tem p o  ro z w o ju  s zc ze c iń s k ie j g o s p o d ark i o raz  w y- a o ^ a n o - m o n t o ż o w c h  *>y“ > “ r * ” 8  c h % r S ^ » L ty m “ « S S

n ik i  uzys kan e  przez  za łóg , przedsiębiorstw poszczegól- MANSpORT , LA,-z„oSC S S t a g n & i i ™  “ f i « " “10” “ 5'
nych działów gospodarki. s t a n  w k ła d ó w  o s zc zęd n o śc io w y ch

n a  k s ią ż e c z k a c h  P K O  i s p ó łd z ie i-
P R Z E M Y S Ł  I  p ó łro c zu  b r .  b y ła  w y żs za  o  6 W  I  p ó łro c zu  b r .  w  zes p o le  p o r -  n i  o s zc zę d n o ś c io w o -p o ży c zk o w y c h

p ro c e n t, a  n a  1 r o b o tn ik a  g ru p y  to w y m  S zc ze c in  — Ś w in o u jś c ie  w y n o 6 it  1 397,9 m in  z ł .  W p ła t y  n a
W a rto ś ć  p r o d u k c ji  g lo b a ln e j p rz e  p rz e m y s ło w e j o  5,3 p ro c . od a n a lo -  p rz e , adowaano łą c z n ie  5 598,7 ty s . k s ią ż e c z k i P K O  b y ły  w  I  p ó łro c zu

m y s łu  u s p o łe c zn io n e g o  w  c e n ac h  g ic zn e g o  o k re s u  1964 r .  to n  ła d u n k ó w , t j .  o  6,8  p ro c . w ię -  b r .  o  25.3 p ro c . w y z s z e  od  w p ła t
p o ró w n y w a ln y c h  w  i  p ó łro c z u  b r .  W a rto ś ć  u s łu g  ś w ia d c z o n y c h  n a  c e j n iż  w  a n a lo g ic z n y m  o k re s ie  d o k o n a n y c h  w  p o d o b n y m  o k re s ie
b y ła  o  14,7 p ro c . w y ż s z a  w  p o ró w -  rze c z  lu d n o ś c i p rz e z  p rz e m y s ł u -  u b . r .  S t a t k i  P Ż M  
n a n iu  z a n a lo g ic z n y m  o k re s e m  u b . s p o le c z n io n y  b y ła  w y ż s z a  o o k o ło  3 484,8 ty s . to n  ła d u n k ó w , a  w ię c  o  
r o k u . P la n  o p e r a ty w n y  p r o d u k c ji  25,7 p ro c . od  w a r to ś c i u z y s k a n e j 14,9 p ro c . w ię c e j n iż  w  p o d o b n y m
g lo b a ln e j za  I  p ó łro c z e  z o s ta ł w y -  w  p o d o b n y m  o k re s ie  u b . : 
k o n a n y  w  102,6 p ro c . W a rto ś ć  p r o -  P la n  o p e r a ty w n y  w y k o n a n o  
d u k c j i  e k s p o r to w e j p rz e m y s łu  u -  w  101,5 p ro c .  
s p o łe c zn io n e g o  w  c e n a c h  z b y tu  w y  
n io s ła  752,6 m in  z ł. z  te g o  n a  p r z e -  R O L N IC T W O  
m y s ł o b ję ty  p la n e m  c e n tr a ln y m  
p rz y p a d a  720,6 m in  z ł  a  n a p r z e -  O g ó ln a  p o w ie rz c h n ia  za s ie w ó w  w  W o je w ó d z k ie  P rz e d s ię b io rs tw o  
m y s ł te re n o w y  —  32 m in  z ł. w o j .  s zc ze c iń s k im  z w ię k s z y ła  s ię  P K S  p rz e w io z ło  w  I  p ó łro c z u  b r .

P rz e c ię tn a  lic z b a  z a t ru d n io n y c h  w  b r .  o  1,1 p ro c . w  p o ró w n a n iu  z e  448,3 ty s . to n  ła d u n k ó w , t j .  o  17,6

o k re s ie  1964 r .  Z a d a n ia  I  p ó łro cza  
f lo ta  P Ż M  w y k o n a ła  w  103,4 p ro c . 
Ż e g lu g a  S zc ze c iń s k a  z a d a n ia  I  p ó ł­
ro c z n e  w y k o n a ła  w  111,6 p ro c ., p rz e ­
w o żą c  1,2 m in  p a s a że ró w .

u b . ro k u .  

S Z K O L N IC T W O

W  ro k u  s z k o ln y m  1964-1965 do  
s z k ó ł n o d s ta w o w y c h  (bez s z k ó ł d la ' 
d o ro s ły c h ) uczę szc za ło  166,1 ty s . 
u c z n ió w . S o k o ły  t e  u k o ń c z y ło  29,1 
ty s . a b s o lw e n tó w , a w ię c  o  2,2 
p ro c . w ię c e i n iż  p rz e d  r o k ie m . W  
l ic e a c h  o g ó ln o k s z ta łc ą c y c h  (b e z  l i -

__ _ .. ce ó w  d la  d o ro s ły c h ) p o b ie ra ło  n a u -
(b ez  u c z n ió w )  w  z a k ła d a c h  p rz e -  s ta n e m  u b . r . ,  p r z y  c z y m  p o w ie r z -  p ro c . w ie c e j n iż  w  p o d o b n y m  o -  k ę  9 920 u c z n ió w , a u k o ń c z y ło  j e
m y s łu  u s p o łe c zn io n e g o  w y n io s ła  w  c b n ia  za s ie w ó w  rz e p a k u  w z ro s ła  o k r e s ie  u b . r .  P rz e w o z y  p a s a ż e ró w  1 648 a b s o lw e n tó w , co s ta n o w i
o m a w ia n y m  o k re s ie  68,5 ty s . osób 24,2 p ro c ., a  b u ra k ó w  c u k ro w v c h  ta b o re m  P K <  b ^ ły  o 29 p -o c . w ię k -  w z ro s t o 400 osob. D o  s z k o l z a w o -
i  b y ła  w y ż s z a  od lic z b y  , z  I  p ó łro -  o 12,7 p ro c . Z m n ie js z y ła  s ię  n a t o -  s z e  i w v n  o s łv  5 m in  osób . d o w y c h  d la  p ra c u ją c y c h  i  m e o r a -
czą u b . r .  o  8.3 p ro c . W a rto ś ć  p r o -  m ia s t  p o w ie rz c h n ia  u p r a w  ztoożo- W  d n iu  30 c z e rw c a  b r .  h v łn  z a re - ' e u ja c y c h  w  ro k u  s z k o ln y m  1964-65 
d u k c j i  g lo b a ln e j,  p rz y p a d a ją c a  n a  w y c h  o  3,3 p ro c . i  z ie m n ia k ó w  o  4 e s tro w a n v c h  w  wo1. s zc ze c iń s k im  uczę szc za ło  40 ? tys . u c z n ió w  a  u -  
1 z a tru d n io n e g o  (b e z  u c z n ió w )  w  4,5 p ro c . P lo n y  Z bóż i  rz e p a k u  w e -  28,4 ty s . a p a ra tó w  te le fo n ic z n y c h , k o ń c z y ło  j e  6 828 a b s o lw e n tó w .
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Napięcie na granicy
somaiijsko -etiopskie]

R Z Ą D  s o m a lijs k i o s k a rż y ł w ła ­
d ze e t io p s k ie  o p ro w a d z e n ie  p r o ­
p a g a n d y  a n ty s o m a lijs k ie j i  p o d ­
ż e g a n ia  do  n o w y c h  w a ś n i m ię d z y  
ob u  k r a ja m i.  N a  g r a n ic y  w  o s ta t ­
n ic h  d n ia c h  p o w a ż n ie  z a o s tr z y ła  
się s y tu a c ja  i  o b ie  s tro n y  k o n c e n ­
t r u ją  ta m  s w e  je d n o s tk i w o js k o ­
w e .

J a k  w ia d o m o , sp ó r e t fo p s k o -s o -  
m a li js k i  o  re jo n  O g a d e n  a d m in i­
s tro w a n y  p rz e *  w ła d z e  e t io p s k ie ,  
t r w a  ju ż  od  w ie lu  la t .

Afrykańscy

3 s ie rp n ia  R e p u b lik a  N ig ru  
o b c h o d z iła  5 ro c z n ic ę  w y z w o ­
le n ia  spod k o lo n ia ln e j z a le ż ­
nośc i od F ra n c u z ó w . W  c iąg u  
ty c h  la t  m ło d a  r e p u b lik a  a f r y  
k a ń s k a  d o k o n a ła  zas a d n ic zy c h  
z m ia n  w  s y s te m ie  p o lity c z ­
n y m , g o s p o d a rc zy m  i  k u l t u ­
r a ln y m  k r a ju .  J e d n y m  z  n a j­
p o w a ż n ie js z y c h  p ro b le m ó w  
k r a ju  je s t  w a lk a  z  a n a lfa b e ­
ty z m e m .

N a  z d ję c iu :  n a u k a  w  je d n e j  
*  w ie lu  n o w y c h  s zk ó l.

F o t .  C A F

Telewizyjna 
muza 

nad Nilem
C Z O Ł O W Ą  p o z y c ję  w ś ró d  n ie lic z ­

n y c h  d o tą d  p a ń s tw  a f ry k a ń s k ic h  
p o s ia d a ją c y c h  te le w iz ję ;  z a jm u je  
Z je d n o c z o n a  R e p u b lik a  A ra b s k a .  
Je s t t o  k r a j ,  k t ó r y  n a d a je  c o d z ie n ­
n ie  t r z y  p ro g ra m y , d w a  ro zp o c zy ­
n a ją c e  s ię  w  g o d z in a c h  p o p o tu d n io  
w y c h . je d e n  —  p rz e d  p o łu d n ie m .  
W  s u m ie  26— 2« g o d z in . N ie w ie le  
k r a jó w  m o ż e  się  czy m ś  p o d o b n y m  
p o c h w a lić .

K a ż d y  p ro g ra m , j a k  A lla c h  k a ż e ,  
z a c z y n a  s ię  od  s łó w  K o r a n u , S a m  
p ro g ra m  o b o k  f i lm ó w  i  a k tu a ln o ś ­
c i ,  z a w ie r a  w ie le  a u d y c j i  p o św ięc o ­
n y c h  tz w . m a s o w e j k u l tu r z e  i  oś­
w ia c ie , a  przede* w s z y s tk im  —  co  
r z u c i ło  s ię  w  oczy  —  la n s o w a n e  są 
p ro b le m y  m ło d z ie ż y , a  zw ła szc za  
k o b ie t ,  t a k  u p o ś le d zo n y c h  w  in ­
n y c h  k r a ja c h  m u z u łm a ń s k ic h .

A u d y c je  p rz e k a z y w a n e  są w z d łu ż  
N i l u  na p o łu d n ie  p o p rz e z  s ta c je  
p rz e k a ź n ik o w e  a ż  d o  A s-uanu . a 
w ię c  d o  r e jo n u  z a m ie s zk a n e g o  
p rz e z  lu d z i .  R e s z ta  k r a ju  —  to  —  
Ja k  w ia d o m o  —  p u s ty n n e  p ia s k i.

W  w io s k a c h  ro z s ia n y c h  w z d łu ż  
N i lu  z a k ła d a  się s p e c ja ln e  k lu b y ,  
s k u p ia ją c e  te le w id z ó w . R zą d  stw a  
r z a  n ie z m ie r n ie  d o g o d n e  w a r u n k i  
je ś li  c h o d z i o  k u p n o  te le w iz o ró w . 
T o te ż  k ie d y  s ię  o n e  po-każą w  sk le ­
p ie . u s ta w ia  s ię  k o le jk a  k u p u ją ­
c y c h , j a k  u  nas p o  c y t r y n y .

W s zy s tk o  po  to , a b y  ja k  n a js z y b  
H e j z l ik w id o w a ć  p o zo sta ło ś c i p rze­
szłości, b y  e g ip s k ie g o  fe lla c h a  z b li­
ży ć  Jak n a js z y b c ie j d o  w s p ółcze s­
ności.

F .  B U B .

W Kongu
znów kłopoty 
z „wyborami“

L E O P O L D V IL L E .  W  trz e c h  p r o ­
w in c ja c h  k o n g ljs k ic h  —  K u i lu ,  K i-  
W u  i  C u v e tte  — n a g le  odro czo n o  
n a  k i lk a  d n i p o w tó rn e  w y b o r y  p o -  
lw szechne. k t ó r e  z a p o w ia d a n o  ta m  
Ina u b ie g łą  n ie d z ie lę .

P o w tó rz e n ie  w y bo-ąów  w  ty c h  
b ró w in e ja c h  u z n a n o  z a  k o n ie c z n e , 
p o n ie w a ż  podczas g ło s o w a n ia , za ­
rz ą d z o n e g o  je szcze w  m a rc u  i  
K w ie tn iu  b r . .  w y s z ły  n a  j a w  —  
J a k  w y ra ż a  się o g lę d n ie  k o m u n ik a t  
o f ic ja ln y  —  „ p e w n e  n ie p r a w id ło ­
w o ś c i i b łę d y ” .

Obrabowani
policjanci

N ie m iła  n ie s p o d z ia n k a  s p o tk a ła  
W  R io  d e  J a n e iro  d w ó ch  u rz ę d n i­
k ó w  p o lic ji k r y m in a ln e j  z N ig e r i i ,  
k t ó r z y  z o s ta l i  w y d e le g o w a n i n a od ­
b y w a ją c a  s ię  tu  m ię d z y n a ro d o w a  
k o n fe re n c ję  p o lic y jn ą . M u s ie li  o n i  
n a ty c h m ia s t  po  p rz v b v c lu  z a m e ld o ­
w a ć  m ie js c o w e j p o lic j i ,  ż e  s k ra d z io  
p o  Im  c a ły  b a g a ż .

„Zmierzch czaro w n ikó w “
£  „Z ie lone p iaski“

Plon wyprawy
naszych filmowców

przywódcy

Sekou Toure

REŻYSER TA DEU SZ  
JA W O RSKI ukończył w  
tych dniach w  warszaw­
skiej W ytwórni Filmów  
Dokumentalnych pracę nad 
fihnam i publicystycznymi 
„Zmierzch czarowników” 
i „Zielone piaski”. Są to 
utwory poświęcone proble­
mom społecznym, obyczajo 
wym i politycznym dzi­
siejszej A fryki.

—  Z D J Ę C IA  n a k rę c a l iś m y  p o d ­
czas z o rg a n iz o w a n e j w  ro k u  u b ie ­
g ły m  w y p r a w y  d o  w s c h o d n ie j i p ó ł 
n o c n e j częśc i te g o  k o n ty n e n tu  —

Zespół tańca
z G hany

wystąpi w Polsce
W  D R U G IE J połow ie s ie rp ­

nia przy jedz ie  do Po lsk i 50- 
csobowy zespół tańca z Ghany. 
Zespół ten k u lty w u je  o ryg in a l­
ny i  bogaty fo lk lo r  swego k ra ­
ju . Tancerze z G hany w  cza­
sie obecnego tournee po E u ro ­
pie odw ied z ili NR D i NRF, a 
z P o lsk i udadzą się do Czecho­
słow acji.

m ó w i re ż y s e r. N a s za  sze śc io o so b o ­
w a  e k ip a  f i lm o w a  p rz e m ie r z y ła  
w ó w c za s  30 ty s . k i lo m e t r ó w  p r z e z  
T a n g a n ik ę . K e n ię . U g a n d ę , R w a n -  
d ę , B u ru n d i ,  S u d a n  i E g ip t .  J a k o  
ś ro d e k  lo k o m o c ji s łu ż y ły  m ik r o b u s  
„ N y s a ’ ' i  r a d z ie c k i w ó z  te r e n o w y  
„ G A Z ” .

, „Z m ie rzc h  c z a ro w n ik ó w ”  —  p e ł ­
n o m e tra ż o w y  o b ra z , z r e a l iz o w a n y  
n a  ta ś m ie  k o lo r o w e j,  u k a z u je  p r o ­
b le m y  ro z w o ju  m ło d y c h  p a ń s tw  a -  
f r y k a ń s k ic h , za c h o d ząc e  w  n ic h  
p rz e m ia n y , t a k  c h a ra k te ry s ty c z n e  
d la  te j  częśc i ś w ia ta  k o n t r a s ty  o- 
r a z  pęd  d o  ja k  n a js zy b s ze g o  u s u ­
n ię c ia  p o n u re g o  d z ie d z ic tw a  k o lo ­
n ia liz m u . S p ó ro  m ie js c a  p o ś w ię c a ­
m y  A f r y c e  w s p a n ia ły c h  k r a jo b r a ­
zó w , p u s ty ń  i p uszcz, d z ik ic h  z w ie ­
r z ą t ,  p ię k n e g o , o ry g in a ln e g o  f o l k ­
lo r u .

P rz e p ro w a d z i l iś m y  też  s ze re g  w y ­
w ia d ó w . m . ira. z  p re z y d e n te m  K e ­
n i i  Jo m o  K e n y a tą  o ra z  d-r W a n d ą  
B le ń s k ą , le k a r z e m  w  L e p ro z o r iu m  
—  k o lo n i i  t rę d o w a ty c h  n a d  J e z io ­
re m  W ik t o r ia .  D r  B łe ń s k a , p o c h o ­
d ząc a  z P o z n a n ia , p ra c u je  t u  o f ia r ­
n ie  od k i lk u n a s tu  la t  l  je s t  z n a ­
n a  i czczona w  te j  czę ś c i A f r y k i ,  
p o d o b n ie  ja k  d r  A lb e r t  S c h w e itz e r .

„ Z m ie rz c h  c z a ro w n ik ó w ”  u z u p e ł­
n ia  ś r e d n io m e tra ż ó w k a  p o ś w ię c o n a  
S u d a n o w i i  Z R A  p t . „ Z ie lo n e  p ia ­
s k i” , k t ó r a  p rz e d s ta w ia  m . in .  p r a ­
c e  z w ią z a n e  z b u d o w ą  w ie lk ie j  h y ­
d r o e le k tr o w n i n a  N i lu  k o ło  A su- 
a n u . Ó b a  f i lm y  w y ś w ie t la n e  b ę d ą  
n a je d n y m  se an s ie .

P re m ie r a  f i lm ó w  „ Z m ie rz c h  c za ­
r o w n ik ó w ”  i  „ Z ie lo n e  p ia s k i”  o d ­
b ę d z ie  s ię  p ra w d o p o d o b n ie  w  p a ź ­
d z ie r n ik u  b r .

Afrykański egzamin 
polskiej motoryzacji

N IE M A L wszyscy światowi producenci sprzętu motoryza­
cyjnego traktu ją kontynent afrykański jako szczególnie waż­
ny teren doświadczalny. W  ciężkich warunkach suchego i mo­
krego tropiku, na bezdrożach, w górach i buszu najlepiej 
ujawniają się wszelkie niedokładności konstrukcyjne i mon­
tażowe pojazdów. Wychodząc z tego założenia, także Polska 
wysłała ostatnio na Czarny Ląd kolumnę motoryzacyjną, skła­
dającą się ze „Stara-68”, „Starą-27” (z silnikiem Diesla), m i­
krobusu „A lfa-4”, „Nysy-501”, „Żuka A-03” oraz „Warszawy 
203” i „Warszawy 203-p”. Kolumnę uzupełniały motocykl S IIL , 
skuter OSA i motorower „Komar”.
O  R E Z U L T A T A C H  a f ry k a ń s k ic h , fc------------------------------------------------------------------------ -

trz y m ie s ię c z n y c h  p ró b  m ó w i k ie ­
ro w n ik  e s k a p a d y  — in ż . J a n  W y s z ­
k o w s k i z C e n t r a l i  H a n d lu  Z a g ra n i­
cznego  „M o to im p o -rt” .

—  N A  T E R E N A C H  G w in ea  i M a li 
w s z y s tk ie  s a m o ch o d y  p rz e je c h a ły  
po  o k . 10 ty s . k m . a m o to c y k le  —  
po  3 ty s . k m . J e ź d z iliś m y  p o  abso­
lu tn y c h  b e z d ro ż a c h . T a k a  w ła ś n ie  
b y ła  1 700 k m  tra s a  p o p rze z  g ó ry  
F u ta  D ż a lo n  g d z ie  n a  tz w . n a tu r a l ­
n y c h  d ro g a c h  m ie liś m y  d o  c z y n ie ­
n ia  z b a rd z o  o s try m i w z n ie s ie n ia ­
m i d o c h o d z ą c y m i d o  25 s to p n i. D o  
teg o  t rz e b a  d o d a ć , ż e  te m p e ra tu ra  
o s iąg a ła  48 s t. C . O d b y l iś m y  ta k ż e  
p o d ró ż  z K o n a k r y  (G w in e a )  d o  Ba  
m ą k o  (M a l i )  — i  000 k m , a ta k ż e  
z  B a m a k o  n a  p u s ty n ię . C h c ie liś ­
m y  b o w ie m  s p ra w d z ić , j a k  nasz  
s p rz ę t b ę d z ie  s ię  z a c h o w y w a ł w  
te m p e ra tu rz e  50 s t . C  i  p r z y  w ilg o t  
ności p o w ie trz a  d o c h o d zą c e j do 
15— 20 p ro c .

W  za s a d z ie  b y l iś m y  z naszego  
s p rz ę tu  z a d o w o le n i, choć p o d ró ż  
u ja w n iła  w ie le  u s te re k  w  m o n ta ż u  
s a m o ch o d ó w . S zc zeg ó ln ie  d o k ła d n ie  
s p ra w d z a liś m y , czy sa m o c h o d y  n ie  
b ę d ą  się g rz a ły . S to s o w a liś m y  ró ż ­
n e  u k ła d y  c h ło d z e n ia  i ró ż n e  w e n -  
t y la to r k i  p r z y  c h ło d n ic a c h , a b y  u -  
s ta lić  n a jb a rd z ie j k o rz y s tn e  ro z ­
w ią z a n ie . T rz y m ie s ię c z n ą  e s ka p ad ę  
s a m o ch o d y  (z  w y ją t k ie m  m ik ro b u ­
su „ A l f a ” ) z n io s ły  n a o g ó l p o m y ś l­
n ie . Z e b ra liś m y  b o g a ty  m a te r ia ł,  
k t ó r y  w  k r a ju  —  w  p la c ó w k a c h  
n a u k o w y c h  —  b ę d z ie  s zc zeg ó ło w o  
o p ra c o w y w a n y .

A fr y k a ń s k a  p o d ró ż  b y ła  ta k ż e  
o k a z ją  d la  p rz e p ro w a d z e n ia  ro z ­
m ó w  w  s p ra w ie  e k s p o rtu  n aszych  
sa m o ch o d ó w . R o z m o w y  n a  te n  te ­
m a t  są k o n ty n u o w a n e . T rz e b a  tu  
d o d a ć , ż e  p o ls k ie  s a m o c h o d y  w y ­
w o ła ły  zn a c zn e  z a in te re s o w a n ie , u -  
k a z a ło  s ię  o  n ic h  w ie le  p u b lik a c ji .
N a k rę c o n y  z o s ta ł ta k ż e  petnom efcra  
ż o w y . k o lo r o w y  f i lm  d o k u m e n ta l­
n y .  k t ó r y  b ę d z ie  w y k o rz y s ta n y  d la  
p ro p a g a n d y  n as zeg o  s p rz ę tu  m o ­
to ry z a c y jn e g o .

Afrykańskie bazy 
Bundeswehry

D A R  E S -S A LA M i N iem cy 
zachodnie zbudują w  A fryce  
P o łudn iow o-Z achodn ie j poligon 
do w ypróbow yw an ia  now ych ro 
ćza jów  b ro n i oraz lo tn isko  w o j 
skowe, ja k  rów nież w yślą tam  
oficerów  i  żo łn ie rzy Bundes­
w ehry. Tak ie  są w y n ik i n ie­
daw nych rozm ów  delegacji w o j 

f skowych NR F i  R e pub lik i Po- 
I łu dn io w e j A fr y k i,  k tó re  odbyły  
i się w  NRF.

Mała encyklopedia
U G A N D A  je s t  n ie z a w is ły m  p a ń ­

s tw e m  n a le ż ą c y m  d o  B r y t y js k ie j  
W s p ó ln o ty  N a ro d ó w . L e ż y  o n a  w  
A fr y c e  W s c h o d n ie j. P o d  w z g lę d e m  
p o w ie rz c h n i (243,4 ty s . k m  k w .)  U -  
g a n d a  ró w n a  je s t  m n ie j w ię c e j A n ­
g l i i .  L u d n o ś ć  (p rzes z ło  7 m il io n ó w )  
s k ła d a  s ię  g łó w n ie  z  A fr y k a n ó w .  
U g a n d ę  n a z y w a ją  „ p e r łą  A f r y k i ” . 
Je s t to  k r a j  p ię k n y c h  je z io r ,  w y ­
s o k ic h  g ó r, z ie lo n y c h  w z g ó rz  i  p a ­
p iru s ó w .

J e ś li c h o d z i o  fo rm ę  u s tro ju  p ań  
s tw o w e g o , U g a n d a  je s t  fe d e r a c ją .  
S k ła d a  s ię  o n a  z c z te re c h  k r ó le s tw
—  B u g a n d y . B u n y o ro . T o ro  i A n -  
k o le  o ra z  z o śm iu  o k rę g ó w  fe d e ­
ra ln y c h .

N a jw ię k s z e  k r ó le s tw o  s ta n o w ią c e  
część U g a n d y  to  B u g a n d a . Z a jm u je  
ono p r a w ie  je d n ą  c z w a r tą  o b sza ru  
U g a n d y  i  p o s ia d a  zn a c zn ą  a u to n o ­
m ię . Ń a  c z e le  k r ó le s tw a  s to i w ła d ­
ca  fe u d a ln y  k a b a k a , w y b ie r a n y  
p rz e z  c z ło n k ó w  b u g a ń s k ie g o  p a r la ­
m e n tu  L u k ik o .  R zą d  m ie js c o w y  
s k ła d a  się  z 6 m in is t r ó w  z  p re m ie  
re m  K a l i k k i r o  n a  cze le .

N a jw y ż s z y m  o rg a n e m  u s ta w o ­
d a w c z y m  U g a n d y  je s t  Z g ro m a d z e ­
n ie  N a ro d o w e . C z ło n k ó w  Z g ro m a ­
d z e n ia  w y b ie r a ją  w s zv s c y  o b y w a ­
te le . k t ó r z y  o s ią g n ę li 21 r o k  ż v c la .  
S pośród  d e p u to w a n y c h  d o  Z g ro m a ­
d z e n ia  N a ro d o w e g o  p o w o ły w a n y  
Jest rz ą d  U g a n d y . Z g ro m a d z e n ie  
N a ro d o w e  w y b ie r a  ró w n ie ż  p re z y ­
d e n ta .

U g a n d a  to  je d n o  z  n a js ta rs z v c h  
p a ń s tw  a f r y k a ń s k ic h , o  b o g a te j 
s w o is te j k u l tu r z e . W  ś re d n io w ie c z u  
p o w s ta ły  k s !ę s tw a  fe u d a ln e . Jak  
n o . K i t a r a .  B u -ganda i  in n e . W  d r u  
e ie j p o ło w ie  X TX  w ie k u  U « a n d a  
s ta ta  s ie  o b ie k te m  r v w a l i^ a e łi  
d w ó ch  m o c a rs tw  im p e r ia lis ty c z n y c h
—  A n g l’ i  I N ie m ie c . W a lk a  o U -  
g a n d ę  z a k o ń c z y ła  sie w  ro k u  1898 
u m o w a , n a  m o c y  k t ó r e l  U g a n d a  
p rz e s z ła  p o d  k o n t r o lę  A n g lik ó w . W

ro k u  1898 k r a j  te n  z o s ta ł ogloszo«i 
n y  p r o te k to r a te m  b r y t y js k im .

R u c h  a n ty k o lo n ia ln y  w  U g a n d z ie  
n a ro d z ił  się  w  k o ń c u  u b ie g łe g o  w ie  
k u .  P o  d ru g ie j w o jn ie  ś w ia to w e j  
ru c h  te n  s z y b k o  s ię  r o z w in ą ł .  G łó ­
w n e  je g o  e ta p y  to  s t r a jk  p o w s ze c h  
n y  m as p ra c u ją c y c h  B u g a n d y  w  
ro k u  1945, p o w s ta n ie  lu d o w e  w  r o ­
k u  1960 i w re s z c ie  u tw o r z e n ie  w  
m a rc u  1960 ro k u  o g ó ln o n a ro d o w e j  
p a r t i i  L u d o w y  K o n g re s  U g a n d y .

P a r t ia  ta z je d n o c z y ła  w  w a lc e  
p rz e c iw  k o lo n ia liz m o w i s z e ro k ie  
w a r s t w y  n a ro d u  —  ro b o tn ik ó w ,  
c h ło p ó w , p o s tę p o w ą  in te lig e n c ję ,

U g a n d a
r a d y k a ln y  o d ła m  b u r ż u a z j i  n a ro ­
d o w e j .  W  w y  b o rą  ch do  z g ro m a d z ę  
n ia  N a ro d o w e g o  w  k w ie t n iu  1962 
ro k u  p a r t ia  ta .  k tó r a  w y s tą p iła  w  
so jus zu  z  n a c jo n a l is ty c z n a  p a r t ią  
K ró le s tw a  B u g a n d y  „ K a b a k a  Y e k -  
k a ”  („ K a b a k a  P rz e d e  W s z y s tk im ” ), 
o d n io s ła  z w y c ię s tw o . P rz y w ó d c a  
K o n g re s u  L u d o w e g o  d-r A p o llo  M i l ­
ton  O b o te  s fo rm o w a ł rz ą d , k t ó r y  
d o m a g a ł s ie  Ja k  n a js zy b s ze g o  p rz y  
z n a n ia  k r a jo w i  n ie z a w is ło ś c i.

L o n d y n  z m u s z o n y  z o s ta ł w  k o ń ­
cu  d o  z a d o ś ć u c zy n ie n ia  ż ą d a n io m  
p a t r io tó w . 9 p a ź d z ie rn ik a  1962 r o k u  
w  K a m u a li ,  s t o ic y  k r a ju ,  z a ło p o -  
t a ła  f la g a  n ie p o d le g łe j U g a n d y .

U g a n d ę  n a z y w a ją  n ie  t v lk o  k r a i ­
n ą  p a p iru s ó w , le c z  ró w n ie ż  k r a je m  
k a w y  i  b a w e łn y . Is to tn ie , d w ie  te  
u p r a w y  p rz e w a ż a ją  w  .e k s p o r c ie  
k r a ju .  Ic h  z b y t ,  od  k tó re g o  z a le ż a ł  
p o z io m  ż y c ia  c h ło p ó w , d o  n ie d a w ­
n a  z n a jd o w a ł sie  w  re k a c h  z a g r a ­
n ic z n y c h  m o n o p o li. O b e c n ie  s v t u a -  
c la  s ię  z m ie n ia . R zą d  o r z y w ic z u le  
d u ż ą  w agę. d o  l ik w id a c j i  m o n o k u l­

t u r  o w e g o  s y s te m u  ro ln ic tw a , p o p ie  
r a  z a s ie w y  t y t o n iu ,  k u k u r y d z y  i  in  
n y c h  u p r a w  s p o ży w c zy c h .

W  la ta c h  n ie p o d le g ło ś c i U g a n d a  
o s ią g n ę ła  su k c e s y  ró w n ie ż  w  ro z ­
w o ju  p rz e m y s łu . W e d łu g  o f ic ja l ­
n y c h  d a n y c h  w  c ią g u  3 la t  ■nieza­
w is ło ś c i p ro d u k c ja  g lo b a ln a  U g a n ­
d y  w z ro s ła  o p rze s z ło  100 m il io n ó w  
d o la r ó w  i o s ią g n ę ła  o b e c n ie  544 m i  
l io n y  d o la r ó w .

R z ą d  U g a n d y  p rz e s trz e g a  p o l i t y k i  
p o z y ty w n e j n e u tra ln o ś c i i p r z y ja ź ­
n i  ze  w s z y s tk im i p a ń s tw a m i. O p o ­
w ia d a  s ię  on  za p o w s ze c h n y m  i  ca l 
k o w ity m  ro z b ro je n ie m  i z a k a z e m  
b r o n i  n u k le a r n e j ,  za  z a o o b ie ż e n ie m  
n o w e j w o jn ie  ś w ia to w e j.

W  p a ź d z ie rn ik u  1962 r o k u  U g a n ­
d a  n a w ia z a ła  s to s u n k i d y p lo m a ty c e  
n e  z e  Z w ią z k ie m  R a d z ie c k im . 8 m a  
j a  1964 r o k u  w  K a m p a l i  p o d p is a n y  
z o s ta ł u k ła d  h a n d lo w y  m ię d z y  obu  
k r a ja m i.  3« lis to p a d a  1964 ro k u  — 
p o ro z u m ie n ie  w  s p r a w ie  w s p ó łp ra ­
cy  e k o n o m ic z n e j i  te c h n ic z n e j, zaś 
24 łlp c a  1985 r o k u  —  p o ro z u m ie n ie  
w  s p ra w ie  w s p ó łp ra c y  k u l tu r a ln e j  
L  n a u k o w e j.

O s ta tn io  p re m ie r  U g a n d y  d r  M i l ­
to n  O b o te  b a w ił  z  w iz y t ą  w  Z w ią ż  
k u  R a d z ie c k im ,

P R E Z Y D E N T  R e p u b lik i  G w in e i 
S E K O U  T O U R E  je s t  w y b itn y m  a -  
f r y  k a ń s k im  d z ia ła c z e m  p o lity c z ­
n y m , a k t y w n y m  b o jo w n ik ie m  o  je ­
dność A f r y k i ,  p rz e c iw  k o lo n ia liz ­
m o w i. Jego  rz ą d  r e a l iz u je  z a s a d y  
p o k o jo w e g o  w s p ó łis tn ie n ia  p a ń s tw  
o ró ż n y c h  u s tro ja c h , d ą ż y  d o  u t r ­
w a le n ia  p o k o ju , p ro w a d z i p o lity k ę  
p o z y ty w n e j n e u tra ln o ś c i i  n ie p r z y -  
s tę p o w a n ia  d o  b lo k ó w . W  1961 r .  
S e k o u  T o u re  o t r z y m a ł M ię d z y n a ro ­
d o w ą  N a g ro d ę  L e n in o w s k ą  „ Z a  
u t r w a la n ie  p o k o ju  m ię d z ^  n a ro d a ­
m i” . W  ko ń c u  u b . m ie s ią c a  p re z y ­
d e n t  G w in e i b a w ił z o f ic ja ln ą  w i­
z y t ą  w  Z S R R .

A H M E D  S E K O U  T O U R E  u ro d z i!  
się w  1922 r .  w  g w in e js k im  m ia ­
ste czk u  F a ra n a , w  b ie d n e j ro d z in ie  
c h ło p s k ie j. J a k o  1 6 - le tn i ch łop iec  
z a c z ą ł ju ż  z a r a b ia ć  n a  u t r z y m a n ie .  
W  1945 r .  z o rg a n iz o w a ł p ie rw s z y  w  
G w in e i z w ią z e k  z a w o d o w y , b y ł  ta k  
ż e  je d n y m  z  tw ó rc ó w  F e d e ra c ji  
Z w ią z k ó w  R o b o tn ic z y c h  G w in e i.  W, 
r o k u  1956 w y b ra n o  go  p rz e w o d n i­
c z ą c y m  P o w s z e c h n e j K o n fe d e ra c ji  
P ra c u ją c y c h  C z a rn e j A f r y k i .  O rg a ­
n iz a c ja  ta  łą c z y ła  ró ż n e  z w ią z k i  
z a w o d o w e  f ra n c u s k ic h  k o lo n i i  w  
A fr y c e . W  1957 r .  u tw o rz o n o  P o w ­
s ze c h n y  Z w ią z e k  P ra c u ją c y c h  C z a r  
n e j A f r y k i ,  a  w  d w a  la ta  p ó ź n ie j  
S e k o u  T o u re  s ta n ą ł n a  je g o  cze le  
ja k o  p rz e w o d n ic z ą c y .

Je d n o cze śn ie  S e k o u  T o u re  p ro ­
w a d z i d z ia ła ln o ś ć  p o lity c z n a , s k ie ­
ro w a n ą  p rz e c iw k o  k o lo n ia liz m o w i.  
Jesrt je d n y m  z  z a ło ż y c ie l i D e m o k ra  
ty c z n e j P a r t i i  G w in e i,  a od  1952 
ro k u  je j  s e k r e ta rz e m  g e n e ra ln y m .  
G d y  w  1957 r .  D e m o k ra ty c z n a  P a r t ia  
G w in e i o d n io s ła  z w y c ię s tw o  w  w y ­
b o ra c h  do  Z g ro m a d z e n ia  T e r y t o r ia l  
neg o , S e k o u  T o u re  s ta n a ł n a  c ze le  
R a d y  R z ą d o w e j te g o  te r y to r iu m .  
P o  u z y s k a n iu  n ie p o d le g ło ś c i i u tw o  
r ż e n iu  w  1958 r .  R e p u b lik i  G w in e i,  
S e k o u  T o u re  z o s ta je  w y b r a n y  p re ­
z y d e n te m .

Afryka Południowa
u progu

wojny domowej
P R Z E B Y W A J Ą C Y  o b ec n ie  w 1 

N o rw e g i i  je d e n  z  p rz y w ó d c ó w  
w a lk i  p rz e c iw k o  ra s is to w s k ie m u  
re ż im o w i V e rw o e rd a , B a rn e y  D e -  
sa i o z n a jm ił p rze d s ta w ic ie lo m  p ra ­
sy , że R e p u b lik a  P o łu d n io w e j 
A fr y k i  z n a jd u je  się u  p ro g u  w o j­
n y  d o m o w e j. J e d n a k ż e  w o jn a  o 
w e* rość —  po% viei? ia i on  —  n e  
b ęd z ie  w o jn a  ra s  le c z  w o jn a  m ię ­
d z y  p a n a m i i  n ie w o ln ik a m i, m ię ­
d z y  b ie d n y m i i  b o g a c za m i. S y s te m  
n ie w o ln ic tw a  z o s ta n ie  z n ie s io n y

D e s a i b ę d ą c y  p rz e w o d n ic z ą c y m  
K o n g re s u  L u d n o ś c i K o lo ro w e j R P A  
o o d d a ł k r y ty c e  p o lltv k ę  W . B r y ­
ta n ii  i  U S A  w o b e c  R e p u b lik i  P o ­
łu d n io w e j A f r y k i  o ra z  p rz y to c z y ł 
szereg  f a k tó w  ś w ia d c zą c y c h  o  z a ­
t ru d n ia n iu  p rz e z  rz ą d  V c r w r e r d *  
b y ły c h  h it le r o w s k ic h  g e n e ra łó w  § 
s p e c ja lis tó w  p r z y  p ro d u k c j i  g a ­
z ó w  t r n ją e y e h .



K
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W malborskim 
zamku

W ła d y s ła w  ż e le ń s k i  je s t  je d  
n y m  z  k la s y k ó w  p o ls k ie j m u ­
z y k i  X I X  w ie k u . P o z o s ta w ił  
po  s o b ie  o g ro m n y  i  ró ż n o ­
ro d n y  d o ro b e k , a w  ty m  ope  
r y  —  „ G o p la n a ” , „ S ta r a  
B aś ń ” , „ J a n e k ”  i  „ K o n r a d  
W a lle n ro d ” . T a  o s ta tn ia  zd o ­
b y ła  so b ie  n a jw ię k s z ą  p o p u ­
la rn o ś ć  i  c h o c ia ż  b y ła  d e b iu ­
te m , p rz y n io s ła  j e j  k o m p o z y ­
to ro w i w ie lk i  sukces. W y s ta ­
w io n o  ją  po ra z  p ie rw s z y  w  r .  
1385 w e  L w o w ie , a  w  la ta c h  
n a s tę p n y c h  w  K r a k o w ie , W a r  
sza w ie  i P o z n a n iu . „ K o n r a d  
W a lle n ro d ”  to  o p e ra , a je d n o  
cze śn ie  w ie lk ie  w id o w is k o  h i ­
s to ry c z n e  z  e fe k to w n y m i sce­
n a m i ze s p o ło w y m i. R a m y  te a ­
t r u  w y d a ją  się b y ć  d la  n ie g o  
za  c ias n e , o d b ie ra ją  m u  w ie ­
le  w a lo ró w  w iz u a ln y c h . P o ­
t r z e b u je  te n  s p e k ta k l s p e c ja ł 
n e j  s c e n e rii. T a k ą  w ła ś n ie  w y  
m a rz o n ą  o p ra w ę  d la  „ K o n r a ­
d a”  m a m y  w  P o ls ce  —  d z ie ­
d z in ie c  s ta re g o  z a m k u  w  M a i  
b o rk u . T a m  w ła ś n ie  o s ta tn io  
w y s ta w iła  „ W a lle n r o d a ”  O p e ­
ra  B a łty c k a . K i lk a  ty s ię c y  
m ie s z k a ń c ó w  M a lb o r k a , t u r y ­
stó w  i w c za s o w ic zó w  e n t u z ja ­
s ty c z n ie  o k la s k iw a ło  d w u k r o t ­
n ie  p o w ta rz a n e  p rz e d s ta w ie ­
n ie . S łu s zn e  w y d a je  s ię , a b y  
w e s z ło  ono n a s ta łe  do p ro ­
g ra m u  D n i  M a lb o r k a .

N a  z d ję c iu  —  u  g ó ry  —  je d ­
n a  z e  scen z b io ro w y c h ;  u d o ­
łu  —  f r a g m e n t  o p e ry .

F o t.  -  C A F  —  U k le je w s k i

Polowanie na folklor
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Cowboy spod Giewontu
—  C h o d ź m y  do ko ś c io ła . - D lac zeg o ?  T u ,

T a m  n a p e w n o  zo b ac zy p a n , T a tr?  —  s p y ta ła m .

to  po  co p an  p rz y je c h a ł —  po —  N ie c h  p a n i s p o jr z y  —

w ie d z ia ła m  do  A m e r y k a n in a , w s k a z a ł g ło w ą  p o c h y lo n y  zb o -

k tó re g o p ilo to w a ła m  po P o l- żn ie  t łu m . N a  ic h  u b ra n ia .

Poszliśm y do' farnego kościo­
ła. A k u ra t dzw ony b i ły  na su­
mę.

—  S ta ń m y  p r z y  w e jś c iu . T u  

b ę d z ie  n a j le p ie j  w id a ć  —  p o -

Stanęliśm y w  kruchcie , ogar­
n ia jąc w zrok iem  nawę.

Przez chw ilę  oczy nasze b łą ­
d z iły  po tłu m ie  w ie rnych , ale 
zaraz spotka ły  się: spo jrze li­
śm y na siebie z tym  samym 
wyrazem  zdziw ienia. N ie było 
tu  bowiem  tego, czegośmy się 
spodziewali.

—  Z u p e łn ie  t a k ,  ja k b y m  się  

p rz e n ió s ł do D e t r o i t  —  szep­

n ą ł m i  w  u ch o  A m e r y k a n in .

Maszyna (cyfrowa) 
prawdą cl powie...

Coraz częściej słyszymy o „myślących” maszynach, urządze­
niach ułatwiających wykonanie skomplikowanych prac, skra­
cających czas wielomiesięcznych obliczeń do ułamka sekun­
dy. Niejednokrotnie urzędnik, pracownik księgowości po prze­
czytaniu tych doniesień odkłada gazetę sięgając po... liczydła.
M im o ogromnego postępu W  »U ży c ia  m a te r ia łu , p ra c o c h ło n n o ś -  

dziedzinie te ch n ik i ob liczen io- ci w y ro b ó w , n a le żn o ś c i p ra c o w n i-
w e i  ie s t e ś m v  ie s z r z p  w  r n r lz ip n  M im o  to  p o tr z e b y  s u p e r-w e j jesiesm y jeszcze W  coazien s z y b k ie g o  U c z e n ia , b ie żąc eg o  k o n ­
nej praktyce zacofani. O czy- t ro lo w a n ia  p rz e b ie g u  p ro ce só w  p ro  
wiście, w ie le  d y re k c ji przed- A u k c y jn y c h  i  u s ta la n ia  n a je k o n o -  
M ebiorstw i  in s t v t n r * i i  ■ z a p w n n  m ic z n ie is zeg o  w a r ia n tu  te c h n o lo g ii  - l ę D i o r s t w  i  in s ty tu c ji zaczyna SSJ z n a c z n ie  W ięk sze . K ie r o w n ik  no  
sobie zdawać sprawę z kon ie ­
czności zm echanizowania i  zau­
tom atyzow ania procesów o b li­
czeniowych, z potrzeby w ypo­
sażenia swych kom órek fin a n ­
sowo-księgowych i  p lanow ania 
w  odpow iednie urządzenia m a­
łe j m echanizacji, a n ie jedno­
k ro tn ie  pow ołania s tac ji m a­
szyn obliczeniowych.

K o m ó r k i  ta ic ie  z a o p a trz o n e  w  
k o m p le t  m a s z y n  t y p u  „ A r i t m a ”  
p ra c u ją  w  k i l k u  szc zec iń s k ic h  
p rz e d s ię b io rs tw a c h  m . in .  w  S to c z ­
n i  S zc ze c iń s k ie j i  w  „ J u n a k u ” .
O rg a n iz o w a n a  je s t  r ó w n ie ż  s p e c ja l­
n a  p la c ó w k a  m a s z y n  a n a lity c z n y c h  
W o je w ó d z k ie g o  U rz ę d u  S ta ty s ty c z -  

. n e g o . O c zy w iś c ie  p o w o ła n ie  ty c h  
o ś ro d k ó w  p rz y s p ie s z y ło  o b lic z a n ie

w o c zes n e g o  p rz e d s ię b io rs tw a , szcze­
g ó ln ie  p rz e d s ię b io rs tw a  o  z n a c z ­
n y m  p o te n c ja le  p ro d u k c y jn y m  p o ­
w in ie n  n a  b ie żąc o  b y ć  z o r ie n to w a ­
n y  w  p rz e b ie g u  p ro ce só w  f a b r y ­
k a c j i  j a k  i k s z ta łto w a n ia  s ię  w s k a ż  
n ik ó w , o k re ś la ją c y c h  t ę tn o  ży c ia .

z a k ła d u . S z y b k a  in g e r e n c ja  i  p o ­
p ra w ie n ie  z a g ro ż o n y c h  w y c in k ó w  
p r o d u k c ji  n a le ż y  do  p o d s ta w o w y c h  
e le m e n tó w  z a rz ą d z a n ia .

W  Polsce uznano potrzebę 
ro zw ija n ia  p ro d u kc ji maszyn 
cy frow ych  i organizowania od­
pow iednich placówek usługo­
wych, pracujących na rzecz 
przem ysłu i  nauki. W tym  celo 
powołano urząd Pełnom ocnika 
Jtządu do Spraw  E lek tron icz­
nej Techn ik i O bliczeniowej 
(PRETO). M a on na swym  ko n ­
cie organizację k ilk u  ośrodków 
zaopatrzonych w  m aszyny cy­
frow e. O statnio coraz w ięcej 
m ów i się o pow ołaniu takiego 
ośrodka w  Szczecinie i zaopa­
trzen iu  go w  polską maszynę 
liczącą typu  „O d ra ” . A le  na po 
w o łan iu  takiego ośrodka, prze­
szkoleniu grupy wysoko k w a li­
f ikow anych  p racow n ików  ..dla 
program ow ania pracy maszyny 
liczącej, pow ołan iu  d y re kc ji 
przedsiębiorstwa sprawa się w 
zasadzie nie kończy. Nawet 

przedstaw icie le przedsiębiorstw

korzysta jących już z usług ma 
szyn cyfrow ych w  innych 
ośrodkach nie o r ie n tu ją  się co 
do pełnego zakresu i m oż liw o­
ści e lektronow ej te ch n ik i o b l i­
czeniowej. Słowem potrzebna 
jest szeroka in fo rm ac ja , prze­
szkolenie potencja lnych u ży t­
kow n ików  i  „k lie n tó w ”  m aszy­
ny dla stworzenia k lim a tu  w o­
k ó ł te j sprawy.

In ic ja t y w ę  p o d e jm u je  je s zc ze  w  
ty m  ro k u  W o je w ó d z k i O ś ro d e k  I n ­
fo r m a c j i  T e c h n ic z n e j i  E k o n o m i­
c z n e j P re z y d iu m  W R N  w  S zc ze c i­
n ie . N ie b a w e m  o d b ę d z ie  się  k o n ­
fe r e n c ja  p o św ięc o na  p ro b le m o m  
te c h n ik i o b lic z e n io w e j. M . in .  w y ­
g ło s zo n y  b ę d z ie  r e fe r a t  o w s tę p ­
n y c h  z a ło że n ia c h  o rg a n iz a c j i ,  w y ­
po sa żen ia  i  k ie ru n k a c h  d z ia ła n ia  
O ś ro d k a  M a s z y n  C y fro w y c h  P o ­
m o rz a  Z a c h o d n ie g o , o m ó w io n e  z o ­
s ta n ą  ró w n ie ż  d o ś w ia d c ze n ia  O środ  
k a  M a s z y n  C y fro w y c h  P rz e m y s łu  
O k rę to w e g o  w  G d a ń s k u .

P ro jektow ana konferencja  nie 
w yczerpie wszystkich spraw. Po 
trzebne jest szersze oddzia ły­
w anie i propagowanie korzyści, 
p łynących ze stosowania ele­
k tron iczne j techn ik i ob liczen io­
w ej. Powszechna znajomość 
tych  zagadnień potrzebna dla 
stworzenia przyszłem u ośrod­
kow i p raw id ło w ych  podstaw 
działania. Szansa uproszczenia 
i  przyspieszenia w ie lu  prac ob li 
czeniowych, tak  przem ysłow ych 
ja k  i w  innych  działach gospo­
d a rk i narodowej, m usi być w 
Szczecinie w yko rzystana do 
m aksim um . <

Ed. W IT U  SZYN S K I

A  w ięc zaczęło się. Bardzo 
d la  nas m ile . Codziennie z re ­
dakcy jne j poczty w ysypuje się 
p lik  kopert z  dop iskiem : „A n ­
kie ta K u rie ra  Szczecińskiego” . 
Szczególnie m ile  jest to, że 
obok wypełnionego wzoru  
ankiety, zamieszczonego w  na­
szej świątecznej gazecie z oka­
z j i  X X I  rocznicy PK W N  w ie­
lu  C zyte ln ików  dołącza do n ie j 
oddzielnie napisane szerokie w y  
pow iedzi ustosunkowujące się 
do w ie lu  pytań i  problemów, 
związanych z redagowaniem

K u rie ra ” .

Oczywiście dziś za wcześnie 
jeszcze na ja k ie ko lw ie k  uogól­
n iające opin ie na podstawie 
ankie tow ych w ypow iedzi ( te r­
m in  nadsyłania „A n k ie ty ”  u p ly  
w a 20 września br.), tym  nie­
m n ie j jednak można ju ż  dz is ia j 
u ja w n ić  k ilk a  fragm en tów  cha 
rakterystycznych w ypow iedzi

oraz zw róc ić  na n iektó re spra 
w y  szczególną uwagę. W  ten 
sposób — być może — pomo­
żemy te j liczne j rzeszy naszych 
C zyte ln ików , którzy jeszcze 
swych w ypow iedzi ankietow ych

siącu —  udostępnia łam y swe­
go poczytnego pisma d l"  coraz 
większej i  rozw ija jące j się orga 
n izac ji ZHP. Na podstawie czy 
tane j prasy przeznaczonej dla  
harcer-y  skłonny jestem tw ie r ­
dzić, że żadne czasopismo poza 
tygodnik iem  „N a  p rze ła j”  nie 
jest tak ciekawie re d a g o w a n i’.

S tanisław  R. ze Szczecna w 
swej d łu g ie j wypowiedzi, nie 
szczędzącej nam szczerych słów  
k ry ty k i (czekamy zawsze na ta 
kie — przyp. red.) tak  nam oto 
m. in. radz i: „A  w ięc dużo

Co s i ę  k o m u  
p o t f o b o ?

nie nadesłali. O dda jm y zatem  
glos naszym m iły m  C zyte ln i­
kom.

Nasz C zyte ln ik  od 1947 roku, 
J. G. pisze m. in .: „ In ic ja ty w ę  
w ydaw an ia  stałego doda+ku 
„H arcersk i T ro p ”  oceniam bar 
dzo pozytywnie. To chyba 
pierwsza gazeta w  Polsce, k tó ­
ra  —  choć na razie raz w  m ie

treści z życia miasta i w o je­
wództw a (ale nie tego urzędo­
wego i uprzykrzonego), coś po 
pularno-naukowego, coś p ra k iy  
cznego z medycyny, z gospo­
darstwa domowego...”  N ie brak  
i  odpowiedzi dow cipnych. T ak i 
np. RS pisze w  odpowiedzi na 
pytanie 10, dotyczące „K u r ie ­
row ych in ic ja ty w :”  Dlatego

przewodnicy FW P i  PT TK
wciąż m ów ią : „ to  m 's te r Szcze­
cina 60, 62, 63, 64; teraz idzie­
m y na „ Wiosnę O rk ies tr”  i  po­
lecają bliższe poznanie, żeby 
wszyscy w iedzie li jacy jesteś­
m y” .

Oczyw ście nie brak jest rów  
nież anonimowych, n is k ic h . i  
podłych złośliwości, świadczą­
cych bądź to o kom ple tne j igno 
ranc ji, bądź braku k u ltu ry  i 
elementarnego wychowania. 
Ale i te w ypow 'edzi nie idą do 
redakcyjnego kosza. Staramy 
się dostrzec w nich  — m im o  
ich oczywistego charakteru  — 
ją d ro  rac jona lne j k ry tyk i.

Bardzo nam będzie m iło , je ­
że li ankietowe odpowiedzi bę­
dą nadal spłyioać tak im  poto­
kiem  do redakcji. Nawet do te 
go zachęcamy, aby nadsyłać te 
wypow iedzi przed 20 września, 
aby je móc sukcesywnie studio 
ioać i  na co dzień wyciągać 
w n iosk i z naszej redakcy jne j 
p rak tyk i. Polecamy się więc  
łaskaw ej pam ięci naszych Czy 
te ln ików . Czekamy na dalsze 
Wasze w ypełnione ankiety, 
szczególnie m :le w idząc dolączo 
ne do n ich  na oddzie lnej ka rt 
ce wypowiedzi.

NEPTU N

Spojrzałam . Pow iodłam  wzro' 
kiem  po dzieciach przy g łów ­
nym  o łta rzu , po starcach w  
ław kach  pod amboną, po m ło ­
dzieży g rupu jące j się z boku 
pod f ila ra m i. I  .zrozumiałam. 
A lbo  M H D  albo... c iuchy! W ięk 
szość ludz i ubrana by ła  po 
m ie jsku. Zaś w ie le  kob ie t m ia ­
ło na sobie charakterystyczne 
am erykańskie suk ienk i o fa n ­
tazy jnych  zamkach, dziwacz­
nych guzikach i n ie p ło w ie ją ­
cych kolorach.

Zrob iłam  w ys iłek  (czego się 
nie rob i dla cudzoziemców do­
la row ych !) i  w y ło w iła m  w  t łu ­
m ie autentyczną parę góra l­
ską w  całej ga li przepisowych' 
a trybu tów . Pociągnęłam  w  tę  
stronę A m erykan ina. N iech ma, 
czego chcia ł! Żeby go pocie­
szyć, obiecałam  m u pokazać 
wesele góralskie. B y le  się ty lk o  
nie zachcieli ubrać ja k  do ko­
ścioła!

Pokaz am erykańskie j m ody w' 
kościele nasunął m i jednak in ­
ną m yśl, bardzie j p ryw atną. Bo 
przecież Podhale s łyn ie  z c iu ­
chów. Bo tu  w łaśnie zjeżdżają 
po nie e legantk i z w ie lk ic h  
m iast. Podobno można tu  k u ­
pić za bezcen to, za co w  W ar­
szawie p łac i się trz y  razy dro­
żej.

Z łudzenia rozw ia ła  recepcjo­
n is tka  w  hotelu. Zapytana prze 
ze m nie  o dzień ta rgow y w 
N ow ym  Targu, pow iedziała:

—  P a n i p e w n ie  n a  c iu ch y?  

N ie  w a r to . T e ra z  to  ju ż  n ę ­

d z a ! A  ja k ie  ce n y?  T rz e b a  b y  

ło  p rz y je c h a ć  d a w n y m i la ty .  

B y ło  w  c z y m  p rz e b ie ra ć !  G ó ­

r a lk i  n ie  w ie d z ia ły , co z  t y m i  

p a k a m i, co do  n ic h  z A m e r y ­

k i  s z ły  ro b ić . N io s ły  n a  ta rg  

i  s p rz e d a w a ły  n a  p ę c zk i j a k  

j a r z y n y .  A  te ra z  s a m e  się w  

to  s tro ją .

Na przyk ładz ie  niedzie lnej 
sum y po tw ie rdz iłam  w  m yś li 
prawdziwość tych  danych, nie 
m n ie j jednak w  na jb liższy 
czw artek udałam  się rank ie m  
do Nowego Targu.

Gdy ty lk o  znalazłam  się na 
ta rgow isku, poczułam  się ja k  
na ciuchach w... Warszawie. A  
gdy jeszcze znad s te rty  sukien 
opasła je jm ość zagadała do 
m nie nadwiślańską gw arą : „K o  
chana, co pan i uważa?” , by łam  
ju ż  w  domu. Ceny też nie róż­
n iły  się niczym  od warszaw­
skich ka tow ick ich  czy gdań­
skich.

Pierwszą z brzegu hand la rkę  
zapytałam  o pochodzenie. —  Pa 
n iusiu , swój swego pozna.* Ja 
też z W arszawy —  odparła.

■ — In n e  ró ż n ię . Z  S u c h e j, t  

K ra k o w a . . .

W  każdym  razie, są to  zawo­
dowe h a n d la rk i ciuchowe. T o­
w a ry  ku p u je  się w ięc nie z 
pierw szej ręk i, ty lk o  poprzez 
łańcuch pośredniczek, k tó re  
mocno trzym a ją  rękę na pulsie 
podaży i popytu, regulu jąc w  
ten sposób ceny. „Epoka c iu ­
chów i epoka fo lk lo ru  um iera'* 
— pom yśla łam  m e lancho lijn ie . 
Ludność, dążąca do zatarcia 
różnic m iędzy m iastem , a wsią 
w  sposobie życia i  obycza­
jach, zaczyna coraz g rem ia l­
nie j  ub ierać się z m ie jska. 
W yroby w ie lk ic h  fa b ry k  odzie­
żowych, w yp ie ra ją  krosna i 
w a rsz ta ty  z zagród w ie jsk ich . 
A  na Podhalu konku ren tem  GS 
jest c iuch „m adę in  U S A ” .

EW A  BERBERYUSZ



K magazyn -STRONA 5

Nowe cuda telewizji
T e lew iz ja  staje się coraz bar 

dziej w yra fino w ana  i  u rozm ai­
cona. N ie m yś lim y  tu  o progra 
mach te lew izy jnych , lecz o te ­
chnice i o aparaturze TV . Prze 
czy ta jc ie  poniższe depesze 
z la bora to riów , to się przekona 
cie:

♦  J u ż  w  p ię c iu  k r a ja c h  (W . B r y ­
t a n i i ,  J a p o n ii, F r a n c j i ,  U S A  i 
N H F )  w y p ro d u k o w a n o , n a  ra z ie  
g lń w n ie  w  ce lach  e k s p e ry m e n ta l­
n y c h , W ID E O M A O N K T O F O N Y , czy  

■ l i  a p a r a ty -p r z y s ta w k i.  k t ó r e  p o d ­
łą c z o n e  do  te le w iz o ra  w  d o m u  po ­
z w a la ją  n a g ry w a ć  n a  ta ś m ie  a m -

Juk wygluća kyk?
Z e  szczeg ó ln ą  p re te n s ją  w y ­

stąpili n ie d a w n o  a m e r y k a ń s k i  
se n a to r  G e o rg e  D . A ik e n . Z a ­
p ro te s to w a ł m ia n o w ic ie  p rz e ­
c iw k o  z b y t  n a g m in n e m u  s to ­
s o w a n iu  w  je g o  s ta n ie  V e r ­
m o n t , sz tu czn e g o  z a p ła d n ia n ia  
k r ó w . ,.W  r e z u lta c ie  —  p o w ie ­
d z ia ł A ik e n  są u  nas m ło d z i  
lu d z ie , w y c h o w a n i na w s i, 
k t ó r z y  n ig d y  n ie  w id z ie l i  b y ­
k a . T o  sam o d o ty c z y  ta k ż e  
w ię k s zo ś c i k r ó w ” .

Woda bez soli
P rz e d łu ż a ją c a  się susza n a ­

s trę c za  n o w o jo rc z y k o m  co ra z  
w ię k s z e  k ło p o ty . B r a k  w o d y  
w  s tu d n ia c h , w  k r a n a c h  u lic z  
n y c h , b as e n a c h , z ie m ia  w y ­
sch ła  n a  p ia s e k . Z a t ro s k a n i  
o jc o w ie  m ia s ta  z w r ó c il i  s ię  o 
p o m o c d o  K o m is j i  E n e rg ii  A -  
to m o w e j i  m in is te rs tw a  s p ra w  
w e w n ę trz n y c h  U S A , b y  ro z ­
w a ż y ło  m o ż liw o ś ć  b u d o w y  f a ­
b r y k i  o  n a p ę d z ie  a to m o w y m ,  
k tó r a  b y  o d s a la ła  w o d ę  m o r ­
ską n a  p o trz e b y  n o w o jo rc z y ­
k ó w . R o z m o w y  n a  te n  te m a t  
ro zp o c zn ą  się  n ie b a w e m .

London Biidge
W  L o n d y n ie  pos-tanow iono  

w y re m o n to w a ć  m o s t, k tó re g o  
b u d o w a  s ię g a  je szc ze  czasów  
r z y m s k ic h  (o b e c n y  k s z ta łt  p o ­
c h o d z i o c z y w iś c ie  z  c za s ó w  o 
w ie le  p ó ź n ie js z y c h ) i k tó r y m  
w  o w e j epoce b ie g ła  je d y n a  
d ro g a  łą c zą c a  p ó łn o c n ą  A n ­
g lię  z  p o łu d n io w ą . M o s t z  w o l 
n a  p o g rą ża  s ię  w  w o d ę , a  jo ­
go  n a w ie rz c h n ia  je s t  ju ż  b a r ­
d zo  z d e z e lo w a n a . R e m o n t  sza­
co w ne g o  „ L o n d o n  B r id g e ”  na  
T a m iz ie  p o tr w a  t r z y  la ta .

Życie na kartce
pocztowej

W  P a r y ż u  u k a z a ł sdę z a b a w ­
n y  a lb u m  p t .  „ Z a r e z e r w o w a ­
n e  d la  k o re s p o n d e n c ji” . Jego  
a u to r , R o b e r t  G iira u d , w p a d ł  
n a  p o m y s ł o p is a n ia  k r o n ik i  
ż y c ia  F ra n c u z ó w  p o p rz e z  k a r t  
k i  p o c z to w e , w y s y ła n e  m ię d z y  
1900 a  1919 ro k ie m . N ie  c h o ­
d z i t y m  r a z e m  o  s c e n k i w z r u ­
s za ją c e  i  p rz e s ta rz a łe , a le  o  
s p ra w y , n a  k tó r y c h  t e m a t  
p is zą  a u to r z y  k o re s p o n d e n c ji  
—  d ro b n e  f a k t y ,  ż y c z e n ia , w a  
k a c je , p o g od a , z d ro w ie , md­
łość, w o jn a  it p .  ( j )

p e k s o w e j n a jc ie k a w s z e  p ro g ra m y  ♦  W  Z S R R  m o ż n a  k u p ić  o d  n ie -  
i  p o te m  o d tw a rz a ć  je  w ie lo k r o tn ie ,  d a w n a  M IN IA T U R O W Y  o d b io r n ik  
n ib y  p ły tę  z u lu b io n y m  p rz e b o je m  t e le w iz y jn y  „ J u n o s t” . M a  on  3 la m  
m u z y c z n y m . J e d n a  k a s e ta  w y s ta -r -  p y , 3 i t ra n z y s to ró w , e k r a n  o ro z -  

■ c za . d o  n a g ra n ia  45 m in u t  p r o g r a -  m ia ra c h  140 x  183 m m , m o że  b y ć  za  
m u . s i la n y  p rą d e m  z m ie n n y m  o n a p ię ­

c iu  127—220 v o ltó w  lu b  p rą d e m  z 
♦  J a p o ń s k a  S o n y  c o r p ,  ro zp o c z - a k u m u la to r a . W r a z  z a k u m u la to -  

n ie  w  s ie rp n iu  sp rze d a ż  w id e o m a g -  re m  w a z y  7,5 k g .  
n e to fo n ó w  u z u p e łn io n y c h  t r a n z y -  ♦  T E L E F O N  to  c z y  te le w iz o r?  
s to ro w y m  t e le w iz o re m  9 -c a lo w y m  WT U S A  p rz e p ro w a d z o n o  e k s p e r y -  
o ra z  M IN IA T U R O W Ą  K A M E R Ą  m e n ty , k tó r e  p o zw a la  ja  s ą d z ić , że 
T V .  N a  ta ś m ie  w id e o m a g n e to fo n o -  ju ż  w k ró tc e  a b o n e n c i te le fo n ó w  b ę  
w e j m o żn a  n a g ry w a ć  p ro g ra m y  od dą m o g li d z ię k i s p e c ja ln y m  p r z y ­
b ie ra n e  ze  s ta c ji  T V ,  ja k  też  f i l -  s ta w k o m  p rz e s y ła ć  s o b ie  f o to te le -  
m y  ro b io n e  w  d o m u  lu b  w  p le n e -  g r a m y  n ie  w y c h o d zą c  z  d o m u . F o ­
rz e  z p o m o cą  o w e j ‘m in ia t u r o w e j  to g r a f ię  w y k o n a n ą  z p o m o c ą  m i-  
k a m e r y  T V .  W  te n  sposób k a ż d y  k ro s k o p u  e le k tro n o w e g o  p rz e s ła n o  
b ę d z ie  m ó g ł b y ć  ró w n o c z e ś n ie  te -  z w y k ły m  p rz e w o d e m  te le fo n ic z n y m  
le w id z e m , z b ie ra c z e m  s ta ry c h  p r o -  z A rg o n n e  N a t io n a l  L a b o r a to r y  do  
g ra m ó w  t e le w iz y jn y c h  i re ż y s e re m  g m a c h u  w y s ta w o w e g o  w  C h ic a g o , 
w ła s n y c h  f i lm ó w  T V .  W id e o m a g n e -  g d z ie  o b ra d o w a ła  k r a jo w a  k o n fe -  
t o io n  (b ez  o d b io rn ik a )  m a  k o s z to - re n c ja  e le k tro n ic z n a . W  o b w ó d  w łą  
w a ć  995 do larów ^, k a m e r a  k o s z tu je  czona b y ła  a p a r a tu r a  s k o n s tru o w a -  
350 d o la r ó w , a k r ą ż e k  ta ś m y  w y -  h a  p rz e z  n a u k o w c ó w  z In t e r n a t io -  
s ts rc z a ją c y  d o  n a g ra n ia  30 m in u t  n a l  T e le o h o n e  a n d  T e le g r a c h  C o ro .  
f i lm u  lu b  p ro g ra m u  T V  — 22 d o -  A p a r a tu r a  ta p ra c u je  w o ln ie j ,  n iż  
la r y .  T a ś m ę  m o ż n a  u ż y w a ć  w ie lo -  z w y k łe  te le fo to  p rz e k a z u ją c e  z d ję -
k r o t n ie ,  w y m a z u ją c  p r o g ra m y  Już 
n ie p o trz e b n e  i n a g r y w a ją c  n o w e .

♦  N a u k o w c y  z a m e ry k a ń s k ie g o  
k o n c e rn u  W e s tin a h o u s e  w y n a le ź li  
a p a ra tu rę  p o z w a la ją c ą  n a g ry w a ć  
o b ra z y  te le w iz y jn e  n ie  n a  m a g n e ­
ty c z n e j ta ś m ie  a m p e k s o w e j, lecz  
h a p ły c ie  g ra m o fo n o w e j .  K o m b in a ­
c ja  a d a p te ra  i  te le w iz o ra , n a z w a ­
n a  F H O N rO V ID ,  d a ła  n ie z w y k ły  r e ­
z u lt a t .  P ły t a ,  k tó r a  "w y g lą d e m  p rz y  
p o m in ą  n o rm a ln e  lo n d p la y e  (33 1/3 
o b r . n a  m in .) ,  g ra  p rz e z  40 m in u t;  
a  P h o n o v id  o d tw a rz a  z n ie j  w  ty m  
cza sie  o p ró c z  n o rm a ln e g o  d ź w ię k u  
400 s ta ty c z n y c h  o b ra z ó w , k tó r e  u -  
k a z u ją  s ię  k o le jn o  n a  e k r a n ie  te ­
le w iz y jn y m . E f e k t  je s t  t a k i  s a m , 
ja .k podczas o g la d a n ia  k s ią ż k i z 
400 i lu s tr a c ja m i . G ło w ic a  a d a p te ra  
p rz e tw a rz a  d rg a n ia  m e c h a n ic z n e  z 
ig ły  n a  d w a  ro d z a je  im p u ls ó w  e -  
le k t ry c z n y c h :  w iz y jn e  i fon icz.ne . 
N a  w id e o d y s k a e h  m o żn a  b y  n a g r y ­
w a ć  p o d rę c z n ik i , p r o je k t y  te c h n i­
c zn e  itp . J e d n a k ż e  P h o n o v id  je s t  
b a rd z o  d ro g i:  c a ły  ze s ta w  a p a ra tu ­
r y  k o s z tu je  o k o ło  10 000 d o la ró w .  
N a  r a z e  n ie  m a  go z re s z tą  w  
sr>rzedażv : w y n a la z c y  je szc ze  go  
u d o s k o n a la ją .

♦  W  U S A  u k a z a ła  s ie  w  s p rz e d a ­
ż y  ̂  t ra n z y s to ro w a  K A M E R A  t e le w i­
z y jn a  w a żą c a  z a le d w ie  4,5 k g .

♦  R a d io  C o m . o f  A m e r ic a , n a j ­
w ię k s z y  w  ś w ie c ie  p ro d u c e n t te le ­
w iz o ró w  k o lo r o w y c h , z a p o w ia d a ,  
ż e  w  g ru d n iu  b r .  r z u c i  n a r y n e k  
o d b io rn ik  t e le w iz j i  B A R W N E J ,  
, ,P c » rta -C o lo r” . z e k ra n e m  11 -ca lo - 
w y m , s to s u n k o w o  ta n i (250 d o i.) .  
5 'zcze gó ły  k o n s tr u k c j i  są n a ra z ie  
t a je m n ic ą  f i r m y .

g a z e to m , a le  n ie  w y m a g a  soo- 
c ja ln y c h  in s ta la c ji  i w y k o r z y s t u je  
is tn ie ją c e  l in ie  te le fo n ic z n e .

„Upoiło“ w Pradze
O d  p e w n e g o  czasu k r ą ż y ły  po  

P ra d z e  p o g ło s k i, że  z n a n y  t e a tr  
m a ły c h  f o r m  „ S e m a fo r ”  p rz e s ta ­
n ie  w k ró tc e  is tn ie ć . N ie  o d p o w ia ­
d a  to  je d n a k  p ra w d z ie . Z e s p ó ł w y ­
s tą p i ł o s ta tn io  z  p r e m ie r ą  o p e ry  
ja z z o w e j J i r i  S u c h eg o  i  J i r i  S l it r a ,  
a n o w y  sezon ro z p o c z n ie  s p e c ja l­
n y m  r e c ita le m  d w ó c h  z n a n y c h  a r ­
ty s tó w  —  ś p ie w a c z k a  H a n a  H e g e -  
r o v a  i M iro s la v  H o rn ic z e k . P r z y ­
g o to w u je  się ró w n ie ż  n a s tę p n y  p ro ­
g ra m .

O d c ho d zą  n a to m ia s t  z „ S e m a fo ­
r a ”  p io s e n k a rz e  K a r e ł  G o t t  o ra z  
P a v l in a  F il ip o v s k a , k t ó r z y  w s p ó l­
n ie  z  H e le n ą  B le h a ro y ą  z a k ła d a ją  
n o w y  zes p ó ł „ A p o l lo ” . Je g o  k ie ­
r o w n ik ie m  z o s ta ł z n a n y  a u t o r  p io ­
s e n e k  J i r i  S t a jd l .  „ A p o llo ”  b ę d z ie  
te a t r e m  p io s e n k i. ( K t - P A P )

Staranna oprawa
sopockiego festiwalu

Sopocka Opera Leśna znała- o w yd an iu  obszernego progra« 
zła się w  centrum  uw agi m i-  m u, o bogatej szacie g ra ficz - 
łośn ików  piosenki nie ty lk o  w  nej. Wreszcie m a ją  się też uka - 
naszym k ra ju , lecz rów nież i za zać pocztów ki dźw iękowe z na - 
granicą. g ran iam i nagrodzonych piose-

Tegoroczny, V  ju ż  z ko le i, 55 * J ‘ t0 w  tem Pie "^p ra w d ą  
M iędzynarodow y F estiw a l P io - Ł lyskaw icznym  -  naza ju trz  pp 
senki w  Sopocie zysku je  z ra - t  l i  / ™  pOCZ'
c ji swego jubileuszowego cha- 1 ^ ^ w  sprzedaży. i
rak te ru  szczególnie staranną Pod względem  liczb y  ucze- 
oprawę. Szkoda jedynie , że w  śn ieżących k ra jó w  i piosenka- 
w y n ik u  n ieprzew idzianych t ru d  rZy f Sopot — 65 nie p rzyn iós ł 
ności n ie udało się zrealizować poważnych zm ian w  porów na- 
pro jektow anego „m ariażu ”  z n iu  z la ta m i poprzednim i. Na 
podobną im prezą w  Ostendzie, sopockiej estradzie spotyka się 
Podobnie ja k  w  ub. roku, sce- 66 a rtys tów  z 29 k ra jó w  k ilk u  
nerię fes tiw a low ych  im prez sta kontynentów . 18-osobowa półs­
now i m alow niczo położona so- ięa ekipa została w yłon iona  w  
pocka Opera Leśna. Chcąc god w y n ik u  I I I  F estiw a lu  O polskie 
nie uczcić ten p ierw szy ju b i-  gG \y  j 0j  skład weszły: Anna 
kusz, o rgan iza torzy pom yśle li German, Łuc ja  Prus, ^Elżbieta 

------------- Z ió łkow ska, a na m iędzynaro -

„Pająki“
Zespół rum uńskich a krobatów, k tó ry  rozpoczął 

występy w  pa rysk im  musie ha llu  „O lym p ia ” , pre­
zentuje francuskie j publiczności m iędzy innym i 
„b a le t pa jąków ” . D w o je  tancerzy rum uńskich w y ­
stępuje na rozpiętej pod kopułą sali w ie lk ie j siatce.

FOTO: CAF

dowym  koncercie „N a płytach' 
całego św ia ta” , „P o lsk ie  nagra­
n ia ”  prezentować będą: K a ta ­
rzyna Bovery, Ewa Dem arczyk, 
Irena  Santor, Bohdan Łazuka 
i P io tr  Szczepanik. W  Sopocie 
w ystąp ią  też „N ieb iesko -czar­
n i”  oraz doskonały parodysta 
A n drze j Bychowski. W m iędzy­
narodowym  ju ry  z P o lsk i za­
siadają: H e n ryk  Czyż, M iro ­
sław D ąbrow ski, W ito ld  F ilie r, 
L u c ja n  Kaszycki, Tadeusz K u ­
b ia k  i  Szymon Zakrzew ski. W. 
w yko nan iu  zagranicznych a r ty ­
stów  usłyszym y 27 po lskich  pio 
senek.

W yrazem  zainteresowania, ja  
k ie  wzbudza sopocki fes tiw a l, 
jest fa k t, że obok po lsk ie j T V , 
rów nież radio kanadyjsk ie  za­
m ierza nakręcić w łasny średnio 
m etrażow y f i lm  z przebiegu so­
pockie j im prezy.

II

Obóz
PRO MUSICA“
w Sławie

5 BM . rozpoczął się w  Sła­
wie (pow. Wschowa — woj. zi© 
lonogórskie) IV  międzynarodo­
w y obóz młodzieży muzycznej 
—  „PRO M U S IC A ”. W  obozie, 
który potrwa do 26 bm., ucze­
stniczą studenci wyższych u- 
czelni i uczniowie średnich 
szkół muzycznych z całego kra  
ju, a także słuchacze szkół mu­
zycznych z 12 państw, m.in. i  
Węgier, Austrii, Jugosławii I 
Francji.

W  czasie trw ania obozu od­
będzie się 25 seminariów, po­
łączonych z przesłuchaniem u- 
tworów nagranych na płytach, 
w? wykonaniu najsłynniejszych 
wirtuozów.

R em ig iusz Szczęsnowicz (2 1 )

m m a
Z COCftlOO IB ÍQ 1

W  popielniczce leża ły  jedyn ie  n ie­
dop a łk i papierosów, k tó re  używ a 
pan K app, z łodziej w ięc nie p a lił 
albo b y ł na ty le  przezorny, że swo­
je  n iedopa łk i w y rzuca ł przez okno.

M yśląc o tych  szczegółach nadins­
pe k to r n ie bez zazdrości s tw ie rdz ił, 
że wszystkie dotychczasowe w łam a­
n ia  są dziełem  przestępczych w i r ­
tuozów. Znajomość ak tua lne j sytua­
c ji,  narzędzia, um ie jętność zaciera­
n ia  śladów i  ta jem nicze zn ikan ie  
łupów , to  wszystko znam ionowało 
wysoką klasę p rzec iw n ików . Gonza- 
lesa denerw owało szczególnie to  o- 
s ta tn ie  stw ierdzenie. N ie  m a chyba 
do czynienia z bandą współczesnych 
rozbó jn ików , k tó rzy  swoje łu p y  m a­
gazynują w  ja k im ś  Sezamie. Gdzie 
u licha  podziew ają się te wszystkie 
p ie rśc ionk i, ko lie , zap ink i, branso­
le ty?

Dotychczas większość rabusiów  
w padała w  ręce p o lic j i przez to, że 
zby t szybko pozbywała się łupów . 
Można b y ło  odw iedzić k ilk u  pase­
rów , k ilk a  bazarów, w ydać polece­
n ie sklepow ym  sprzedawcom. Zna­
laz ło  się zawsze ślad. A  tu ta j?  Wszy 
stko ja k  kam ień w  wodę.

M yśląc o tym , napraw dę n ie ła t­
w ym  problem ie, nad inspektor G on­
zales m im o w o li spo jrza ł na p ie r­
wszą stronę sportow ej gazety. U -  
śm iechnęło się do niego o tw arte, 
zadartonose oblicze m łodego czło­
w ieka. „K rzysz to f W is iorek z P o l­
ski...” .

Z Po lsk i, z Polski... E r ik  Gonzales 
ude rzy ł ręką w  szkło b iu rk a  aż pod 
skoczyły na n im  w szystkie pap ie r­
k i  a szklanka z herbatą  zabrzęczała 
ja k  dzwoneczek.

— Trudno , schowam y am b ic ję  pod 
sukno. Zaw ezw iem y pomoc z P o l­
ski. O n i tam  m ają  w yb itn ych  fa ­
chowców w  te j swojej... ja k  je j 
tam... Specja listycznej Spółdzie ln i 
D e tektyw ów .

Z  czeluści szuflad swego b iu rk a  
w yciągną ł b a rw n y prospekt re k la ­
m ow y po lsk ie j SSD, spo jrza ł nań i 
zadzw onił na inspektora  Francesco 
Boya.

X X
B u rm is trz  Pebło, D o m in ik  R e j- 

•îhart o trzym a ł dz is ia j dw a lis ty .

R ozłożył je  przed sobą ja k  un ika ln e  
dokum en ty i  p a trza ł w  zapisane 
k a r tk i pełen zadum y.

Szczególnie n iepoko ił go lis t  od 
córki. W iedzia ł, że jego ukochana 
jedynaczka, jego m aleńka K a t od 
c h w ili aresztowania męża przeżywa 
ciężkie chw ile . S ta ra ł się ja k  m ógł 
pocieszać w  swoich lis ta ch  córkę i  
ciągle w ie rzy ł, że je j życie w kró tce  
się odm ieni. N ie ża łow ał też p ien ię ­
dzy, aby dawna pan i dy rek to row a 
Ramones n ie odczuwała zby t w ie l­
k ich  k łopotów . A le  te zdania?

„...żyw ię jeszcze nadzieję na odzy­
skanie chociaż części naszego m a ją t 
ku  i  tą  nadzieją żyję. Jeśli się n ie  
spełn i, to  coś sobie zrobię. W iesz 
przecież Tato, że n ie mogę żyć 
w iecznie z tw o je j ła sk i, a do życia 
skromnego, do życia żony czekają­
cej w  sm utku na pow ró t uw ięz io ­
nego męża n igdy n ie przyzw yczaję 
się. Odrzucam  zresztą tę m yś l ja ko  
zupe łn ie absurdalną...” .

P ierwszy raz w  lis tach K a t za­
b rzm ia ł ta k  czarny, pesym istyczny 
ton. D o m in ik  Rej chart z tym  w ię k ­
szym zainteresowaniem  przeczyta ł 
po raz d rug i lis t,  k tó ry  nosił pocz­
towe stem p’e Genewy.

„D o burm is trza  m iasta Peblo, da­
ta, dok ładny adres... i

Szanowny Panie! Przed k ilku n a s tu  
la ty  w yem ig row a łam  z Peblo i  do­

ro b iła m  się sporego m a ją tku . A le  
m yślam i jestem  ciągle p rzy was i  
ciągle pożera m nie  tęsknota za k ra ­
je m  m ych ojców. Z  pew nych wzglę­
dów n ie mogę n ieste ty go odw ie­
dzić, a poza tym  jestem  stara i  pod 
różowanie spraw ia m i k łopot. D la 
zadokum entowania sw o je j w ięz i z 
W am i przesyłam  dwa m ilio n y  cen­
tavos i  proszę Pana. panie b u rm i­
strzu  aby przeznaczył je  Pan na bu­
dowę szkoły w  Peblo. Będę n iezw y­
k le  rada je ś li po m o je j śm ierci 
szkoła ta  d trzym a m oje im ię. N a­
zywam  się Ramona Jaksłodko” .

B u rm is trz  R e jcha rt uzna łby n ie­
w ą tp liw ie  ten lis t, a szczególnie na­
zw isko o fia rodaw czyn i za niesmacz 
n y  ża rt gdyby nie oczyw isty fa k t, 
że owe dwa m ilio n y  is to tn ie  w p ły ­
nę ły  do banku w  Peblo. Oby się ta ­
cy dow cipn is ie ja k  najczęściej ro ­
d z ili — pom yśla ł b u rm is trz  i  jedno­
cześnie w yobraźnię jego zap łodn ił 
gen ia lny pom ysł, aby ten nieoczeki­
w any da r niebios w ykorzystać z po 
ży tk iem  ukochanej córki. Dw a m i­
lio n y  centavovs będące zgodnie z 
przepisam i w  w yłącznej dyspozycji 
b u rm is trza  m ogły  ra d yka ln ie  odda­
lić  godzinę, w  k tó re j K a t „coś sobie 
» rob i” .

(C.d.n.)
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N A  E K R A N Y  k in  pary* 
k ich  wszedł głośny f i lm  
Kon Ich ikaw y poświęcony 
Igrzyskom  O lim p ijs k m  w  
Tokio. K iedy będziemy 
oglądać go w  Polsce? M ie j 
m y nadzieję, iż  n ie pod­
czas O lim p iady w  Mexico  
City...

Jutro rozpoczyna się wielki pojedynek Polska — USA

Rekordy świata n  198 i 280 m
®  B  zrewanżować się szybkonogiej w  sztafecie w ylosow aliśm y le p -

■ B l  »fifcs A  KM ft iiBfc. 9  Am erykance za porażkę w  T o - Szy  to r. E w entualna porażka z
” 2»  m W  f f l  f i l ®  / &  S m  B H  9  k io . Obok Tyus k ie row n ic tw o  A m erykankam i nie przyniesie

■ B B  m  H  H  H  M  m M m m  B u  ®  d rużyny am erykańskie j zgłosi- u jm y  naszym reprezentantkom.
la  r n H  ło  W ilson, ale można się spo-

dziew ać, że w  osta tn ie j c h w ili P R ZY P O M IN A M Y , iż  mećz 
je j m iejsce za jm ie  M cG uire . l.a. Polska — USA rozpoczyna 

W ARSZAW A. Cztery najszy bsze kobiety świata —  Ewa 200 M  — TO  TE Ż  RE W AN Ż się ju tro  na stadionie W P w
KŁOB UK O W SK A. Irena K lR S  ZEN ST E IN , Wyomia TY U S  Z A  T O K IO. Na O lim piadzie  Warszawie,
i Edith M eG U IR E zmierzą się na bieżni stadionu Wojska zw yciężyła  M cG uire w czasie
Polskiego w Warszawie podczas meczu Polska —  USA. Będzie 23,0, wyprzedzając K irszenste in* 
to w ie lk i pojedynek medalistek olimpijskich. Biegi na 100, 0 sek. Podczas meczu w
200 m i 4x100 m kobiet to najciekawsze konkurencje zawo- K ijo w ie  —  M cG u ire  osiągnęła 
dów. Kto wyjdzie zwycięsko z tych pojedynków? Oto pyta- 23,1, a startu jąca w  Londyn ie  
nie, które stawiają sobie wszyscy kibice lekkiej atletyki. K irszenste in  — 23,3. Teo re ty - 

. . . »  , ,  , „  . , 1 aa m cznie w  ko rzystn ie jsze j sytuac ji
100 M : 20-le tn ia  tm s trzym  100 m  11,1. R ekord^na  100 m  jest Araerykanlca. Trzeba je <l-

o lim p ijska , czarnoskóra W yo- — 11,1 na.lezy do Polek K io -  nak pamięta{. ie  Kirszenstein
m ia Tyus będzie trudną  prze- bukow sk ie j i  K irszenste in  i zawod„iraką. której grani-
c iw n iczką  dla Polek. W  Tok io  ustanow iony został także w  tym  £  ial,„tu truIjno doprawdy
w yprzedziła  o 0,2 sw ą rodacz- sezonie. Jest to wypadek bez krejB te w  t  po jedynku bę-
kę M cG uire  i  K iobukow ską, precedensu w  historii lekko- dą z pewnością m ia ły  też w ie le

« n J n l  TI7 to  c w i ą l n w P l  n n v  W  lC U -  . r  . _zdobywając z ło ty  medal. W  te - atletyki światowej, aby w  jed- dQ p ^ g d z e n ia  Tyus j  K łobu- 
gorocznym sezonie Tyus jest nym biegu na v  »potka- kow ska, k tó re  ostatn io także 
znów w  znako m ite j fo rm ie , ly  się trzy  zawodniczki, będą- na 2QQ m swych s ii.
W yrów nała  reko rdy  św ia ta  w  ce wspolposiadaczkami rekor- Kłobukow ska  uzyskała ju ż  23,3
biegu na 100 y  — 103 
czas m eczu w  K ijo w ie

pod- du. Przed w łasną publicznością T  23 3 
na P o lk i będą z pewnością chc ia ły  y

FA CH O W CY SĄ ZD A N IA . 
1 ie  rekordy świata na 100 i 200 

, m będą poważnie zagrożone. 
Sławna np. niegdyś sprinterka 
Stanisława Walasiewicz tw ier­
dzi, że mogą paść w yniki po 
niżej 11 sek. na 100 i 23 na 200 m .

I  W RESZCIE S Z TA FE TA  
4x100 M. Podczas pojedynku 
ze sp rin te rka m i radz ieck im i 
A m erykank i uzyskały 44,4, na­
tom iast P o lk i w  Londyn ie  44,9 
W naszym zespole, k tó ry  s ta r­
tow a ł w  now ym  zestawieniu 
C iepła, K o le jw a , K irszenste in, 
K łobukow ska  zm iany w yp ad ły  
jednak słabo. W arto  przypom ­
nieć. że P ó łk i są rekordz is tka - 
m i św iata i m is trzyn ia m i o lim ­
p ijs k im i na ty m  dystansie,

Jestem przekonany, ie  w

D u k la  pew na swego p rz y b y ła  do Nowego Jorku

Puchar Ameryki - trofeum 
nie do pogardzenia

W  SZC ZE C IN IE sympatycy piłki nożnej emocjonują się zna- S zym kow iak, L iberda. Faber, 
komitymi rezultatami uzyskiwanymi w  Ameryce przez Polonię G rzegorczyk... M ie jm y  nadzieję, 
Bytom nie gorzej, niż Ślązacy. Trudno się zresztą dziwić —  że być może im  w łaśnie uda 
poloniści reprezentują w  tej chwili cale polskie piłkarstwo, się sztuka zmuszenia D u k li do 
a o tym że reprezentują godnie, świadczy fakt zapewnienia zrezygnow ania ze „spacerku”  
sobie już tytu łu mistrza In terlig i USA, podobnie jak miało po puchar. A  gdyby jeszcze 
to miejsce podczas występów Górnika i Zagłębia za ocea- Polonia p rze rw a ła  pasmo suk­
nem cesów prażan, w  sw o je j ko lek -

. . . . . .  c j i  um ieśc iłaby, obok Pucharu
N A  T Y M  SUKCESIE nie koń czte rokro tn ie  ju z  przyjeżdżając R appana, d rug i, od 4 lat zna j- 

ćzą się oczyw iście w ystępy  Po- do swego k ra ju  z cennym pu- (ju ją Cy sję w  posiadaniu D u k li, 
lo n ii w  Am eryce — najważniej Charem, nadawano tem u w y -  p uch a r A m e ryk i, 
sze dopiero przed nimi. Oto ju ż  czynow i w  prasie, rad iu  i T V  M A R E K  SZYM C ZY K
w  niedzie lę 8 bm. jedenastka naszych po łudn iow ych sąsia-,-----------------------------------------------------
Jana L ib e rd y  s tan ie  do w a łk i dów niebywałego rozgłosu, 
z obrońcą Pucharu A m e ryk i, T ru d n o  się zresztą dz iw ić , gdyż 
zespołem dobrze znanym  w  Po l bez wzg lędu na ciężar gatun- 
sce, praską D uklą . K ie d y  w  ro - kow y tych  rozgryw ek, znacznie 
k u  1961 Czechosłowacy zdobyli ustępujących tak iem u np. P u­
po raz p ierw szy to  tro feum , a th a ro w i E uropy, czy naw et Pu- 
następnie z powodzeniem b ro - charow i Zdobywców Pucharów, 
n i l i  go w  la tach następnych, ich ranga z każdym  rok iem  

wzrasta, a znaczenie propagan­
dowe w yn ika jące  z fa k tu  zdo- 
bycia dla fu tb o lu  Pucharu Am e 

i i *  r y k i jest niem ałe i  n iebagate l- 
w ? § J w l  l  W I  W  ne. D la nas im preza m r. Coxa 

jest cenną także ze wzg lędu cho 
ciażby na zainteresowanie, ja ­
k ie  wzbudza s ta rt po lskich  ze­
społów wśród m ie jscow ej Po­
lo n ii. E w entua lny sukces w  me 
czach z D u k lą  s tanow iłby je d ­
nał: w ydarzenie nie ty lk o  w

w TV
i kibice

W  Z W I Ą Z K U  z  fe l ie to n e m  
„ A l ig a to r a ”  p t .  „ J a k  o n i to  
ro b ią ? ”  o ra z  p o d o b n y m  w  
t re ś c i, za m ie s z c z o n y m  teg o  

sa m e go  d n ia  w  „ P rz e g lą d z ie  
S p o r to w y m ” , c h c ia łb y m  do ­
rz u c ić  s w o je  t r z y  g ro s ze . J a ­
k o  p rz y s ię g ły  k ib ic  s p o r to w y ,  
o ra z  n ie m n ie js z y  te le w id z ,  
b a rd z o  często  k o rz y s ta m  z  
„ u s łu g ”  T V  N R D , o g lą d a ją c  
w ie le  c ie k a w y c h  s p o tk a ń  i po  
jo d y n k ó w  s p o r to w y c h . Z ę b y  
n ie  b y ć  g o ło s ło w n y m , a  je d ­
n o c ze ś n ie  w  u z u p e łn ie n iu  a r ­
g u m e n ta c ji  n a  rzece m acosze­
g o  t r a k to w a n ia  s p o rtu  w  p o l­
s k ie j T V  w  p rz e c iw ie ń s tw ie  
n p . d o  N ie m c ó w , p o z w o lę  tu  
sob ie  p rz y to c z y ć  n a d a n e  w  
p rz e c ią g u  k i lk u  o s ta tn ic h  d n i  
s p o r to w e  p ro g ra m y  T V  N R D .  
I  t a k  30. V I I ,  g o d z . 18.15 —  
m ie s z a n k a  s p o r to w a , 21.35 —  
w ia d o m o ś c i, 31.V I I ,  12.10 —
p ro g ra m  s p o r to w y , 15.55 —  
m e c z  U S A  — Z S R R , 23.05 —  
w ia d o m o ś c i, 1. V I I I ,  g o d z . 16
—  m e cz  U S A  —  Z S R R , 22.10
—  w ia d o m o ś c i. 3. V I I I ,  g o d z . 
20 —  m e cz  p i łk i  n o ż n e j,  4. 
V I I I ,  g o d z . 12 —  a u d y c ja  spor  
to w a , 21.40 —  Ig T z y s k a  P a n a -  
f r y k a ń s k ie ,  5. V I H ,  g o d z . 11.49
—  Ig rz y s k a  P a n a f r y k a ń s k ie ,  
18.10 —  m ie s z a n k a  s p o r to w a .

A  w ię c  j a k  w id a ć  n ie m a l  
c o d z ie n n ie  p ro g ra m  s p o r to w y !
P ro s zę  je s zc ze  do  te g o  d o d a ć  
n a d a w a n ą  re g u la r n ie  g im n a ­
s ty k ę  d la  w s z y s tk ic h , a  o b ra z  
b ę d z ie  p e łn y . B y ć  m o ż e , iż  
T V  p o ls k a  z w ie lu  w z g lę d ó w  
n ie  m o ż e  je s zc ze  d o ró w n a ć  
b e r l iń s k ie j,  a le  o ta k «  p o d s ta ­
w o w ą  rze c z , j a k ą  je s t  c o d z ie n  
n y  s p o r to w y  s e rw is  In fo r m a ­
c y jn y ,  m o ż e m y  s ię  c h y b a  do ­
b i ja ć .

Z  p o w a ż a n ie m  

J E R Z Y  K A R S K I

ska li p o lo n ijn o -k ra jo w e j. S iłę 
bojow ą czechosłowackiej d ru ­
żyny znam y dobrze — do No­
wego Jo rku  p rzyby ła  ona (po 
udanym  tournee po k ra jach  
A m e ryk i Łac ińsk ie j) w  swoim 
na js iln ie jszym  składzie z M a- 
sopustem, P luskałem , B rum ov- 
skym  i Je link iem  na czele. Jak 
w iadom o są to reprezentanci 
CSRS, dla k tó rych  w ystęp w  
dwóch spotkaniach f in a łu  Chał 
Ienge Coup 65 nie stanow ić 
będzie zby t w ie lk iego w ysiłku ... 
N ie zapom ina jm y z d ru g ie j stro 
ny, że w  P o lon ii także nie b ra ­
ku je  rezprezentantów  k ra ju

Szemel
reprezentuje WP
w Rostocku
W CZORAJ rozpoczęły się w  

Rostocku p ływ ack ie  m is trzo ­
stwa A rm ii Zaprzyjaźnionych,

Ekipa  polska, k ie row ana 
przez p łk . m g r K azim ierza K O ­
N A R S KIEG O , w yjecha ła  do 
Rostocku w  swym  n a js iln ie j­
szym ak tu a ln ie  składzie, na 
czele z naszym najlepszym  
'sprinterem  i  człowow ym  w a - 
te rp o lis tą  SZE M E LE M  ze 
Szczecina. ‘ (a)

Pływacy walczą 
o tytuły

D ZIŚ  O GODZ. 19 rozpoczy­
na ją  się na basenie Pogoni 3- 
dniow e L e tn ie  M istrzostw a 
O kręgu w  p ływ a n iu  (seniorów). 
Program  I  dn ia  przew idu je  w y 
ścig i na 800 m  dow. kob ie t i 
1500 m  dow. mężczyzn. Ju tro  
e lim inacje  rozpoczynają się o 
godz. 9.30, a f in a ły  o 18. W  nie 
dzielę początek w a lk  o godz. 9 
— zakończenie o 19. (ms)

Już wiemy!
698 zawodników

na starcie misirzosiw 
lekkoatletycznych

W c z o ra j p . Leo-a S u k ie n n ik  k ie ­
r o w n ik  s e k r e ta r ia tu  le k k o a t le ty c z ­
n y c h  m is tr z o s tw  p o ls k i,  k t ó r e  ro z ­
poczn ą  się z a  r ó w n y  t y d z ie ń  n a  
s ta d io n ie  P o g o n i, p o d a ł © iic ja ln ie  
do  w ia d o m o ś c i lic z b ę  z w e r y f ik o w a ­
n y c h , a  w ię c  t y m  s a m y m  u p ra w ­
n io n y c h  do  s ta r tu  w  im p r e z ie  z a ­
w o d n ic z e k  i z a w o d n ik ó w . Ł ą c z n ie  
w  k o n k u re n c ja c h  in d y w id u a ln y c h  
(p o d s ta w a  w e r y f ik a c j i  —  o k re ś lo n e  
m in im u m )  w y s t a r t u je  567 osób, a  
p o n a d to  je szc ze 131 osób w  s z ta fe ­
ta c h . E k ip a  m ę s k a  U c zy  499 osób, 
k o b ie c a  —  167, N a j l ic z n ie j  obsa d zo ­
n y m i k o n k u re n c ja m i b ę d ą : w ś ró d  
m ę ż c z y z n  —  200 m  (38 osób ), 100 m  
(37), 3 k m  z  p rze s zk . (32), w ś ró d  k o  
b ie t  —  800 m  (29), 400 m  (28), w  d a l  
(32) i 100 m  (25). W a r to  p rz y  o k a a j i  
p o d k re ś lić , że  w  t r a k c ie  w e r y f ik a ­
c j i  s k re ś lo n o  z  l is t  zg ło s ze n io w y c h  
d a ls zy c h  126 osób.

Z a w o d y  t r w a ć  b ę d ą  p rze«  t r tty  
d n i,  c o d z ie n n ie  p rz e d  p o łu d n ie m  
r o z g ry w a n e  b ę d ą  e l im in a c je , po  
p o łu d n iu  zaś p ó łf in a ły  i  f in a ły .  W  
k o n k u re n c ja c h  b ie g o w y c h  n a  d y ­
sta ns ac h  s p r in te rs k ic h  o d b y w a ć  się  
b ę d ą  d w a  f in a ły :  „ a ”  i  „ b ” , w  
k o n k u re n c ja c h  te c h n ic z n y c h  w  f i ­
n a ła c h  s ta r to w a ć  b ę d z ie  po  12 o -  
sób.

W c z o ra j te ż  p o d an o  do  w g lą d u  
l is t y  s ta r to w e  —  ja k a  ra d o ś ć , w i­
d z ie liś m y  b o w ie m  n a  n ic h  n a z w i­
s k a  w s z y s tk ic h  n as zyc h  c zo ło w y c h  
z a w o d n ik ó w  z  w y ją t k ie m  k o n tu ­
z jo w a n e g o  ty c z k a  r z a  B u ts c h e fa .

________ ___ ____________ _________ M ie jm y  n a d z ie ję , ż e  n a jb l iż s z y  p o -
'jojedynku a Amerykankom;
Ewa I Iren a  uzyskają znakom i­
te re zu lta ty  — pow iedzia ł op ie­
ku n  naszych sp rin te rek , tren e r 
A n drze j P IO TR O W SKI. S ta r­
tu ją c  na os ta tn ie j zm ianie szta­
fe ty  4x100 m. w  Londyn ie  K ło ­
bukowska pobiegła w p ros t fa n ­
tastycznie. B y ł to  chyba je j 
życiow y bieg. Jeśli w  ta k ie j 
fo rm ie  będzie w  W arszawie, to 
m a szanse zrewanżować się m i 
s trz y n i o lim p ijs k ie j. Podczas 
meczu z A n g ie lkam i nasze za 
w odn iczk i pob iegły ostrożnie 
w  sztafecie 4x100 m., zachowu 
jąc pewną rezerwę przy stre­
fach zm ian. K o le jow a była  
strem ow ana pierwszym  wystę­
pem w  tak  poważnych zawo­
dach. W  W arszawie P o lk i pro­
w adzić będą o tw a rtą  w a lkę , nie 
bojąc się pewnego ryzyka. Sy­
tuac ja  jest o ty le  korzystna, że

m i n ie  w y k r u s z y  s ze re g ó w  m i­
s trz o w s k ic h  i  w s zy s c y  c a li i  z d r o -  

z ja w ią  się w  S zc ze c in ie . ( t )

Raz na wozie...
W  CZASIE ostatn ich za 

wodów samochodowych na 
słynnym  am erykańskim  to 
rze wyścigowym  w  Ind ia  
napólis w yd arzy ł się tra g i 
czny wypadek, gdy k ie rów  
ca N orm  H a ll s trac ił pano 
wanie nad swym  samocho 
dem. Wóz przekoziołkow ał 
się i  zaczął płonąć. Na 
szczęście pożar zdołano 
ugasić i  ju ż  po k ilk u  se­
kundach spod samochodu 
wyciągnięto ciężko ranne­
go kierowcę*

(CAF)
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*1 . — ''■¿mg. — ó d  l a l  1 « '(p ią te k  i so­
b o ta );  B A Ł T Y K  —  „ T r z ^  m u s z k ie ­
t e r o w ie ”  g .  11.18, 13.30, » .5 0 , 18.10, 

—  f r . - w ł .  —  p a n o ra m .

P O L S K I — „ W ie c z ó r  T rz e c h  K r ó ­
l i ”  g . 19.30 —  w y s tę p  P a ń s tw . T e a ­
t r u  im . A . F r e d r y  z  G n ie z n a .  
W S P Ó Ł C Z E S N Y  —  „ G ru b e  r y b y ”  
g . 19.30 —  w y s tę p  T e a t r u  Z ie m i L u ­
b u s k ie j .
O P E R E T K A  —  n ie c z y n n a .

D E L F IN  — „ S z k a r ła tn e  g o d ło  od­
w a g i” g . 18, 12, 14, 16, 18.15, 26-3«
—  U S A  —  od  la t  16 (p ią te k  i sobo ­
ta ) ;  K O S M O S  —  „ T r z e j  m u s z k ie te ­
r o w ie ”  g . 9, 11.15, » .3 0 , 1«, 18.3«, 21
—  f r . - w ł .  — p a n o ra m . —  I I  s e r ia  —  
od  Jat 1« —  (p ią te k  i s o b o ta );  C O ­
L O S S E U M  —  „ S y s te m ”  g . 16, 18J»,

g . 21 —  w l . ;  P O L O N IA  —  „ C io tk i  
n a  ro w e ra c h ”  g . 10, 12 — ra d ź . — 
p a n o ra m . —  od  la t  7 , „ W c z o ra js z y  
w r ó g ”  g . 14, 16, 18, 20 — a n g . — 
od  la t  K ,  s o b o ta : „ C io t k i  n a  ro ­
w e ra c h ”  g . W , 12, 14 — „ M a f ia  
n ie  p rz e b a c z a ”  g  16, 18, 20 —  „ D w a  
o b lic za  z e m s ty ”  g . 22.15; P IO N IE R  
—  „ C z a rn y  k r ó l”  g . W , , .Ś m ie rć  
T a r z a n a ”  g . 11, 13, 15 —  C S R S  —  
od la t  12, „ S p o tk a n ie  z d ia b łe m ”  
g . 17 —  f r a n c .  —  od  ła t  12, „ B e a ta ”  
g . 18.?«. 20.30 — p o i. —  od la t  16 
(p ią te k  i  s o b o ta ); D E R B Y  — „ D w a  
o b lie za  z e m s ty ”  g . 20.30 —  U S A ;  
so b o ta : . .K a r  m a r  n o w y  p ir a t ”  g . 
20.30 —  U S A ;  K IN O  W  Z A M K U  — 
„ K ró lo w a  K r y s t y n a ”  g . 14.3«. 17,
19.45 — U S A  (p ią te k  i so b o ta );  
P R O M IE Ń  —  „ P ie rw s z y  k r z y k ”  g.

pracoMniofptmctteiuram

W y d z ia ł  B u d ż e to w o -G o s p o d a rc e y  P -W R N  w  
S zc ze c in ie , z a t r u d n i od z a r a z  3 m o n te ró w  sa ­
m o c h o d o w y c h , w y n a g ro d z e n ie  d o  2 500 z ł. Z a ­
in te re s o w a n i w in n i  s ię  zg ła sza ć  w  B a z ie  S a ­
m o c h o d o w e j p r z y  u l.  P o c z to w e j 31/33. 2539-K

W o js k o w e  P rz e d s ię b io rs tw o  H a n d lo w e  w  S zc ze ­
c in ie , u l.  P ie t r a  S k a r g i 34/35, z a t r u d n i  2 k ie ­
r o w n ik ó w  s k le p ó w  z  p i a 'k ty k ą  o ra z  4 in w e n ­
ta ry za to ró w « . P ra c a  n a  m ie js c u  i  w  te re n ie .  
Z g ło s ze n ia  p r z y jm u je  d z ia ł k a d r . 2557-K

T e c h n ic z n a  O b s łu g a  S a m o c h o d ó w  w  S zc ze c in ie , 
z a t r u d n i  od  z a ra z : g łó w n e g o  e k o n o m is tę , w y ­
m a g a n e  w y k s z ta łc e n ie  w y ż s z e  o ra z  o d p o w ie d ­
n ia  p r a k t y k a ,  te c h n ik a  B H P  —  w y m a g a n e  w y ­
k s z ta łc e n ie  i  re d  m e  te c h n ic z n e  o ra z  p r a k t y k a  
w  s łu ż b ie  b e zp ie c ze ń s tw a  i h ig ie n y  p ra c y , s t . 
m a g a z y n ie ra  sa m o c h o d o w y c h  czę śc i z a m ie n ­
n y c h  —  w y m a g a n e  w y k s z ta łc e n ie  ś re d n ie  
te c h n ic z n e  o r a z  o d p o w ie d n ia  p r a k t y k a ,  ś lu s a -  
r z a -k o n s e r w a to ra  m a s zy n  i u rz ą d z e ń  — w y m a ­
g a n e  w y k s z ta łc e n ie  za w o d o w e  łu b  u p ra w n ie n ia  
m is trz o w s k ie , b la e h a rz y -s p a w a c z y  s a m o c h o d o ­
w y c h  o r a z  k o w a la  sa m o c h o d o w e g o  —  w y m a ­
g a n e  u p ra w n ie n ia  c z e la d n ic z e  lu b  m is tr z o w ­
s k ie . K a n d y d a e i w in n i  zg ła sza ć  s ię  w  d y r e k c j i  
T O S  p rz y  u l. G d a ń s k ie j 9/11 , t e ł .  392-91. 2556-K

py ze ta vęi
Z a k ła d y  P rz e m y s łu  M e ta lo w e g o  H .  C e g ie ls k i 
P o z n a ń , u l .  D z ie rż y ń s k ie g o  n r  223/229, o g ła s za ją  
p rz e ta rg  n a p rz e r y s o w a n ie  d o k u m e n ta c ji  k o n ­
s t r u k c y jn e j  w a g o n u  ty p u  501A n a k a lk ę  p łó ­
c ie n n ą  p o łą c zo n e  z  u p rz e d n im  p rz e p ra c o w a ­
n ie m  n u m e r a c j i  i u k ła d u  r y s u n k ó w  w g  in ­
s tru k c ja , k tó ra  je s t  do  w g lą d u  w  Z a k ła d a c h  
p rz e m y s łu  M e ta lo w e g o  —  D z ia ł Z a o p a trz e n ia .  
K a lk ę  p łó c ie n n ą  d o s ta rc z y  z le c e n io d a w c a . P r a ­
ca o b e jm u je  w  p rz e l ic z e n iu  n a  f o r m a t  A4  
o k o ło  17 090 fo rm a tó w . T e r m in  w y k o n a n ia :  do  
d n ia  39. V I .  1966 r .  W  p rz e ta rg u  m o g ą  b ra ć  
u d z ia ł p rz e d s ię b io rs tw a  p a ń s tw o w e  i s p ó łd z ie l­
cze . O f e r t y  w  z a la k o w a n y c h  k o p e r ta c h  z  p o ­
d a n ie m  d o k ła d n y c h  w a r u n k ó w  n a le ż y  s k ła d a ć  
d©  d n ia  25 s ie rp n ia  1965 r .  w  D z ia le  Z a o p a ­
tr z e n ia  H C P  —  P o z n a ń , p o k ó j 114. K o m is y jn e  
o tw a r c ie  o f e r t  n a s tą p i w  d n iu  1 w rz e ś n ia  
WS5 r .  o  go d z . 10. Z a s trz e g a  s ię  p r a w o  w y b o r u  
o f e r t y  w g  u z n a n a  o ra z  p ra w o  u n ie w a ż n ie n ia  
p rz e ta rg u  b e z  p o d a n ia  p rz y c z y n . 2555-K

M O T O C Y K L  M Z -2 50  
g a ra ż  s p rz e d a m , R a t a j ­
c z a k a  28—2, g o d z . 17— 19.

8K54-G
S A M O C H Ó D  „ W a rs z a ­
w a ” s p rz e d a m , o g lą d a ć :  
Ś lą s k a  52, g o d z . 15— 18.

8158-G
S A M O C H Ó D  c ię ż a ro w y  
„ C h e v r o le t”  1,5 to n y ,  
s p rz e d a m  łu b  z a m ie n ię  
n a  m n ie js z y  — c h ę tn ie  
fu rg o n . S zc zec in , A l.  
W y z w o le n ia  70 A  —  W a r ­
s z ta t. 8161-G
S A M O C H Ó D  „ S y re n a ”  
s p rz e d a m , L  u b e c k ie g o  
28— 1, o d  g o d z . 1«.

8162-G
S K U T E R  „O s a”  150 O- 
ra z  k o s z  b o c z n y  od  tno  
to c y k la  „ Z u n d a p p ”  t a ­
n io  s p rz e d a m . A l .  W y ­
z w o le n ia  58— 24, o g lą d a ć  
w  p o d w ó rk u . 8184-G  
M Z -3 5 0 . p rz e b ie g  10000, 
cena H  000 sp rze d a m , 
R a p a c k ie g o  14, m a g a ­
z y n  —  K a m y c z e k .

8071-0
S A M O C H Ó D  „ S y re n a ”  
103 s p rz e d a m , G u m ie ń -  
ce , Ź ró d la n a  1—3.

8166-G
W Z M A C N IA C Z  10- W a tt  
s p rz e d a m , W o js k a  P o l­
s k ie g o  20—5. 8171-G
M O T O C Y K L  W F M  o k a ­
z y jn ie  so -rzedam , S w a -  
rn ż v c a  14—8. 8172-G
G A R A Ż  sa m o c h o d o w y  
b la s z a n y  s n rz e d a m  —  
S k o łw in , u l .  G ó rn ic z a  
27—1. 8174-G
M O T O C Y K L  M 2 - B K  » 0  
z p rz y c z e p ą  lu b  sa m ą  
p rz y c z e p ę  s p rz e d a m , 
K rz y w o u s te g o  25—21.

8ł79-'~
S K U T E R  „ O s a ”  J7r 
s p rz e d a m . M a to ł k i  ir. 
m . S, g o d z  17—19.

8180-C

Złom złoty
s k u p u j e  s k le p  

„ V E R IT A S ”  
S zc ze c in , u l. Ś lą s k a  7 

2546-K

N au k a
U D Z I E L A M  le k c j i  —
z a k re s  s z k o ły  p o d s ta ­
w o w e j ,  S ło w a c k ie g o  13 
— 3. 8167-G

M a t y w o H i a ln e

S O L ID N A , la t  36 z w ła  
s n y m  m ie s z k a n ie m , po  
zn a  k u l tu r a ln e g o  p a ­
n a  b e z  n a ło g ó w , c h ę t­
n ie  m a r y n a r z a , eed m a  
t ry im o n ia ln y . O f e r t y :  
B iu r o  O g ło s zeń , p l. 
H o łd u  P ru s k ie g o  8 n a  
n r  462. 8176-G
P R A G N IE S Z  szc zę ś liw e  
go  m a łże ń s tw a ?  N a p is z  
—  „ V « n u s ”  K o s z a lin ,  
O d ro d z e n ia  6 . B ły s k a ­
w ic z n ie  p rz e ś le m y  k r a ­
jo w e  a d re s y .

2294- K

H i e i u c h o w o k i

W Y N A J M Ę  b u d y n e k  —  
4® na k w .,  p o d p iw n ic z ę  
« y .  n a d a ją c y  s ię  n a  
w a rs z ta t  lu b  w y tw ó r ­
n ię ,  S zc ze c in . B ro d n i­
c k a  5 , C iu ro ieńce.

81S1-G

D O M E K  z  o g ro d e m  n a  
p e ry fe r ia c h  S zc zec in a  —  
k u p ię . O f e r t y :  B iu r o  
O g ło s zeń , p l.  H o łd u  P ru  
» k ie g o  8 n a  n r  461.

8173-G

pj-aca
P O T R Z E B N A  p o m o c do  
m o w a . K rz y w o u s te g o  
1 7 - 4 ,  g o d z . 16—20.

8160-G

G A R A Ż  d o  w y n a ję c ia ,  
t e ł .  737-86. 8157-G
O D W O Ł U J Ę  p u b lic z n e  
z n ie w a ż e n ie  p p . H a l in y  
i  R o m a n a  K ra n z m a t ió w  
za  d o z n a n e  z n ie w a g i,  
G e n o w e fa  B a  la w e n d  e r ,  
z a m . S zc ze c in , u l .  B o i. 
K rz y w o u s te g o  22—24.

2558-K

K u p n o
W Ó Z E K  in w a l id z k i  k u ­
p ię , t e l .  350-05, od  
go d z. 16. 8186-G
„ R O W A C H O I."  w  k a p ­
s u łk a c h  k u p ię , te l.  
81-03. 814G-G

ggggmissi
M O T O C Y K L  W F M  u ż y ­
w a n y  -sp rze da m , A l  W y  
zw o d en ia  96 m . 30, godz. 
17— 19. 8143-G
W IE L K Ą  E n c y k lo p e d ię  
R a d z ie c k ą  (k o m p le t) ,  
k r y s z ta ły  ta n io  s p rz e ­
d a m , t e l .  739-14. 8216-G
S Y P IA L N IĘ  n o w ą  c ie m  
n a , w y s o k i p o ły s k , m e ­
b le  s p rz e d a m . O s ie d le  
M ie s z k a  I  6 A —9, g o d z . 
17— 18. 8153-G

P O K Ó J , k u c h n ia , p rze d  
p o k ó j b a lk o n  I  p ię tro  
k w a t e r u n k o w e  w e  W ro  
c ła w iu  z a m ie n ię  n a po 
d o b n e  w  S zc ze c in ie . O -  
f e r t y :  B iu r o  O g ło s zeń , 
p l. H o łd u  P ru s k ie g o  8 
n a  n r  459. 8150-G
S T U D E N T K A  p o s zu k u ­
j e  p o k o ju  s u b lo k a to r ­
s k ie g o  n a jc h ę tn ie j w  
ś ró d m ie ś c iu  lu b  na N ie  
b u s z e w ie , D w o rc o w a  
16— 14. 8152-G
3 P O K O J E , k u c h n ia , ła  
z ie n k a  k w a te ru n k o w e  
z a m ie n ię  n a 2 m ie s z k a ­
n ia  je d n o p o k o jo w e . S ło  
w a o k ie g o  1— 1. 8120-G
S Ł U P S K  —  m ie s z k a n ie  
2 p o k o je , w y g o d y  k w a ­
t e ru n k o w e  z a m ie n ię  n a  
m n ie js z e  w  S zc zec in ie . 
W ia d o m o ś ć : S zczec in ,
t e l .  83—00, g o d z . 16— 20.

8192-G
P O K Ó J , z  k u c h n ia  i ł a ­
z ie n k ą , k w a te ru n k o w e  
p rz e d p o k ó j , o g ó łe m  49 
m  k w . w  Z g o rz e lc u  z a ­
m ie n ię  n a  p o d o b n e  lu b  
w ię k s z e  2 p o k o je  z 
k u c h n ią  w  S zc zec in ie . 
W  ia d  om  o ś ć : S zc ze c in .
A l .  A r m i i  C z e rw o n e !  
37—6. 8163 -0
D W A  P O K O J E  z k u c h ­
n ia  n o w e  b u d o w n ic tw o ,  
c e n tr u m , k w a t e r u n k o ­
w e  z a m ie n ię  n a  pokóS 
z  k u c h n ia  n o w e  b u d ó w  
n ic tw o  i k a w a le r k ę  n o ­
w e  b u d o w n ic tw o , t® ł. 
*32-91 w e w . 27, co d  7. 
8—15. 8169-G
P R Z Y J M Ę  3 s a m o tn e  
osobv n a  u m e b lo w a n y  
p o k ó j,  K ło s o w a  1.

8175-C
K O S T  A L IN  —  2 d u ż e  
n o k  ot e .  k u c h n ia , ła z ie n ­
k a . n o w e  b u d o w n ic tw o ,  
k w a t e r u n k o w e  z a m ie ­
n ię  n a  ró w n o r z e d " e  w  
S zc ze c in ie . S w dnm riśc iu  
lu b  S ta r g a rd z ie . W ia ­
d o m o ść : P = eezvń  «k i
S zc ze c in , B u c z k a  3 *—s 

*  8176-'-
P S 7 Y J M E  d w ó c h  n a- 
n A w  n a p o k ó j,  H a d o » ' '-  
sk-o 7—la .  8W 7-C
p * W T ę j jK A  r>o*-zuku ję
n o k o iu  s i’b ló k a tn r s k ie -

16, 18, 20 —  c z e s k i —  o d  ł a t  16 
(p ią te k  i  s o b o ta ); F A L A  —  „ M o rd  
w  T o k io ”  g . 17, 10 — ja p .  —  od la t  
16 (p ią te k  i  s o b o ta );  M A R S  — 
„ S k a rb  w  S r e b r n y m  J e z io r z e ”  g . 
16.30, 18.30, 20.30 — N R F  —  od  la t  
12; so b o ta : „ T u d o r ”  g . 17, 19.30 — 
r u m . — p a n o ra m . —  o d  la t  16; 
E C H O  ( K r z e k o w o )  —  „ P rz y g o d y  
H u c k a ” g . 18, 20 —  U S A  —  od la t  
16 (p ią te k  i s o b o ta ); Ś W IT  (S k o l-  
w in )  — „ P t a k i”  g . 17.30, 19.45 — 
U S A  —  od la t  16 (p ią te k  i  s o b o ta );  
M E W A  (Z e le c h o w o ) — n ie c z y n n e ,  
so b o ta : „ S p r y tn y  P io t r ”  g . 17.30, 
19.50 —  b u lg . —  od la t  9; S Z M A ­
R A G D O W E  (Z d r o je )  —  „ S t a r c y  na  
c h m ie lu ”  g . 18, 2« —  C S R S  —  p a­
n o ra m . —  od la t  16, so b o ta : „ S ta r ­
cy  n a  c h m ie lu ”  g . 17, 19, „C ze g o  
p r a g n ie  L ó ia ”  g . 21 —  U S A  — od 
la t  14; M U Z A  (P o m o rz a n y )  —  n ie ­
c z y n n e , so b o ta : „S e rc e  i s z p a d a ’ 
g . 18. 2« —  f ra n c , —  od la t  12: 
P R Z Y J A Ź Ń  (D ą b ie )  —  „ P ó ź n e  po ­
p o łu d n ie ”  g . 18, 20 —  p o L  — od  la t  
1€ (p ią te k  i s o b o ta ); H U T N IK  (S io !  
c z y n )  —  „ D z w o n y  n a  p a s te rk ę ”  
g . 18, 20 — C S R S  —  o d  la t  12, so­
b o ta : „ D z w o n y  n a p a s te rk ę ”  g . 13, 
„ D z ie w c z y n a  w  h o te iu ”  g . 2« —  
U S A  —  od la t  16: b a j k a  (P o lic e )  
„ G o d z in a  p ą s o w e j ró ż v ”  g . 17. 19 
—  p o i, —  od la t  14 (p ią te k  i  sobo ­
t a ) :  1 M A J  (Ż y d ó w c e ) — „ P ię ć  d n i  
i  p ię ć  n o c y ”  g . is , 20 —  N R D  —  
od  Lat 12 (n ia te k  i  s o b o ta );  M A ­
R Z E N IE  (W ie łg o w o )  —  n ie c z y n n e ,  
so b o ta : „ P ó ź n e  p o p o łu d n ie ”  g . 17, 
19 —  p o i. —  od la t  16.

R E P E R T U A R  K I N  — n a  p o d s ta w ie  
in f o r m a c j i  z  W Z K .

F O T O P L A S T Y K O N  ( A l .  W o js k a  P o l 
s k ie g o  36) —  „ W s p ó łc ze s n a  B e lg ia ’
g . 1«— 21.

JZ l  U
T P P R  —  f i lm  „ T r z p io t k a ”  ra d ź . 
od la t  1« —  g , M ; 20 ( p ią t e k  i  so­
b o ta ) ;  „13 M U Z ”  —  c z y n n y  od  g .  
11. so b o ta : d a n s in g  g . 2«; K O N ­
T R A S T Y  —  w ie c z o re k  ta n e c z n y  g .  
20 (p ią te k  i s o b o ta ); P IN O K - IÓ  — 
■w ieczorek ta n e c z n y  g .  20 (p ią te k  
i  so b o ta ).

tULfStacOU
MUZEUM POMORZA ZACHOD­
NIEGO — Ul. STAROMŁYŃSKA 27
—  R z e ź b a  p o m o rs k a , „ I  P re z e n ­
ta c ja  m a la r z y  i  p o e tó w  z  k r a jó w  
D e m o k ra c ji  L u d o w e j” , re n e s a n s o ­
w e  s t r o je  k s ią ż ą t  s zc ze c iń s k ic h  — 1 
g .  9—15; u l .  W A Ł Y  C H R O B R E G O
—  w y s ta w y  m o rs k ie , p r z y r o d a , k u l  
t u r a  A f r y k i  Z a c h o d n ie j, z  d z ie jó w  
k o w a ls tw a  i  m o n e ty  n a  P o m o T zu  
Z a c h o d n im , „ M o r z e ”  —  w s p ó łcze s ­
n a  p la s ty k a  m a ry n is ty c z n a  w  z b io ­
ra c h  M u z e u m  P o m o rz a  Z a c h o d ­
n ie g o  g . 9—15.
S W A  —  W y s ta w a  X X - le c ia  P la ­
s t y k i  Z ie m i S z c z e c iń s k ie j g . 9 —15. 
Z A M E K  I  P O D Z A M C Z E  —  W y s ta ­
w a  X X - le c ia  Z ie m i S z c z e c iń s k ie j 
g. 11— 19.
K L U B  M P iK  „ R U C H ”  —  W y s ta ­
w a  f o to g r a f ik i  G r a ż y n y  W y s z o m ir -  
s k ie j  g . 19— 21.

HS)gg7W
S Z P IT A L E

I I  K L I N I K A  C H IR U R G I C Z N A  —
P o m o rz a n y .
I I  K L I N I K A  P O Ł O Ż N I C Z A  —  P o ­
m o rz a n y .

S Z P IT A L  M IE J S K I  —  G o lę c in o .
I I  K L I N I K A  P O Ł O Ż N IC Z A  —  P o ­
m o rz a n y .

N R  4 —  A l .  W o js k a  P o ls k ie g o  M , 
N R  34 — u l .  D u b o is  1, N R  48 —  
u l.  L e le w e la  1.

N R  3 —  A l .  P ia s tó w  6«, N R  *  ■ 
A l.  W o js k a  P o ls k ie g o  134, N R  8 ■ 
A l.  W y z w o le n ia  58.

W IA D O M O Ś C I:  16, 19, 23.50. 
S E R W IS  R Y B A C K I:  18.40.
14.45 —  m e lo d ie  f i lm o w e , 15 —  p o l­
s k ie  s u i ty  s y m fo n ic z n e . 15;3fl —
„ P a n  B ie g a n e k  w  E t io p i i” . 16.05 — 
„ M e lo d ie  z w ła s n e g o  p o d w ó r k a ” , 
16.20 —  „ U  n a s zy c h  p rz y ja c ió ł” ,
16.35 — m u z y k a  k r a jó w  n a d b a łty ­
c k ic h , 17 —  p rz e g lą d  a k tu a ln o ś c i  
W y b rz e ż a , 17.15 —  „ S p r a w y  d o  z a ­
ła tw ie n ia ” , 17.25 — „ S z a fa  g r a ” , 
18.15 —  „ D w a  ró ż n e  ś w ia t y ” , 18.30
—  ro z m o w a  ze  s łu c h a c z a m i, 18.45 —  
K lu b  E n tu z ja s tó w  N o w o cze sn o śc i, 
19.05 —  m u z y k a  i  a k tu a ln o ś c i,  19.30
—  k o n c e r t  s y m fo n ic z n y . 20.38 —  d y  
s k u s ja  l i t e r a c k a ,  21 —  z  k r a ju  i  ze  
ś w ia ta , 21.27 —  k r o n ik a  s p o r to w a ,  
21.40 —  o r k ie s tr y  ro z r y w k o w e , 22.05
—  „ O  n a t u r z e  w s ze c h rze c zy ” . 22.25
—  m u z y k a  ta n e c z n a , 23 —  R a d io w e  
S tu d io  P io s e n k i.

S O B O T A :

W IA D O M O Ś C I:  7.30. 8.3«. 12.96. 19.20, 
22.50. S E R W IS  R Y B A C K I:  1135 .
7.56 — m u z y k a  p o ra n n a , 8 .®  —  
re p o r te r  e k o n o m ic z n y  d o n o s i, 8.50

Wysokie kory
w procesie gangu
złodziei kieszonkowych

W C Z O R A J  S ą d  P o w ia to w y  w  
S zc ze c in ie  w y d a ł w y r o k  w  p ro ce s ie  
g an g u  m ło d y c h  z ło d z ie i k ie s z o n k o ­
w y c h , o p e ru ją c y c h  w  t r a m w a ja c h ,  
sk le p ac h  i t y m  p o d o b n y c h  w ię k ­
szych  s k u p is k a c h  lu d z k ic h . 1 8 -le tn i:

K ro n ika
inypadkótu
N A  u l .  G d a ń s k ie j, ja d ą c y  w  k i e ­

r u n k u  D ą b ia  m o to c y k lis ta  —  Z b ig ­
n ie w  K .  w y w ró c i !  s ię  n a  ś l is k ie j, 
p o k r y te j o le je m  je z d n i .  J a d ą c a  n a  
t y ln y m  s io d e łk u  żo n a m o to c y k lis ty  
— W a c ła w a  z o s ta ła  r a n n a  i  p rz e b y  
w a  w  s z p ita lu .

N A  S K R Z Y Ż O W A N IU  u l .  P u ła ­
s k ie g o  i  B o h . W a rs z a w y , c ię ż a ro w y  
sam ochód  — w y w r o t k a  u d e rz y ł w  
s to ją c y  sam o ch ó d  m - k i  S ta r .  W  
w y p a d k u  r a n n y  z o s ta ł je d e n  z  p a­
s a że ró w  sa m o c h o d u  —  A n to n i K „  
k tó re g o  o p a t r y w a ł  c h iru rg  p o g oto ­
w ia .  O b a  p o ja z d y  są p o w a ż n ie  u -  
s zk o d zo n e  —  s u m a  s t r a t  s ięg a  2« 
t y * ,  z ł.

•  •  •
W  F I L I I  S zc ze c iń s k ic h  Z a k ła d ó w  

G ra fic z n y c h  n a  u l.  P o d  B ra m ą  je d ­
n a  z p ra c o w n ic  —  A n n a  G . u le g ła  
w y p a d k o w i z ła m a n ia  pa lca  u  r ę k i  
podczas o b s łu g iw a n ia  m a s z y n y . 
R a n n ą  o p a trz o n o  w  p o g o to w iu .

6 8 - L E T N IA  S te fa n ia  B . z  K lu c z a  
z e m d la ła  w c z o ra j w  h o te lu  „ P ia s t”  
i  —  p a d a ją c  — u d e rz y ła  s ię  w  g ło ­
w ę . P r z y b y ły  le k a r z  p o g o to w ia  
s tw ie r d z ił  w s trz ą ś n ie  n ie  m ó zg u  i  
p rz e w ió z ł S te fa n ię  B . d o  s z p ita la  
p r z y  u l .  U n i i  L u b e ls k ie j.

R O B O T N IK  P O M  W a rn ie a  —  K a ­
z im ie rz  K „  n ie  p o s ia d a ją c y  p ra w a  
ja z d y ,  z a b r a ł s a m o w o ln ie  t r a k to r  
z b a z y  P O M  i  u d a ł s ię  n a  p rz e ­
ja ż d ż k ę .  W  d ro d z e  s tra c i!  p a n o w a ­
n ie  n a d  k ie r o w n ic ą  i  w je c h a ł c iąg  
n ik ie ro  d o  r o w u . „ Z e t o r ”  z o s ta ł 
u s z k o d z o n y , a r a n n y  k ie ro w c a  p rze ;  
b y w a  w  s z p ita lu .

•  •  •
W  W Ę G O R Z Y N IE  p o w . G r y f ic e  

s ta n ę ła  w  p ło m ie n ia c h  s to d o ła . S p ło  
n ą ł d ach  i  1,5 t  s ło m y  —  s t ra ty  
w y n o s z ą  o k . 8 ly s .  z L  P rz y c z y n ą  
p o ż a ru  b y ło  p ra w d o p o d o b n ie  z ło ś li­
w e  p o d p a le n ie . (ap)

Odpowiedzi redakcji
M IE S Z K A Ń C Y  G R A B O W A . J a k

nas p o in fo rm o w a n o  w  Z je d n o c z e ­
n iu  G o s p o d a rk i K o m u n a ln e j,  b u d o ­
w a  ta rg o w is k a  p rz y  p l. P o p ie la  p la  
n c w a n a  je s t  n a  ro k  1966.

P . M a r ia  J .  ze S zc zec in a . D z ię k u ­
je m y  za  p o z d ro w ie n ia  n ad e s ła n e  
z P o la n ic y  i  p ro s im y  o s k o n ta k to ­
w a n ie  s ię  z naszą re d a k c ją .

Z b ig n ie w  C E R O Ń  i Ja n u sz  S Z Y ­
M A Ń S K I  o ra z  1 9 -le tn i A le k s a n d e r  
P IE T R U S Z K IE W IC Z  zo s ta li s k a za ­
n i  n a  k a r y  po  4 ła ta  i  6 m ie s ię c y  
w ię z ie n ia , po  10 tys . z ł  g rz y w n y  
i  u t r a t ę  p r a w  p u b lic z n y c h  n a o k re s  
4 la t .  1 8 - le tn i M a r ia n  R Z E Ż N IK  
o t r z y m a ł 2 la ta  i  6 m ie s ię c y  w ię ­
z ie n ia , 2 ty s . z ł  g rz y w n y  i  u t r a tę  
p r a w  n a  r o k .  2 6 - le tn i T a d e u s z  P L U  
T A ,  k t ó r y  b ę d ą c  k ie ro w c ą  ta k s ó w ­
k i  u d z ie la ł z ło d z ie jo m  p o m o c y , ska  
z a n y  zo s ta ł n a  2 la ta  w ię z ie n ia ,  
3 ty s . z ł  g rz y w n y  i  p o zb a w ie n i«  
p r a w a  w y k o n y w a n ia  z a w o d u  k ie ­
ro w c y  n a  o k re s  2 la t .

1 6 -le tn i Z B IG N IE W  B „  ja k o  n ie ­
le tn i ,  s k a z a n y  zo s ta ł n a  u m ie s z ­
c z e n ie  w  z a k ła d z ie  p o p ra w c z y m .  
T r z e j  in n i ,  k t ó r z y  w  c za s ie  po ­
p e łn ie n ia  p rz e s tę p s tw a  ta k ż e  n i«  
u k o ń c z y li  je szc ze  17 la t  —  Z Y G ­
M U N T  K „  Z D Z IS Ł A W  K  i C Z E ­
S Ł A W  S . —  z o s ta li ró w n ie ż  s k a za ­
n i  n a  u m ie s zc ze n ie  w  z a k ła d z ie  
p o p ra w c z y m , je d n a k  S ą d  z a w ie s ił  
w a ru n k o w o  w y k o n a n ie  t e j  d e c y z j i  
n a o k re s  3 la t ,  o d d a ją c  ic h  w  ty m  
c za s ie  pod d o zó r k u r a t o r a  są d o w e­
go.

J e d e n  z  c z ło n k ó w  teg o  sa m e go  
z ło d z ie js k ie g o  g a n g u , 1 8 -le tn i J a n  
B A R Y G A , k t ó r y  s ą d zo n y  b y ł w c ześ  
n ie j  w  o d d z ie ln y m  p ro c e s ie , o t r z y ­
m a ł k a r ę  5 la t  w ię z ie n ia .

W s zy s c y  s k a z a n i p o k r y ją  k o s z ty  
p o s tę p o w a n ia  są d o w eg o . Z a  n ie le t ­
n ic h , s k a z a n y c h  n a u m ie s zc ze n ie  
w  z a k ła d z ie  p o p ra w c z y m , u c z y n ią  
to  ic h  ro d z ic e , k t ó r z y  b ę d ą  ta k ż e  
m u s ie li  p o k ry ć  k o s z ty  o b r o n y , u -  
s ta n o w io n e j z  u rz ę d u . <«d)

Pogotowie 
blaga o litość!

O D  K IL K U  D N I  —  śc iś le j od m o  
m e n tu  u ru c h o m ie n ia  n o w e j c e n tr a ­
l i  te le fo n ic z n e j n a  N ie b u s z e w ie  i  
z w ią z a n ą  z  ty m  z m ia n ą  n u m e ró w  
te le fo n ic z n y c h  t a k  p o p u la rn y c h  in ­
s t y tu c j i  j a k  p o g o to w ia : M O  i  r a tu n  
k o w e , s tra ż  p o ż a rn a  c z y  c e n tr a la  
ro z m ó w  m ię d z y m ia s to w y c h , d y ż u r ­
n i p ra c o w n ic y  ty c h  in s ty tu c j i  a  
zw ła s zc za  p o g o to w ia  ra tu n k o w e g o , 
p rz e ż y w a ją  p ra w d z iw e  „ c z a rn e  
d n i” . J a k  nas p o in fo rm o w a ł dz iś  
ra n o  d y ż u r n y  d y s p o z y to r  p o g oto ­
w ia  —  t y lk o  w  g o d z in a c h  8—23 o -  
d e b ra l w c z o ra j p o n ad  300 o m y łk o ­
w y c h  te le fo n ó w . J e ś li s ię  d o  teg o  
d oda p ra w id ło w e  w e z w a n ia  —  a  
je s t  ic h  za w s ze  s to  k i lk a d z ie s ią t  —: 
o b ra z  p ra c y  d y s p o z y to rn i p rz e d s ta ­
w ia  s ię  w rę c z  p o n u ro .

P r z y p o m in a m y  w ię c  — n a  p rośbę  
p o g o to w ia  ra tu n k o w e g o  — o b o w ią ­
z u ją c y  n u m e r  b iu ra  w e z w a ń  t e j  
p la c ó w k i:  99. T y lk o  n a  te n  n u m e r  
n a le ż y  d z w o n ić !  (a p )

Znaleziono
4 b m . p trz y b łą k a ł s ię  p ie s  (su ­

k a )  —  o d e b ra ć  A l .  M .  B u c z k a  1S 
m  1 u  p . E n g e ls .

—  k o n c e r t  s o lis tó w , 9.05 — k o n c e r t  
d n ia . 9.50 —  p u b lic y s ty k a  m ię d z y ­
n a ro d o w a , 10 —  o rk ie s tr y  r o z r y w ­
k o w e , 10.40 —  „ W  te r m in ie  u  B re c h  
t a ” , 11 —  w a k a c y jn y  a le r t ,  11.06 —  
„ N a  w c zas ac h  t u  i  ta m ” , 11.40 —  
K lu b  E n tu z ja s tó w  N ow o cze sn o śc i,
12.20 —  m e lo d ie  p a ry s k ie  i w ie ­
d e ń s k ie , 12.45 —  fe lie to n  p r z y r o d n i­
c z y  „ P t a k i” . 13 —  n o w e  n a g ra n ia ,
13.20 —  k u l tu r a  p iln ie  p o s z u k iw a ­
n a . 13.50 —  k o n c e r t  d la  w c za s o w i­
c zó w , 14.45 —  „ B łę k it n a  s z ta fe ta ” , 
15 — k o n c e r t  e s tra d o w y . 15.30 —  
„ K o a m i z C z a rn e j M o r w y ” , 16.05 —  
R y t m y  T r ó jm ia s ta , 16.36 —  k o n c e r t  
ż re z e ń , 17 —  p rz e g lą d  a k tu a ln o ś c i  
W y b rz e ż a . 17.15 —  fe l ie t o n ,  17.35 —  
m e c z  le k k o a t le ty c z n y  P o ls k a  —  
U S A . 19.25 —  m u z y k a  I  a k tu a ln o ś ­
c i .  19.50 —  m u z y c z n e  c ie k a w o s tk i,  
20.30 —  „ M a t y s ia k o w ie ” , 21 —  z  
k r a lu  i  z e  ś w ia ta . 21.27 —  w ia d o ­
m ości s p o rto w e , 21.30 —  k o n c e r t  
m u z y k i  p o p u la r n e j,  22 —  ra d io k a -  
b a r e t ,  23 —  m u z y k a  ta n e c z n a .

Telewizja
P R O G R A M  P O L S K I

17.15 —  in fo r m a c je  i  p ro g ra m  d n ia ,  
17.20 — le k c ja  ję z . ro s y js k ie g o . 17.35 
—  M ło d z ie ż o w y  M a g a z y n  W o js k o ­
w y , 18.19 —  k o n c e r t  a r ty s tó w  le -  
n in g ra d z k ic h , 19.20 — M a g a z y n  M e ­
d y c z n y , 19.50 —  d o b ra n o c  d z ie c io m , 
20 — d z ie n n ik  T V .  20.25 —  F e s tiw a l  
P io s e n k i, o k . 22-25 — d z ie n n ik  T V ,  
p ro g ra m  n a  ju t r o  i  d o b ra n o c . 
S O B O T A :
l© —  f i lm  fa b . ra d ź . od la t  12 ..T ro ­
je  z  la s u ” , 16.15 —  in fo r m a c ja  i

p ro g ra m  d n ia ,  16.20 —  le k c ja  ję z .  
a n g ie ls k ie g o , 16.35 —  „ R o z m a ito ś ­
c i” , 18.55 —  m e c z  le k k o a t le ty c z n y  
P o ls k a  — U S A , 19.35 —  „ K w a d ra n s  
re c e n z e n ta ” , 19.50 —  d o b ra n o c  d z ie ­
c io m , 20 —  d z ie n n ik  T V ,  20.25 —  
V  M ię d z y n a ro d o w y  F e s tiw a l P io ­
s e n k i, 22.25 —  d z ie n n ik  T V ,  22.40 —  
f i lm  fa b .  p ro d . a n g . od  la t  16 „ Ł o ­
b u z ” , p ro g ra m  n a  ju t r o  i  d o b ra ­
n o c .

P R O G R A M  B E R L IŃ S K I

18.10 Z a p o w ie d ź  p ro g ra m u , 18.15 
g a w k i s -portow e, 18:35 1 000 te le ty -  
p ó w , 18.50 W  c e n tr u m  u w a g i , »  
„ N o c  b e z  l ito ś c i”  —  r a d z ie c k i f ilm  
ro z r y w k o w y ,  21.20 M u z y k a  z  B u d a ­
p es ztu , 21.55 A k tu a ln o ś c i, 22.10 „P M  
n ią d z ”  — s łu c h o w is k o  w e d łu g  o- 
p o w . B a łz a c a .

S O B O T A :

9.5« K ą c ik  le k a r s k i,  10 A k tu a ln o ś c i, 
10.25 W  c e n tr u m  u w a g i , 10.35 „ N o c  
bez lito ś c i”  f i lm  fa b .  p ro d . ra d z ie ­
c k ie j ,  11.55 R y t m y  ta n e c z n e  z  B ra ­
t y s ła w y , 14.20 Z a p o w ie d ź  p ro g ra ­
m u , 14.30 „ S e rd u s z k o  b i je  w  ta k t  
s z la g ie ró w ”  —  a u d . r o z ry w k o w a ,  
16 B a je c z k a  d la  n a jm ło d s z y c h , 16.30 
K u c h a r z  p o le c a , 16.50 W ia d o m o ś c i, 
16.55 T ra n s m is ja  z  W -w y  s p o tk a n ia  
m ię d z y n a ro d o w e g o  w  le k k o a t le ty c e  
p o m ię d z v  P o ls k ą . N R D  i U S A , 18.50 
P o z d ro w ie n ia  t e le w iz j i  d z ie c ię c e j, 
19 T y d z ie ń  w  o b ra za c h , 19.25 P ro g ­
n o z a ' p o g o d y , 19.30 A k tu a ln o ś c i, 
19.50 W  c e n tr u m  u w a c i.  20 „ P o k ó j  
d o  w y n a ję c ia ”  —  w e s o ła  k r o t o -  
c h w ila  w c za s o w a . 21JK> „ Z ło ta  g a ­
le r ia ”  z  u d z ia łe m  n a jw y b i t n ie j ­
szy ch  s o lis tó w  z  ea łego  ś w ia ta , 
22.30 O s ta tn ie  w ia d o m o ś c i, 22.45 A k ­
tu a ln o ś c i sp o rto w e .

W Y D A W C A :  S z c z e c iń s k ie  W y d a w n ic tw o  P ra s o w e  K S W  „ P R A S A ”  w  S z c z e c in ie . R E D A K C J A  1 A D M t N lS T O A C J A :  S z c z ę r fŁ  pl._ < S j
L E F O N Y :  c e n tr a la  430-21; s e k r e ta r ia t  r e d . n a c z e ln e g o  457-41: z a s tę p c a  re d a k to ra  n a c ze ln e g o  478-21; s e k r e ta rz  re d a k c ji  ^ ‘ 33 • ^ le k o n is y  425-1U P re -
m ie js k i 462-35; d z ia ł m o rs k i I  s p o r to w y  427-77; d z ia ł  łą c zn o ś c i z  c z y t e ln ik a m i 450-21; B iu r o  O g ło s zeń  428-62; re d a k c ja  P ° r a n n »  (po  g o d z  «) 378-91. da , Pr z e dmę !  
n u m e ra tę  n a  k r a j  p r z y jm u ją  u r z ę d y  p o c z to w e , lis to n o s ze  o ra z  o d d z ia ły  ! d e le g a tu ry  „ R u c h ” . M ożna ró w n ie ż  d o k o n y w a ć  w p ła t  na k<nW*>
b io rs tw o  U p o w s z e c h n ie n ia  P ra s y  ! K s ią ż k i „ R u c h ”  w  S z c z e c in ie , A l.  N ie p o d le g ło ś c i 41/42 P r e n u m e r a ty  p rz y jm o w a n e  są d o  «O d n ia  m '.esiąca 2_f 1 y j m u j e  B fu ro
n u m e r a ty . C e n a  p r e n u m e r a ty :  k w a r t a ln ie  -  37,50 z ł ;  p ó łro c z n ie  -  75 z ł ;  ro c z n ie  -  150 z ł .  P r e n u m e r a t ę  n a z a g ra n ic ę , k tó r a  je s t o 40 P ™ 6* °  y I  ’  B -5

K o lp o r ta ż u  W y d a w n ic tw  Z a g ra n ic z n y c h  „ R u c h ”  W a rs z a w a . u L  W r o n ia  23. t e l .  20-46-88. k o n to  P K O  N r  1 - 6 - 1 0 0 0 2 4 . ________________________ _—
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Serdeczne spotkania 

francuskich przyjaciół

■STRONA 8

„K u r ie r “  rozm awia z członkam i delegacji 
Stowarzyszenia „O d ra  —  Nysa“

— J. Rosenbergiem i 0 . Drigny
K O N T A K T Y  francuskiego Stowarzyszenia na rzecz granicy 

na Odrze i Nysie ze Szczecinem — datują się od wielu lat. 
Są one wyrazem żywego zainteresowania francuskiej opinii 
publicznej sprawami polskimi i granicą na Odrze i Nysie.

O uwkgi na temat pobytu w naszym kraju, a zwłaszcza na 
Ziemi Szczecińskiej poprosiliśmy członków Rady Krajow ej 
Stowarzyszenia „Odra — Nysa” p.p. Jakuba ROZENBERG A  
1 Omera D R IG N Y .

co  d z iw n y  b r a k  z a in te re s o w a n ia  
k l ie n t a m i  w  w ie lu  szc zec iń s k ic h  
s k le p a c h , czy  n ie d o s ta te c z n e  ozn a­
k o w a n ie  d ró g  w  lic z n y c h  w y b o i­
s ty c h  i  n ie ró w n y c h  m ie js c a c h . A le  
o g ó ln e  w ra ż e n ie  je s t  k o rz y s tn e .

B y liś m y  ró w n ie ż  n a w s i szczeciń  
s k ie j .  U d e rz y ło  n as , że z ie m ia  je s t  
s ta r a n n ie  u p ra w ia n a , a  s a m e  w s ie  
m im o  n ie z b y t  s o lid n e j z a b u d o w y  
p o z o s ta w io n e j p rz e z  N ie m c ó w  — 
ż y w e  i  p e łn e  m ło d z ie ż y . Z w ie d z iliś  
m y  p o la  w ie lk ic h  b ite w  w  S ie k ie r  
k a c h  i  G o zd o w ic a c h . W id z ie l iś m y  
ty s ią c e  m o g ił na c m e n ta rz u  w o j­
s k o w y m . O  z ie m ie  te  p rz e la n o  tu  
t y le  k r w i ,  że n ic  n ie  m o że  z m ie n ić  
g r a n ic y  n a O d rz e  i N y s ie .

R o z m a w ia ł:  K .  K U L I G

— C H C IE L IB Y Ś M Y  na w stę­
p ie  przypom nieć cele dzia łan ia 
naszego stowarzyszenia. G rupu 
je  ono Francuzów  ze wszyst­
k ic h  środow isk i  o różnych 
orien tac jach  politycznych, uzna 
jącyćh  następujące zasady:

ustanowiona w  Układzie 
Poczdamskim polska gra­
nica na Odrze i Nysie jest

'rorttkot dntCł
P O W O Ł A N IE
S Z C Z E C IŃ S K IE J
S P Ó Ł D Z IE L N I
W Ł A S N O Ś C IO W E J

♦  C E N T R A L N Y  Z w ią z e k  
S p ó łd z ie ln i B u d o w n ic tw a  M ie ­
s z k a n io w e g o  z o rg a n iz o w a ł  
w c z o ra j w  s a li D o m u  K u l t u r y  
K o le ja r z a  z e b ra n ie  d la  z a in ­
te re s o w a n y c h  s p ó łd z ie lc z y m  
b u d o w n ic tw e m  w ła s n o ś c io ­
w y m . N a  z e b ra n iu  u d z ie lo n o  
k a n d y d a to m  w y c z e rp u ją c y c h  
in f o r m a c j i ,  a  n a s tę p n ie  p o w o ­
ła n o  S Z C Z E C IŃ S K Ą  S P Ó Ł ­
D Z IE L N IĘ  W Ł A S N O Ś C IO W Ą  
i  w y b r a n o  je j  z a rz ą d .

P R Z Y K Ł A D
G O D N Y  N A Ś L A D O W A N IA

♦  Z  IN IC J A T Y W Y  k o m e n ­
d a n tk i  N ie o b o zo w e g o  L a t a  w  
S k o lw in ie  E lż b ie ty  L A U T E N -  
B A C H  z a w ią z a ło  się spośród  
ro d z ic ó w  K o ło  P r z y ja c ió ł  
N A L - u ,  k tó re g o  p rz e w o d n ic z ą  
c y m  w y b r a n y  zo s ta ł W ła d y ­
s ła w  B Ą K O W S K I,  p ra c o w n ik  
S zc ze c iń s k ic h  Z a k ła d ó w  C e lu ­
lo z o w o -P a p ie rn ic z y c h .

H E L E N A  M A J D A N IE C  
J E D Z IE  D O  G R E C J I

♦  P O  W Y S T Ę P A C H  z  e k ip ą  
„ P o ls k ic h  N a g r a ń ”  w  k o n c e r ­
c ie  s o p o c k ie g o  fe s t iw a lu  p .n . 
„ N A  P Ł Y T A C H  C A Ł E G O  
Ś W IA T A ” , p o p u la rn a  szcze­
c iń s k a  p io s e n k a rk a  H e le n a  
M A J D A N IE C  w y je ż d ż a  w ra z  
z la u re a te m  fe s t iw a lu  o p o l­
s k ie g o  A n d r z e je m  B Y C H O W -  
S K IM  i  ze s p o łe m  w o k a ln o -  
m u z y c z n y m  „ N IE B IE S K O  -  
C Z A R N Y C H  n a  d łu ż s z e  to u r ­
n e e  d o  G re c j i .

G O Ś C IN N E  W Y S T Ę P Y  
T E A T R Ó W  Z  G N IE Z N A  
I  Z IE L O N E J  G Ó R Y

♦  S E Z O N  o g ó rk o w y  w  t e a ­
t ra c h  o k a z a ł s ię  w  ty m  ro k u  
m n ie j n u d n y . w  o b y d w u  
te a tra c h  d ra m a ty c z n y c h  w y ­
s tę p u ją  od w c z o ra j g o ś c in n ie  
t e a t r y  z G n ie z n a  i Z ie lo n e j  
G ó ry . P ie rw s z y , pod a r ty s t y ­
c z n y m  k ie r o w n ic tw e m  P rz e ­
m y s ła w a  Z IE L IŃ S K IE G O ,  p re  
z e n tu je  n a m  u ro c z ą  sze ks p i­
ro w s k ą  k o m e d ię '  „ W IE C Z Ó R  
T R Z E C H  K R Ó L I” . G oście  z  
Z ie lo n e j G ó ry  g r a ją  k o m e d ię  
B a łu c k ie g o  „ G R U B E  R Y B Y ”  
w  re ż y s e r ii  M a r ia n a  W Y Ż Y ­
K O W S K IE G O  z T e a tr u  W s p ó ł 
czesnego  w  W a rs z a w ie .

Z e b r a ł (a )

ostateczna i nienaruszal­
na;

♦  naruszenie tej granicy by­
łoby zachwianiem równo­
wagi politycznej w Euro 
pie i mogłoby stać się bez 
pośrednią przyczyną no­
w ej wojny.

Z A D A N IE M  s to w a rz y s z e n ia  je s t  
p o p u la ry z o w a n ie  ty c h  zasad p o ­
p rz e z  s z e ro k ą  in fo r m a c ję  ś p o łe cze n  
s tw a  f ra n c u s k ie g o  o s y tu a c j i  w . P o l 
sce —  u rz ą d z a n ie  w y s ta w , p u b lik a  
c je  p ra s o w e  i  b iu le ty n y  a ta k ż e  o r  
g a n iz o w a n ie  p o k o jo w y c h  m a n ife s ta  
c j i  p rz e c iw k o  z a c h o d n io n ie m ie c k im  
re w iz jo n is to m , d o m a g a ją c y m  się  
z m ia n y  g ra n ic y  n a  O d rz e  i N y s ie .  
S to w a rz y s z e n ie  -m a  =już p o k a ź n y  do  
ro b e k . A p e l o o s ta te c zn e  u s a n k c jo  
n o w a n ie  p o ls k ic h  g ra n ic  za c h o d n ic h  
p o d p is a ło  200 n a jw y b itn ie js z y c h  
p rz e d s ta w ic ie li  fra n c u s k ie g o  ś w ia ta  
p o lity c z n e g o  i  k u ltu ra ln e g o . W y s ta  
w y  s to w a rz y s z e n ia  d o ta r ły  do  w ie ­
lu  g łó w n y c h  f ra n c u s k ic h  o ś ro d k ó w  
—  m . in .  P a r y ż a ,  D i jo n ,  N o rd .

—  J a k ie  W ra ż e n ia 1 w y w o z ic ie  
P o ls k i i  naszego  m ia s ta ?

—  S p o ty k a m y  s ię  tu  n a p ra w d ę  z 
d u ża  ży c z liw o ś c ią  i  s e rd ec zn o śc ią .

J u ż  w  c h w ili  p rz e k ro c z e n ia  g ra ­
n ic y  (b y ło  to  14 l ip c a )  o t r z y m a liś ­
m y  od p o ls k ic h  c e ln ik ó w  se rd e c zn e  
g ra t u la c je  z o k a z ji  ś w ię ta  n a ro d o ­
w e g o  F r a n c j i .  W  z o rg a n iz o w a n iu  
n aszego  p o b y tu  w  P o ls ce  b a rd z o  
p o m o g ły  n a m  w ła d z e  n a c z e ln e  
T R Z Z .

W  Z a k o p a n e m  n a w ią z a liś m y  b l i ­
s k ie  k o n t a k ty  z  ta m te js z y m  sa n a­
to r iu m  a k a d e m ic k im , k tó r e  sta ną  
się p o d s ta w ą  b e z p o ś re d n ie j w y m ia ­
n y  m ie d z y  p o d o b n y m  s a n a to r iu m  
w  D ijo n .

W IE D Z IE L IŚ M Y ,  że  S zc zec in  zo ­
s ta ł m o c n o  zn is zc zo n y  w  czasie  
o s ta tn ie j w o jn y ,  a le  p rz e k o n a liś m y  
się . ż e  je s t  ju ż  c a łk o w ic ie  o d b ud o ­
w a n y .  P o w s ta ły  D ie k n e , n o w e  d z ie l  
n ic e  i m ia s to  t ę t n i  ż y c ie m . Im .no -  
n u ja e v  je s t  o g ro m n y  p o r t , o o w s ta -  
ł y  c a łk o w ic ie  z g ru z ó w  i  s to czn ia  
o k rę to w a . Szczec in  ro b i w ra ż e n ie  
m ia s ta  d o b rz e  z o rg a n iz o w a n e g o  i 
a d m in is tro w a n e g o . Sa o c zy w iś ­
c ie  i  b r a k i  —  ja k  c h o ć b y  n ie -

Delegacja 
Stowarzyszenia 
„Odra - Rysa“

z  w iz y tą
w Prezydium MRN
D Z IŚ  rano członkow ie dele­

gac ji francuskiego Stowarzyszę 
n ia  „O dra  —  Nysa”  z ło ży li w i ­
zytę w  Prezyd ium  M RN. De le­
gację p rz y ją ł z-ca p rzew odni­
czącego P rezyd ium  M R N  — 
Eugeniusz G A Ł K A . Goście 
francuscy zapoznali się z do­
robkiem  gospodarczym i k u l­
tu ra ln ym  Szczecina i podzie li­
l i  się sw ym i w rażen iam i z po­
b y tu  na Z iem i Szczecińskiej.

(kg)

Niepotrzebny podręcznik 
sprzedaj w antykwariacie!

O d  c z e rw c a  b r .  k s ię g a r n ia -a n ty k w a r ia t  z a jm u je  się s k u p e m  
u ż y w a n y c h  p o d rę c z n ik ó w  s z k o ln y c h  o ra z  ic h  s p rz e d a ż ą . Sp is  
k s ią ż e k , k t ó r e  a n t y k w a r ia t  z o b o w ią z a n y  je s t  n a b y w a ć  z a w ie r a  
1« t y t u łó w . 7 z n ic h  to  p o d rę c z n ik i d la  s zk ó ł p o d s ta w o w y c h , ta k ie  
ja k  c z y ta n k i ,  a r y t m e t y k a  i  ś p ie w n ik . l i  p o z o s ta ły c h  t y t u łó w ,  
w ś ró d  n ic h  g ra m a t y k a ,  h is to r ia , c h e m ia  i  z o o lo g ia  p o tr z e b n e  są 
a o  n a u k i w  s z k o le  ś r e d n ie j.

D o ty c h c z a s  a n t y k w a r ia t  s k u p ił  1500 p o d rę c z n ik ó w . S k u p u je  się  
t u  ró w n ie ż  k s ią ż k i s zk o ln e , k t ó r e  n ie  są o b ję te  s p ise m  o b o w ią z ­
k o w e g o  z a k u p u . N a b y w a n ie  ic h  p rz e z  a n t y k w a r ia t  u z a le ż n io n e  
» ^ ■ 7 . ,  J a k  n a s  P o in fo rm o w a ł k ie r o w n ik  k s ię g a rn i J a n
M A Z I A K O W S K I  — p rzy n o s zo n e  p o d rę c z n ik i p o w in n y  b y ć  w  s ta n ie  
u m o ż liw ia ją c y m  d a lsze  ic h  w y k o r z y s ty w a n ie . N ie d o p u s z c z a ln e  je s t  
p is a n ie  n a k a r tk a c h  i s m a ro w a n ie  k s ią ż e k . A k c ja  s k u p u  n ie  o b e j­
m u je  p o d rę c z n ik ó w  do  t e c h n ik ó w  i  s z k ó ł z a w o d o w y c h . (J o l)

Wizytacja budowy 
mostu Zmugusa

W C Z O R A J  p rz e b y w a ł w  S zc zec i­
n ie  p rz e d s ta w ic ie l M in is te rs tw a  
O b ro n y  N a ro d o w e j,  k t ó r y  w iz y t o ­
w a ł  b u d o w ę  m o s tu  Z m c g u s a  p ro ­
w a d z o n ą  p r z y  p o m o c y  ż o łn ie rz y .

W iz y t a t o r  w y r a z i ł  z a d o w o le n ie  z po  
stę pu  ro b ó t, s tw ie rd z a ją c  iż  są p e ł 
n e  n a d z ie je  n a  d o tr z y m a n ie  u s ta ­
lo n e g o  te r m in u  z a k o ń c z e n ia  b u d o ­
w y  m o s tu  w  d n . 12 p a ź d z ie rn ik a  
b r . (k g )

I  p i n i c y

Na zd jęc iu : kom isja oceny w ys ław .
(Foto —  St. Cieślak)

Ogólnopolski konkurs 
wystaw sklepowych

R A D A  PR O G RAM O W A RE­
K L A M Y  M in is te rs tw a  H and lu  
W ewnętrznego podję ła ostatn io 
c iekaw ą in ic ja tyw ę : zorganizo­
w a n ia  w  Szczecinie i  Ś w ino u j­
ściu konkursu na najlepszą 
ekspozycję i  dekorację okien 
w ys ta w  sklepowych. Praw dą 
jest, że w ystaw y naszych skle­
pów n ie budzą w  mieszkańcach 
Szczecina zbytniego entuzjaz­
m u, przede w szystk im  je ś li cho 
ćz i o kom pozycję i  estetykę 
w yłożonych tow arów .

W  dniach 1—5 bm. p lastycy- 
dekora torzy z 6 w o jew ództw : 
warszawskiego, wrocławskiego, 
ka tow ickiego, krakow skiego, lu  
bełskiego i szczecińskiego w y ­
ko n a li dekorację ¿5 okien sk le ­
pow ych w  sklepach PSS i 
M H D  z a rtyku ła m i przem ysło­
w ym i, odzieżowymi, różnym i i 
spożywczym i, w k łada jąc  w  tę 
pracę w ie le  in w e n c ji i  pom y­
słowości.

N agrody zostały ufundow ane 
przez M in is te rs tw o  H andlu 
W ewnętrznego i wynoszą: I  — 
4 tys. zł, I I  — 3,5 tys. zł, I I I  — 
2,5 tys. zł. Również k ie ro w n i­
cy sklepów, k tó rzy  udzielą po­
m ocy p rzy w yborze i ustaw ie­
n iu  tow arów  o trzym u ją  nagro-

■j t '
dy pieniężne w  wysokości 
1000—1200 zł.

Sąd konku rsow y te j ciekawej 
im prezy, k tó ra  z pewnością 
wn iesie w ie le  now ych pom y­
słów upiększających w  ja k iś  
sposób nasze m iasto oraz bę­
dzie akcją poglądową dla szcze 
c ińsk ich  dekora torów  —  sk ła ­
da się z p rzedstaw ic ie li cen­
tra ln ych  i szczecińskich w ładz 
handlow ych; k ie ro w n ic tw  przed 
s ięb iorstw  i in s ty tu c ji hand lo­
wych, prasy i rad ia  pod prze­
wodnictwem  dy rek to ra  Rady 
Program owej M H W  — A. Ja­
roszewicza.

O fic ja lne  zakończenie kon ­
kursu i wręczenie nagród dla 
najlepszych dekora torów  na­
stąpi dzis ia j. (Wer)

Pod patronatem

m łodzieży ZMS

W stóetą 
wodowanie 

m/s „Aleksiej Tołstoj“
W  SOBOTĘ na pochylni 

„W U LK A N ” o godz. 13 odbę­
dzie się uroczyste otwarte dla 
publiczności wodowanie dru­
giego statku z serii B-44 (12.500 
DW T). Jest to jednostka prze­
znaczona dla armatora radziec­
kiego i nosić będzie nazwę 
m/s „ALEKSIEJ TOŁSTOJ”. 
Nad budowaną jednostką pa­
tronat objęła młodzież ZMS.

Przed uroczystością wodo­
wania o godz. 12 odbędzie się 
wręczenie sztandaru organiza­
cji zakładowej ZMS.

(w il)

Wartościowy
mn społeczny
załogi Zarządu Portu

P R A C E  p r z y  d ro d z e  d o ja z d o w e j  
d o  A r k o n k i  d o b ie g a ją  k o ń c a . Od 
d z ie w ię c iu  d n i  p ra c o w n ic y  Z a r z ą ­
d u  P o r t u  z a jm u ją  s ię  k a rc z o w a ­
n ie m  p n i z  te re n u  p rz e zn a c zo n e g o  
do  ru c h u  p ie sze go . Z a ró w n o  d o s ta r  
c z o n y  s p rz ę t z m e c h a n iz o w a n y  ja k  
i  w k ła d  p ra c y  s ta n o w ią  re a liz a c ję  
c z y n u  s p o łe czn e g o  c a łe j z a ło g i Z a ­
rz ą d u  P o r t u .

W c z o ra j p r z y b y l i  n a  m ie js c e  ro ­
b ó t p rz e d s ta w ic ie le  W y d z ia łu  G o ­
s p o d a rk i K o m u n a ln e j M R N  o ra z  
P r e z y d iu m  D R N  P o g o d n o .

J a k  nas p o in fo rm o w a ł sp o łe czn y  
in s p e k to r  ro b ó t,  p ra c o w n ik  Ż a rz .  
P o r t u  —  M . P IW O Ń S K I  — codzien  
n ie  d o  p ra c y ' s p o łe c zn e j zg ła s za  się  
od 30 d o  60 osób. S ą to  c z ło n k o w ie  
Z M S , c z ło n k o w ie  b ry g a d  p ra c y  so 
c ja lis ty c z n e j o raz  p ra c o w n ic y  w s zy  
s tk ic h  d z ia łó w  te j  in s ty tu c j i .  D o  
c h w il i  o b e c n e j w y k a rc z o w a n o  o d c i­
n e k  l ic z ą c y  250 m . b ie ż ą c y c h  o raz  
2,5 m  sze ro k o ś c i. N a d z ó r  fa c h o w y  
n a d  p rz e b ie g ie m  ro b ó t  s p ra w u je  
d y r e k t o r  M ie js k ie g o  Z a rz ą d u  D ró g  
i  M o s tó w  o ra z  p ra c o w n ik  tego  
p rz e d s ię b io rs tw a . O d d a n ie  d o  u ż y t ­
k u  n o w e j a r t e r i i  p r z e w id u je  sie  
n ą  k o n ie c  s ie rp n ia . . (Jo l)

My w sprawie
winiarni• • •

T Y C H  K T Ó R Z Y  z d ą ż y li  o d w ie d z ić  
w in ia r n ię  o tw a r tą  n .e e la w n o  w  pod  
z ie m ia c h  z a m k u  m o ż n a  ś m ia ło  po ­
d z ie lić  n a  a w ie  g ru p y :  z w o le n n i­
k ó w , k t e r z y  ju ż  p o  p rz e s tą p ie n iu  
p ro g u  p o p rz y s ię g li o y ć  je j  za g o rza ­
ły m i e n tu z ja s ta m i o ra z  o b u rz o n y c h  
tw ie rd z ą c y c h  n p . ta k  „ w ię c e j tu  m o  
ja  n oga n ie  s ta n ie , to  co tu  p ła c ę  
za  la m p k ę  w in a  s ta rc z y  n a  ć w .a r t -  
k ę  i  je s zc ze  n a  z a g ry c h ę ” .  R zec z  
s ię  b o w ie m  to c zy  o c e n y .

W IN IA R N IA ,  ja k o  n ie o d łą c z n a  
część k a w ia r n i  „ Z a m k o w a ”  t r a k to  
w a n a  je s t , j a k  o w a  k a w ia r n ia  t j .  
lo k a l  I  k a t .  M a rż a , c z y li  in a c z e j  
m ó w ią c  d o d a te k  d o  c e n y  d e ta l ic z ­
n e j d o lic z a n y  d o  w in a  w  lo k a lu  te j  
k a te g o r ii  w y n o s i 85 p ro c . D u żo ?  N a  
p e w n o . A le  t a k  je s t  ód  d a w n a , w e  
w s z y s tk ic h  z a k ła d a c h  I  k a t . ,  i  n ik t  
h ig d y  n ie  w n o s i ł z  te g o  t y t u łu  za ­
s trz e ż e ń . In a c z e j się rze cz  m a  z 
o w ą  d ru g ą  g ru p ą  k o n s u m e n tó w  ze  
szc ze c iń s k ie j w in ia r n i .  A rg u m e n ty  
s w o je  o p ie r a ją  n a w z o ra c h  z in ­
n y c h  m ia s t, g d z ie  n ie  m a  w in ia r n i  
I  k a t . ,  a  ta k ż e  n a  p rze p is a c h  k tó r e  
z a le c a ją *  a b y  teg o  ty p u  lo k a le  k la ­
s y f ik o w a ć  d o  n iżs zy c h  k a te g o r ii .  
I  n a  p e w n o  m ie l ib y  r a c ję  g d y b y  
s p ra w ę  ro z p a t ry w a ć  w  o d e rw a n iu  
ó d  szc zec iń s k ic h  w a r u n k ó w . T y m ­
czasem  w ia d o m o , że je s t  u  nas 
m a ło  lo k a l i  a  d u żo  z w o le n n ik ó w  
k a w y  i  w in a . Je s t w  S zc ze c in ie  
b a rd z o  d u ż o  m ło d z ie ż y , k tó r a  o k u ­
p u je  w s z y s tk ie  n ie m a l k a w ia r n ie ,  
a ż e  w y s tę p u je  w  w ię k s z o ś c i, i z a ­
c h o w u je  s ię , p o w ie d z m y , ró ż n ie , n ie  
k a ż d y  z  p rz e d s ta w ic ie li  d o ro s łe g o  
sp o łe cze ń stw a  d o b rz e  c z u je  s ię  w  
te j  a tm o s fe rz e , w  z w ią z k u  z  c zy m  
z m u s z o n y  je s t  re z y g n o w a ć  z  p r z y ­
je m n o ś c i sp ę d ze n ia  czasu w  lo k a lu .  
G łó w n ie , te  w ła ś n ie  o so b y  p r z y ­

s tą p i ły  do  p ie rw s z e j g ru p y  k l ie n ­
tó w  w in ia r n i ,  w  n .e j u p a t r u ją c  so­
b ie  ( ja k ż e  u ro c z y !)  k ą c ik ,  i  m ó w ­
m y  s zc zerze  ta k ą  k l ie n te lę  d la  s w e j  
w y c h u c h a n e j w in ia r n i  w y m a r z y l i  
so b ie  g a s tro n o m ic y . N a le ż y  w ię c  
z ro b ić  w s z y s tk o , a b y  te n  n a p ra w d ę  
o ry g in a ln y  lo k a l  n ie  p o d z ie l i ł  lo ­
su  „ K o rs a rz a ”  czy in n e g o  lo k a lu  
z ty c h  g d z ie  k u l t u r a  k o n s u m e n tó w , 
p o z o s ta w ia  w ie le  do  ż y c z e n ia .

T a m ą  m o g ą  b y ć  t y lk o  c e n y . W ła ś  
n ie  o w a  I  k a t .  S o lid a ry z u je m y  się  
z  t y m i,  k t ó r z y  są za  z a k w a l i f ik o ­
w a n ie m  lo k a lu  d o  te j k a t . ,  je ż e l i  
t y lk o  to  m o że  za c h o w a ć  je j  p o z io m  
w y ż s z y  n iż  tu z in a  in n y c h  lo k a l i .

J e d n a k  n ie  n a t y m  k o ń c zą  się  
z a r z u ty . O d  go d z . 19 od k l ie n tó w  
w in ia r n i ,  p o d o b n ie  ja k  k a w ia r n i  
w  k tó r e j o  t e j  p o rze  ro z p o c z y n a  
się  d a n s in g  p o b ie ra n a  je s t  o p ła ta ' 
za w s tę p . T o  je s t  n a  p e w n o  n ie  
f a i r  w o b ec  ty c h  k t ó r z y  w  p iw n ic y  
m u z y k i a n i n ie  s łys zą a n i  n ie  cho­
d zą . ta ń c z y ć . Z d a ją c  so b ie  z teg o  
s p ra w ę  d y r e k c ja  S Z G  p o s ta n o w iła :  
n ie  p o b ie ra ć  o p ła t  za w s tę p  do  
w in ia r n i ,  a p o n a d to , a b y  u p rz y je m  
n ić  p o b y t  i czę śc io w o  z re k o m p e n s o  
w a ć  w y d a t k i  pon os zo n e  z w y ż s z ą  
k a te g o r ią  lo k a lu , w p ro w a d z ić  k o n ­
c e r ty  m u z y k i w ę g ie rs k ie j w  w y k o ­
n a n iu  s k rz y p k a , za  k t ó r e  od k o n ­
s u m e n tó w  n ie  b ę d z ie  p o b ie ra n a  o -  
p ła ta  . za  tz w . d z ia ła ln o ś ć  r o z r y w ­
k o w ą . J a k o  że  z a p is a liś m y  s ię  n a  
l is tę  z w o le n n ik ó w  w in ia r n i  —  czu­
je m y  się  u k o n te n to w a n i.  N ie  z n a ­
c z y  to  je d n a k ,  ż e  „ k la m k a  za p a d ­
ła ” . O  lo s ie  w in ia r n i  z a d e c y d u ją ;  
W y d z . H a n d lu  P re z . M R N  i W R N i  
u s ta la ją c e  k a te g o r ię . D la te g o  n im ie j 
sze  p ro s im y  t r a k to w a ć  ja k o  je d e n ,  
choć s ta n o w c z y  g łos w  d y s k u s ji .

(a ż )


